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Wychodzi codziennie o godzinie 5-ej rano. 

Groźne chmury na horyzoncie Ameryki. 
. . ' 

Ostra faza Ronfliktu St. Zjednoczonych z Meksykiem. 
Meksyk liczy na intervtencję Japonjł. 

PoJednawczy ton odpowiedzi na stanowcze orędzie Coolidge'a. 
Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 

Meksyk, 12 stycznia. 
Niebywałe zaostrzenie się zatargu ze 

Stanami Zjednoczcnemi nie wywołało tu
taj nastroju konsternacji, rząd bowiem li
czy się z interwencją dyplomatyczną 

państw zaprzyjanionych w pierwszym rzę 
dzie oczywiście Japonji, która jak tu mnie 
mają, nie dopuści do dalszego potęgowania 
się hegemonji Stanów Zjednoczonych w 
Ameryce środkowej. Na wszelki wypa
dek czynione są przygotowan~a. mili~arne 
na f!ranicy północnej Meksyku. 

Preypusz ·zają, że w razie 'l.rybuchu woj 
ny, której spodziewają się uniknąć, akcja 
militarna Stanów Zjednoczonych· pójdzie 
w kierunku blokady morskiej wybrzeży 

ffieksykańskich zarówno ze strony Pacy
fiku, jak i zatoki Meksykańskiej, nietylko 
zaś akcji lądowej. 

Londyn, 12 stycząfa. 
Agoocja Telegr. „Express". 

Nad granicę meksykańską wysłano kor 
pus w sile 15.000 żołnierzy, prócz tego do 
Arizony i Teksasu znaczne ilości oficerów. 
Departament wojny komunikuje, że prze
grupowania nad gran. meksykańską nie 
mają nic wspólnego z tamtejszym kryzy
sem. 

Nowy Jork, 12 stycznia. 
Meksykański minister spraw zagranicz 

nych Saena ogłosił odpowiedi na orędzie 
prezydenta Coolidge'a, utrzymaną w du
chu pojednawcz·:m. M. in. powiedziano w 
niej, że absurdem jest sądzić, jakoby Mek
syk pragnął wojny ze Stanami Zjednoczo
nemi. Meksyk nie chce wojny z żadnem 
państwem i chwyci się broni tylko wtedy, 
gu··1 będzie z~atakowany. 

Co do ustaw naftowych, oświadczeni~ 
zaznacza, że droga prawna stoi każdemu 
otwo:,,,:-:~, nadto istnieje ·w Waszyngtonie 
komisja amerykańsko-meksy~ańska, któ
ra została ustalona w tym celu, aby roz
patrywać pretensje Amerykan w odnie
sieniu do Meksyku. 

•, DLON BOLSZEWICKA. 
Agencja Wschodnia. 

Nowy Jork, 12 stycznia. 
Donoszą z Waszyngtonu, iż poseł Nica 

raguy Ascenzas, z przekonań konserwa-, 
li KRYNICA ::~~.; 
1

' Dr. WILNER 
I Ordynuje w gmachu poczty. 

"'=================" 

tysta, zwolennik prezydenta Diaza, zawia
·domił rząd Stanów Zjednoczonych, iż jest • 
w posiadaniu dowodów, stwierdzających 

iż rząd sowiecki przesłał prezydentowi 
Meksyku, Callesowi, większą sumę pie
niężną, na cele wszczęcia wojny w Nicara
gua. 

AMERYKANIE W NICARAGUA. 
Nowy Jork, 12 stycznia. 

Dowódca eskadry amerykańskiej, admi 

rał Latimer, który obecnie znajduje się w 
Biuefields, otrzymał nieograniczone pełno 
mocnictwa do stosowania blokady głodo
wej aż do chwili, gdy obóz liberalny w Ni
caragua nie skapituluje. 

POWSTANIE W MEKSYKU. 
Tel. wł. „Kurjera Łódzkiego". 

Londyn, 1! stycznia. 
'Jak donoszą z Meksyku, w rozmaitych 

prowincjach szerzą się walki religijne o po 

ważnym charakterze. W miejscowości Co 
cula w stanie Jalisco, kiedy władze usiło
wały stłumić demonstracje religijne, tłum 
rzucił się do walki, przyczem zginął bur
mistrz miasta, ·komendant okręgu, oraz 19 
osób. W miejscowości Torreon wojska 
rządowe rozstrzelały 8 osób. ,W stanie 
Durango wybuchło ponownie powstanie 
przeciw władzom rządowym. , 

--.::.:~~ 
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·N a torach zbliżeni~ Polski i Rosji. 
Horosl{opy realizacji polsko-sowieclciego paktu • • • o n1eagres11. -

Obecna sytuacja miqdzynarodowa ulatwia wzajemne porozumienie. 
Agencja Wsclrodn.ia. 

Moskwa, 12 stycznia. . 
W związku z przybyciem do Moskwy 

posła polskiego, Patka, w kołach zbliżo
p.ych do komisarjatu ludowego do spraw 
zagranicznych panuje przekonanie, ii w 
czasie najbliższym poruszoną zostanie 
sprawa polsko-sowieckiego paktu o nie
agresji oraz iż - jak to mają potwierdzać 
wiadomości nadeszłe z Warszawy - pro· 
po7)"cje do rokowań w tej sprawie, wysto· 
sowane przez Rosję, przyjęte zostaną w 
Warszawie przychylnie, 

W sowieckich kołach urzędowych przy 
puszczają, ii obecna sytuacja międzynaro
d<Jwa nadaje się najbardziej do porozumie
nia się wzajemnego w sprawie zbliżenia 

polsko-sowieckiego. 

NIEMIECKIE POBOŻNE ŻYCZENIA. 
Gdańsk, 12 stycznia. 

„Danziger Allgemeine Ztg.", omawia
jąc w dłuższym artykule sprawę polityki 
Polskiej do Sowietów stwierdza, iż stosun
ki polsko-sowieckie i wzajemne odniesie
nie się obu państw są mocno skompliko
wane. 
. Dziennik stwierdza, iż w kołach rządo
wych sowieckich liczą się stale z atakiem 
ze strony Polski. Obie strony - wyjaśnia 

pismo - wiedzą doskonale, jakie szkody 
przyniósłby konflikt, wynikły między temi 
państwami1 dlatego też starają się uniknąć 
wszelkich okazyj do wywalania nieporo
z-.:mienia, obie strony jednakowoż zbroją 
się, aby nie być w razie potrzeby nieprzy
gotowanemi. 

Według wyjaśnień „Danziger Allge
meine Ztg.", mimo wszystkie względy 
Sowiety liczą się z wojną z Polską bardzo 
poważnie, co wywnioskować można z każ-

dego niemal przemówienia wybitnych prze 
wódców komunistycznych, którzy są na
ogół zdania, że - począwszy od maja ub. 

r. - Polska ustawicznie przygotowuje się 
do wypadu na Rosję pod dowództwem Pił 
sudskiego. 

Blogoslawieństwo Ojca Świqtego dla Polski. 
Kard. Kakowski i biskup Tymieniecki u Papieża. 
Polska Azencja Telezraficzna. 

Rzym, 12 stycznia. 
Papież przyjął na posłuchaniu kard. 

Kakowskiego i biskupa łódzkiego Tymie
nieckiego. Nadto Ojciec św. przyjął na 
specjalnej audjencji p. Stanisława Orlikow 

skiego, wiceprezesa stowarzyszenia „Odro 
dzenie", prezesa stowarzyszenia „Pu 
R.omana" oraz udzielił błogosławieństwa 
polskiej młodzieży katolickiej i „całej dro
giej Polsce". 

--:o:·--

Rokowania o pożyczkt: na. dobrei drodze. 
Zaciągniemy pożyczką inwestycyjną i stabilizacyjną. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 
Warszawa, 12 stycznia. 

Dowiadujc::ty się z miarodajnego źró
dła, że kwestja pożyczki zagranicznej jest 
na dobrej drodze, 

Rząd prowadzi pertraktacje bezpośred 
nio z ńajpoważniejszemi grupami finanso
wemi o pożyc7l-„ stabilizacyjną i inwesty
cyjną dla Polski. Jest mowa o całym sze 
regu pożyczek w celu odbudowy gospodar 
czej Polski, a ~~zedewszystkiem w celu u-
stabilizowania kursu waluty. · 

Niezwłocznie po zaciągnięciu pożyczki 

rząd zamierza przeprowadzić ustawow.l 
stabilizację złotego, 

Ustawowa relacja złotego do dolara nie 
jest n.trazie ustalona, lecz należy przypu · 
szczać, że relacja ta będzie się wahała mię 
dzy 8 - - 9 zł. za dolara. 

I Dr. H. RÓŻA"ER I 
. POWRÓCIŁ. 

Choroby skórne i weneryczne 
Narutowicza 9. 

Ił 

Zarząd teiefonow Łódzkich 
podaje do wiadomości, te w kwietniu r, b„ wyjdzie z druku 

„Spis Abonentów Łód•kłej Sieci Telefonów na rok 1927•. 
Spis będzie zawierał dział alfabetyczny i dział podług branf: i zawod6w. 
Dział alfabetyuny spieu b"dzie redag_owany przez Zar&2'd Telefonów. o ile zatem w tym 

dziale P. P. Abonenci pragną wprowadzić jakiekolwiek zmiany, techcą zwracać sł, do Za
rz2'du Telefonów, Przejazd nr. 38 Biuro Redakcji Katalogu. lub telefonicznie tel. nr. 8 w god1. 9-14. 

I Dział drugi nieofii::jalny b,dzie obefmował a~re1y i ogłoszenia umieszczone według branż 
i zawodów. PP. Abonenci. którzy prajfną być w · tym dziale umieszczeni zechcll zwracać 1lę do 
Tow. Akc. „Reklama Pol1kaw ul. Nawrot nr. 1-a, tel. nr. 2689 po informacje. 

Za!:nacsa eł,, te w 1piei11 abonentów będą umieszczone tylko te adresy 
i ogłonenia, za które należność zostanie całkowicie wpłacona do ka1y Zarzlld• 
Telefonów, Przejazd 38. najpóźniej do dnia 1 mafca r. b. za otrzymaniem 
odnośnego pokwitowania Zarządu. 

• 



Polityka państwa wobec ll)niejszości. 
1ajemnicze przygotowania komisji rzeczoznawców. 

AleneJa telegraficzna .,express". 
W arszaiwa. 12 stycznia. 

Obrady komisji rzeczoznawców komi
'fefu p'ołityczne1go rady ministrów d'la spr. 
woj.ewództw i mniejszości narod. r-0zpo
częly się od d. 9 b. m. Udział w ruiich biorą 
p. mrniister Leon Wasilewski, dr. Henryk 
Lewenstefn i redaktor Tad. ttotówłJro. Z 
ramienia' min. spraw wewnętrznych na o
bradach 'tycih lbioirą udział: dyr. deparfa
menifu połitf:y,c:mego dr. Kazimierz Swttal
ski i naicz1elnik wydz. Suchenek-Suchedki. 
Dyrekt-0r Switaliski przedstawi't czyny 
rządu odnośnie uchwał w czasie obrad o 
p·oprzedniej sesji komisji. Następnie !komi 
sja przystąpHa do omówienia przed.łożo
nych p.rzez rząd zagadnień ł do ustalenia 
swyich oplti.jf. Na pierwszym planie zna:-

lazły się sprawy dotyczące łudności u
kraińskiej 1 bia1lor'llS1dej, w dziedzinie ad
minisfracji, spraw gospodarczych i kultu
rafoych. Przy sposobności komisja stwier 
dzrta. ż·e wiadomO'ść nfektórych p'i'sm o 
perfraktaicji red. łfotówlki z ukraińcami w 
Czechosłowacji o uniwersytet ruskti w 
Poasce nie odpowiada rzoczywfistości. P. 
łf'Otówiko jetdzłt jedynie w celu 01be.irze
nia akadettnji rofoiczej ukraih1skiej w Po<l
jooradaclh pod Pragą. Przy oma wlaniu 
poszczególcych zagadnień byli obe·cni 
przedstaowkiel rady minii'sfrów i minisfor 
sfwa sprawiiedJlfwości. Sesja ł7ieżąca po
trwa -0.gólem 4 dnf. Prace bę.dą zakończo
ne juz z os1:alecznym sformufowanie1tn 
wn.iO'Sk6w komisji. 

---61---

Naród polski dla swej floty. 
Obrady komittJtu /loty narodowej. 

Polska Agencja Tele1itraficzna. 
W airszaiwa, 12 stycznia. 

Dnłai 12 lb. m. w gaibin,ede marszałlka 
sejmu pod przewodniicfwiem p. marszałka 
Rataja odlbylo się pierwsze p0siedzenie 
komitetu floty nawdoweJ. Olbeoo.i bytli 
prz,edslawiciele Tzctd1u z wkepremjerem 
:Bartlem na czeile. 

Po przyjęci'U profokiólu prezes Zału
ska zt-0iyt sprawiozxl'anie ze sla.nu fina~ 

sów komitetu oraz referowa't prze,bleg 
prac w sejmie nad nowe[ą do ustawy o 
kcmilteicie floty na.rodowej. Sldadlkd S'PO
fc.czeństwa za faf.a ooie.g'łe wyn-0szą Qibec 
niie 81.543 zt 25 gr. • 

!Po dyskusji uchwalono szereg wmi'O
sków komisji wyk011awczej, przedstawi'O 
ny1ch przez gen. Zamskiet._~o. a zmferzają
cyoh do rozsz·e:rzeinda dziafalności komite
tu na ca:fą Rzeczpospol1tą. 

Iwier~1e pm~ie na Wir~o~lie mu1H ~Ji mie~ionel 
Solidarny głos opinii Francji. 

Tel. :wl. „Kuriera Łódzkiego". 
Paryż, 12 stycznia. 

Obszerne komentarze wywołuje w całej 
prasie kwestja fortec niemieckich na 
wschodzie. Szereg pism, jak „Malin", 
„Echo de Paris", „Journal des Debats", 
„Temps", „Gaulois", „Aevnir", „lntransi
geant", „Action Francaise" i „Victcire", 
omawiają tę sprawę z· wielką znajomością 
rzeczy, świadcząc, iż opierają się na infor 
macjacb z pierwszej ręki. Wszystkie te 
pisma wykazują jednomyślnie nadużycia 
niemieckie. 
Jakób Bainville w 0 :A.ction Francaise" za 

znacw, że istnieje łączność między bezpie 
czeństwem granic Francji i Polski. Zapy
tuje on czy Francja zechce okupić porozu
mienie z Niemcami pozostawieniem im 
swobody działania na W schodzie. 

Naczelny redaktor „Gaulois" Rene La
ra wyraża obawę, że konferencja ambasa
do!'ÓW zgodzi się na kompromis, wówczas 
gdy powinna wykazać jaknajwiększą sta
nowczość. Oświadcza on dalej, że Polska 
powinna wystrzegać się popełnienia nai-

moiejszego błędu, jeżeli chce uregulować 
swój byt niezależny wobec tego, że czuj
ność niedawnych zwycięzców uśpiona by
ła filZez pacyfistyczną frazeologję v~m
teresowanych apostołów pokoju. 

Korab-Kucharski w obszernym artyku
le w „Matm" w}rkazuje niebezpieczeii
stwo, jakie grozi wobec zbrojeń Niemiec, 
zaznaczając, że jeżeli nawet nie wywoła
ją wojny natychmiast, to w każdym razie 
spowodu ią na nowo grożączkę zbrojeń na 
wschodzie i zachodzie swych granic, co na 
dłuższy czas odwlecze urzeczyw~stnienfo 
marzeń o rozbrojeniu światowem. 

ODPOWIEDŹ BRIANDA. 
Paryż, 12 stycznia. 

Dzfonnik urzędowy ogłasza pisemną od 
powiedź Brianda na pytanie deputowane
go, de Jardins, w sprawie ewakuacji Nad
renii. W odpowiedzi tej Briand oświadcza 
że podczas ostatnich narad genewskich 
nietylko nie było zaciągnięte zobowiąza
nie w sprawie przedwczesnej ewakuacji 
Nadrenji, lecz nawet nie brano tej ewen
tualności pod uwagę. 

Jaki będzie wygląd Placu Saskiego. 
'Rozstrzygniqcie sądu konkursowego w Warszawie. 

T1t.rram własny "ICuJera t.ódzkiero„. 
W amzaiwa, 12 stycznia:. 

Wcroraj wieczorem zakończyil pracę 
sąid kon!lmrsowy, rnający za zadanie roz
sfrzygnięcie roz:planowanfa. a;ychftekfo
nlcweigo PJaou Saskie:go w WaT'Szawi'e. 
W skład sądu wchod:zJai deilegad miasfu, 
rządu i towarzysfw, grupuja;cych naszy.cftt 
facho1wców w dzf.e.dzinie archi:telkt'll.Ty. 

Na konkurs wptynęto czteirdzieśd kH
ka prac, częśdą wyrysowanych, częścią 
UP'lastyicrnionych w drzewie il giipsie. 

Po rozpatrzeniu tyich projelktów rysun 
kowvch i modeli uahwam sąd przyznać: 

l~szą fla·grodę - 'P- Jawoimi!cklemu; 
2-gą nagrotlę - l)rOf. Soonowskfemu; 3-.ią 
nagrodę - p. No·rwerlow1. 

Modeł, na•irrodzony pierwszą ,nagrodą, 
przew1i<liuje zabudowanie olbu stron Placu 
Sas:kieigo (od ul. OsoHńsGdch i Królew
.skiei) loggiami. 

Projekt, który olfrzymal drugą nagro-

, 

dę, ,przewiduJe powstanie po obu powyż
szych sfronach placu .gmaohów, anaJoglicz 
nych do .„pataicu S.a:sik1iiego", w którym 
obecnie mieści się Sztalb Generalny. 

Wroozde nagrodzony lrzecią na.gr.odą 
projekt przewilduje podwY1ższenie środka 
pifa.cu r wylbudowanf e JU grobu N~eznane
go Żofnierza. W·edltug te.go projektu cafy 
Plac Saski ibyil!by O'bwiedzi'Ony dolkota ko
łumnadą. 

Dz.i,elkan prof. Laiewf cz, ogłaszając i· 
mi·endem sąd!u. lkonll<:ursowetgo wynf!K, 
sfwiiertlzit, że nie przesądza cm sprawy 
realizacji nagrodzonych proJeiktów. Wla· 
dze miejskie iboiwiem planują ogłoszenie 
d'rugiiego, śdśqejszego !Jrnnllmrsu, lulb foż
nle wiąż~c się ucllwa1famł sądiu - mo.gą 
polecić wykoooć jede1J1 z projek116w do 
wolf. 

Wszystkie nadesłane na konlkurs pro.
jeikty są wystawione obecnie w dWlU sa~
kaclt domu Baryczków. 

Straszny wrog ludzkości. 
Qrypa szaleje w Europie. 

Polska Agencja Telegraficzna. 
Genewa, 12 stycznia. 

Sekcja higjeny Ligi Narodów wydała 
komunikat o stanie grypy w Europie na . 
podstawie wiadomości z poszczególnych 
krajów. Choroba o~arnia wszystkie kra
je oprócz Włoch. Epidemja rozwija się 

słabiej w Hiszpanji, Holandji, Danji, Nor· 
wegji i Siwecji, mocniej w Anglji, sroży 
się specjalnie we Francji, Niemczech, a 
zwłaszcza w Szwajcarji. W Bazylei w u
bieiSłym tygodniu zachcrowało 5 tysięcy 
osób, w Genewie 2.500. Z innych krajów 
dotychczas wiadomości brak. 

Walka· z egzekutorem sądowym. 
Kobieta tviefska· zabarykadowała siq w chacia 

i siekierą broni/a siq przed sekwestrem. 
Tel. wr. „Kurjera Łódzkiego". 

Lwów, 12 stycznia. 
W Dobrzeszyniie, powiat Krosno, ro

zegrała się zacieta wal:ka ,pomiędzy tam
'tejszą miesz.kcmką GfnalS!ką a egze'kuto
rem sądowym. Na wia<lomo'ŚĆ o tern, że 
egzekutor. ma zamiar wej,ść do jej domu 
f zas·ekwestrnwać jej rzeczy, Ginalska 
~:ba:rykad-Otwała drzwił, wizięła do ręki 

siekierę, grożąc, że każdego, 'kto wejd1zie 
do jej mfeszkania, uśmierci. Egzekutoro
wi towarzyszył policjant który usiifowa.l 
za.ban.1kadowane drzwi otworzyć. Oblę
żen1e trwafo dość długo. Wk<>ńcu Gina-I· 
ska P·Odpali.ta chatę. 

Ogień z<lolano z.lokalizow.ać, poczem 
Ginalska została areszto•w.ana i odstawio
,na do s·ądu. 

Litwa zwalczyła kom unizm. 
Tak twierdzi Budrys. 

Agencja Wschodnia. 
Kłajpeda, 12 stycznia. 

B. gubernator Kłajpedy, obecny szef 
policji politycznej. Budrys, oświadczył w 
wywiadzie dzier1nikarskim, iż kadry poli
cji litewskiej zwększone nie będą z tego 

przedewszvstkiem względu, że wszystkie 
organizacje wywrotowe, a w szczególności 
komunistyczne, zostały już zlikwidowane. 

W związku z tern oświadczeniem prz11 
puszczają tutaj, iż rząd litewski zrezygnuje 
ze stosowania dalszych represyj. 

Niemiecki wilk w skirze iagnit:cia. 
Qościnny wystąp polityczny w adańsku. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". że Niemcy nie dały najmniejszego powodu 
. Gdańsk, 12 stycznia. do tego. Prawo gościnności, którem mnie 

Przybył tu prezydent Reichstagu nie„ obdarzył Gdai1sk, nie pozwala wdawać się 
mieckiego Loebe, który w oficjalnem prze w polemikę z poszczególnemi wywodami 
mówieniu oświadczył m. in. co następuje: p. Zaleskiego. Mogę tylko stwierdzić, że 

O przemówieniu polskiego ministra Za mowy takie z pogróżkami nie mogą służyć 
leskiego nie będę przemawiał oficjalnie. pokojowi o jakim p. Zaleski na wstępie 

•Nie jest też mojem zadaniem mówić o spra swego przemówienia mówi. Nikt u nas 
wach Wschodu, a tylko o połączeniu nie myśli o wrogich krokach przeciwko 
Austrii z Niemcami. Ostatnie przemówie Polsce, jesteśmy natomiast przekonani, ż~ 
nie ministra spraw zagranicznych Zal~skie W interesie obu stron leży, aby usunąć 
go jest jednak zbyt wielką pokusą, by je istniejące sporne kwestje na drodze poko· 
przemilczeć. Mogę tylko stwierdzić, że jowej. 
my w Niemczech jak i wy tutaj byliśmy Reszta przemówienia poświęcona była 
bardzo zdziwieni z powodu niezwykle groź sprawie połączenia Austrji z Rzeszą nie· 
nego tonu, który się mieści w przemówie- miecką. 
niu ministra Zaleskiego. Mamy wrażenie, --:o:--

Fortuna kołem siq toczy. 
14-TA LOTERJA PAŃSTWOWA. 

IV-ta klasa. 
Pierwszy dzl.eń ciągtJienfa. 

Główniejsze wygrane: 
Jzt. 50.000 Nr. 65628. 
Zł. 10.000 Nr. 55449. 

Zł. 5.000 Nr. 12843. 
Zł. 800 Nr. 37887. 
Zł. 600 Nr.: 3092, 8686, 47059. 
Zł. 500 Nr.: 3034, 3455, 9298, 11041, 

21855, 24404. 40871. 43978. 59163, 60056. 
Zł. 400 Nr.: 2410, 4458, 5935, 10515, 

22106. 22223, 22831, 31881, 33124, 35678, 
37462, 46389, 51019, 52745, 56095, 59631, 
63360, 79503, 79982. 

Zł. 300 Nr.: 993. 3605, 3784, 3868, 4756, 
632D, 6521, 7625, 8804, 15479. 16053, 16377, 
17386, 22230, 215916, 27433, 28522, 28970, 
29419, 29694, 29885, J083q, 32042, 32057, 
33357, 33866, 34164, 35867, 36563, 36803, 
38272, 39080, 40339, 40630, 41934, 44612. 
44781, 46859, 49316, 52205, 55124, 56946, 
59038, 59792, 59999, 60270, 60670, 61269, 
61922, 62488, 64420, 64781, 64986, 65267, 
68560, 70263, 71325. 71423, 71552, 71770, 
71974, 73'587, 73625, 75129, 78798. 

--:o:--
PIEKARNIE MECHANICZNE. 

Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 
Warszawa, 12 stycznia. 

W związku z uchwałami Rady Spożyw 
ców i Komitetu Ekonomicznego Ministrów 
w sprawie budowy piekarń mechanicz
nych, minister skarbu postanowił wyzna
czyć 2 i oół miljona złotych. 

O USIŁOWANIE ZABóJSTWA. 
Rozprawa w sądzie wojskowym. 

Warszawa, 12 stycznia. 
Telerram własny „Kuriera t.ódzkłero". 

Dziś w wojskowym sądzie okręgowym 
rozpoczeła się · rozprawa w sprawie pn;e
ciwko por. Stefanowiczowi o usiłowru:.ie 
zabicia studenta agronomii Jana Zielhl-
skiego. . 

Sąd zbadał oskarżc:::ego porucznika 
Stefanowicza, którv stwierdził, że strze
lał dlatego, iż nie mógł otrzymać satysfak 
cji honorowej, co nawet omal nie doprowa 
dziło go do samobójstwa. 

Jan Zieliński stwierdza, że zniewaiył 
por. Stefanowic;-~a 'wskum.k nieodpowied
niego zachowania się oficer6w. 

P. COI„BAN W KATOWICACH. 
Tel~•· własny „J::u. Ł6cłK!uo„ . 

Katowice, 12 stycznia. 
Dziś przed południem szef sekcji mniej 

szościowej Ligi Narodów p. Colban odbył 

konferencję w biurach komisii mieszanej z 
przedstawicielami mniejszości niemieckiej 
na polskim G. śląsku. 

Po południu miał p. Colban podobną 
konferencję z przedstawicielami mniejsze 
ści polskiej na niemieckim G. śląsku. 

Na widowni politycznej. 
(Od wł. korespondenta). 

OBRADY SENATU. 
Naiważniejszyim momentem obrad senatu była 

sprawa petycji strooniotw lwowskich w sprawie 
uw-0lniemia ge:tJe.rafa Rozwadov.nskńego. Wniosek 
o iprzekarumie petycji rządowi został w komisji se 
mckiei jednomyślnie przyjęty. Były taicie momen 
ty charakterys1yczne. W czasie przemówień se
natorowie żyid~i i Niemcy o.pus.zczali ławy i WY· 
chodzili do loży poselskiej. W glosowaniu za 
wniookiem poonieśli się senatorowie ZLN., Ch. N,, 
Ch. D., NPR. i PSL. z wy,jąt:foiem iedyinego Bfy. 
skosza. 

DŁUGI PAŃSTWOWE. 
Pod rm:ewodnktwem marszałka Trąmpczyń

skiego obradowała komisja długów państwowych 
k!tóra zbada la sta111 długów, Ogól.ne zestawienie 
długów będzie ogfosz011e 15 b. m. w „Dzieooiku 
Ustaw". Stan dl!llgów będzie przedstawiony sej
mowi. 

ZMIANY NA STANOWISKACH. 
Dotyic;hc:zasowy kierQIW'lli.k wydziału qirasowe- · 

go mLnis<ters<twa sa>raw zagra111ic'Dtlyich p. Grabow· 
&kl będzie rniaoowa'lly posłem 'Polskim w ~io de 
Jane·iiro. 

Miejsce jego zajmie maior wojsk polsikich J), 

Ublaki, a.ttache wojskowy w Piinlaind.ji, dawniej 
pracownik drugiego oddziału Sztabu Generalnego 
w czasie wojny. 

KURS DLA STAROSTÓW. 
W ctniiu 24 sty.cznia w Warszawie b~dzie eor· 

gani.zowa.ny specjalny 10-tlilldowY kit.trs dla staro
stów. Na kuraie wykfadane będą przedmioty :i. 

zaikire.siu dzied~tny spolec:zmeJ, gospodan:zed i. ad· 
ministra~. 

POLSKA A CHINY. 
Delegat Rzeczy,pos1)olited w C)liinach, p. Plin

dor obrzymał niedawmo 1Pel.nomocniatwo od rządu 
do zawa,rcia układu politycr.nego z Chtnami. Pel
nomocniotwa obejmują calok.szitatt stosunków mię 
dzy obu krajami. Po zawardu uiktaJCtu nastąipią 
regular.ne stosunki dy,plomaty.cz.ne międ1zy Polską 

a Chinami. P. P.intlor rezyidu.ie obecnie w Char'ł>i· 
nie I jest akredytowany przy- rządzie Sa·ng-Tso
Lina ze względu na to, że większość obywateli 
polskich zguipowana jest w Mandż,urJi i Chiinacb 
pótnoony,00. 



tłr. 1? 

Wobec 
Lódź. 12 stycrmfa. 

Od kliku dni w prae!e dy.skutuie słe 
sT-eroko na temat mających nastąpić 

zmian w rząd.de. Wieści te. jak wszy
stko współoześnie, J>O!iawiły się nastie, zo
stalł'y rru:dęte pmez prasę rządową, nie 
zaś ciporeycyjn.ą, nie były zaprzeczone 
prizez nłk020, jakkołwłek zaipow.iadano 
Już półurzędowe dementi. Wtaściwłe, jak 
się roz:wiafa WY~ ł Jak słę ukła· 

'~ !l'QZm<ltWy - J)()!Zytywme mkt nłe włe 
iak ZWYC>zainie współcześnie, na~ast 
iest piublkrmą tat,iemnicą., ie się cOś zapo
wiada. 

Żyjemy 'teraJZ w warunkach, które 
WYkluozaOą fakikotwłek zwrot ~łcrey 
w stosunlrach. Riząd obeooy, racze) J>O
,w:iedzmy: reidme współczesny, <>piera się 
na e I - Roma locuta. Dlate1?() też e
!Wentualine zmiany mQgą oznaomć pewne 
0t1Ze<>brażeni.a, dokonane wewnątrz obo
zu sainacyjnego, są odiwiercłedlemem na
strolów i ineżYć O!ra'Z fermentów, tra
wiących te srerv. aSe nie świadczy bynaJ
mnteJ o 2mlnych zmlan:aoh systemu. T-0 
jest punkt wyjścia w ooonie sytuacji. 

Rządy ~e były mwsze nąda. 
mł marszatka Piłsudskiego, czy wtedy, 
gdy sam nfm łderuje, C1ZY wtedy, gdy u
n.ąd premfem oddany był .w ręce p. Ka
zimtet za Bartta. 

Prasa na:oliieJ ni.ego stojąca, utny
mutte. ti: ' matrSiZ3Aek Piłsudski J>O'stainolwłł 
UtStmąć się ze standwiska oremJ«a, daie 
nawet do myślenia, ozy rrechciaitby za
~ tekę spraw wojskowych, a J>O
zostaić na staoowSsku generalnego lnspeł{
~ora annłł. Leży już w psycho.Jolgji ł me
~ach postępO/wamia marsmł1ca Piłsud
slńego, iż choe oddziafywać na bieg r.ze
CIZY na staJn(lłwilSkateh, k!tóre g-0 nie t'O'Z
prasza;Ją drobta!Zg()!wo ł nie J>Oclągają ko
niecrm<lści wnikama w każdy szczegół 
miramienia. Zresztą gdyby nawet pio

~ł tylko f)l'tL'Y geroorałnym ittsipektora
ćie artnif, tlo w łstnrejących stostmkaclt 
"'PIYw Jeizo na wszysiłde w.ażnleisze 7J}a. 
wfska zycia J>UblierŁnego llrie byłby woale 
mmi~. a zawsze zostałby decydu
lący. 

Dlaczego fe(Inali marszałek Pttsudskł 
urm1erza ustąpić? 

Tu OOIZ<>Staie w.lef1de J>Ole do dociekań. 
Rlząd, któremu J)l'!.rew<ldniozy marsza

łek Piłsudstd, czYDJt1koUn ustarworuwwozym 
nłe PNJedst~ił dotycoozas skotns01idowa
negio pr<>gra'mu. Wbrew zwy07.3fom par
Pa:rnentamym, nie stanął ani ratzu przed 
Se.tmem i nie PoS~t kwestii zaufania. 
W prawdiZie kilkakrotnie przy uchwalam.lu 
pr<JMzor}um budżet&W~ przedstaiwłcie
le riządu zgłaszali <>świadczenie, iż d<>so
wanfo to Jest dla Nądu miarą zaufania 
cłiał ustaiwOdawcizych. aron nigdy tef cte
klaraicJł n1e l>OIPl"Z1e<liziło tadne, bodaii naJ
ba:rdzie.f o~ólnikowe wypowieidzetnie się 
rządu. Było to dla niekitórych u~ruipio1Wań 
p<>Jitycznych ułatwieniem J>Ołożenia, gdyż 
za J)l'Q2ram J'!'Lądu uważali csobistOść ł m
'dyWiduatn<>ść )es?o szefa. N"'iemniei w pe. 
wnych kotach tę metodę podd3lW31!10 o
strej krytyce. 

Z ró.Mych sk'on wskaizyWano. że wy
niki szerokich planów systemu p<>majo. 
weR:o nie cdp<>wi.ada.ią nadaiejom. Naj
batrdizieJ pOd tym wiZsdedem miar<JdaJ:ne 
sa D~e11tiniki Ustaiw Państwa. Sysrem bo
wiem p<nnai.f<>wy wysunął jako hasło re
fr~rme i uJednostajnienie ustaiwcdawstwa, 
łvierdząc nie bez słuszności, że Pl1ZY d0ła 
ta•ncści ustawOdaworei Sejmu. trudnoby 
myśleć o szybkiem d<>k01Wltlłu prac unifi
ku.c:t"inych, jia1kfo na nas crrekaią. Dośwlad
czcma z wynikaimi dekretów są rozmaite. 
Słvnnv jest los dekretu prasow~. który 
potr· m skunłć przeciwko sobie całą pra
sę, nie wyłączając nawet rządoWej. Z 
drusrle.i strQny dolrObek ~ Jest 

-KURJ!F t.ODZKJ•. - Czwartel(. 1:5 stycznia 1927 roku. I 

• zmian zapow· adanyc • 
stoS1mkowo niez.byt wielki. PflZY nor
manej pra~y ustawoda.wczei Sejmu i Se
natu d-0robek ten byłby bodajże me :mnieJ
S!Y tak wskaizyWałaby tradycja. Nie 
mówiąc inż o tem, źe pr.zy stałej wlę

kSZl()ści piairlamentamiei ustmv:Y 
byłyby uchwałane szybko i praca szłaby 
wy.tężorna. 

Była podd?Jtla poti.adto surowej koo
t.r~n OIJinil publicznej. Dzisiał wszystko 
przycichło, a zainteresowm1e ~l.ę ~prawa
mi publicznemi ogr-0mnie osłabło. Rzecz
nicy demokrac:il z fa,zy ()Jbecnei nle JnOtgą 
być zado:woloo.i. OdpowiiedziiailnOść spo
łeczeństwa za całość obniżYła się i więk
sz<>ść chce ją przerzucić na kier~ików, 
a ściślej mówiiąc, C'ddała ją w ręce twór
cy aktu majowego. 

Trzeba tedy pOdnieść. iż niłct dotąd w 
Potsce nie PoSifdał tak ki)r.zystnych wa. 

nmków 1'Ządizenia. Jak rządy p0maj0we. 
7.arówno na terenie parlamentarnym. Jak 
ł w dzf.edzinde ustawcdaiwczej przez uzy
skame bezko111kurencyjnych pełnomoc

nictw. 
Czy wyin.i1ki tej d•ziałałnOścl stoją w od

J>Owiedmm stosunku do warunków, jakie 
rządy te pesład·aią? 

Odpowiedzią na to są te ferm~y. 

które obóz sainacji moralnej traiwią. W ręcz 
bowiem sfery sanacyjine dafa do P°'z,na
nia. że zadoiwolorne nie są. Pasują się 
wśród nkłt dwa prądy: jeden radykalny, 
dla którego działailin<>ść dctychczaso.wa 
Jest za mato raldykalna I za mało „swoi
sta". za mało Cipier~iiąca sie „na sw~ch". 
Tc:n kierunek dcmatJ?a sle większej, niż 
dotąd ek!::klrnzywnetści, wieksze20 wytę· 

żenia swoich wyłącmle ~u i u~uwanła 
wsrzystkich, którzy ie~rreze tit i ów1.ziie tu~ 

łają się w administracji. Drugi naitomłast 
chciałby ooiść na kom:_orr.mis i wclągnać 
w orbitę czyminoŚci pa1istwowych wsizy

stlcie hrwi<>ły i wszys.tki~ iednOlstkt. które 
reprezentują wybitne indywłduatnoścł ł 

wybitne s.Yy ttliłelektuałne czy wyr&biente. 
życiowe. 

Który z tych ldentinków zwycięży? 
C1ly może osiągnie WPfyWy decydu

ją~ kiierunek, nawracający do zycła par
Iaimełlltarnego i wysuwa:Jący jalko oel nai
błiższy ocf,J>OWiednłe przygOiowainie ste 
do wyb-Orów i zmierzający pod tym wiz!de 
dem do zszeregOWainia wszystkich silł le· 
wicowycb?.„ 

Bo i tein kierUJllek istnieje~ on silnie oie
tno wybHa na obecnych fermentach w 
sferach de~yduiących. 

H. W. 
--::::-
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SWITY POLITYCZtłE. 

Czechosłowacja przed zawarciem konkordatu. 
Pra2a. w stvczmiu. 

Prasa cz.esk"osfowacka poświeca osta
foio w·iele miejsca z.aiR"adnieniom kośdcl
nym, rozpatrując w szcze.irólności oood ką
tGm widzenia ipolitY'ki pa.rtv:.inei za1letv ; 
wiadv ewentualnego konkordatu. wzd~d
nie oddzielenia kościofa od t>aństwa. N;e 
uJe.g-a wańoliwości. że wlemika. iaka wy
w1a2<lfa się w tej rna..teTji na tamach org-a
nów poszczegól,nych stronnictw oolitvcz
nyoh, jest przedwczesna. Nie chodzi o to, 
iak się umowv nazywają. lecz 1Przedewszv 
stldem o ich treść. Kwestle kośde'1no-pol; 
h-cz.ne rozoadaią się na szereg- konkret
nych za.gadnień natury v.-vbitnie nra wnej, 
a jaiko takowe wfarnv być rzeczowo roz- · 
wia,zane. 

Wedlf.ug- informac.ti pewnej ·PrvwaT'!leJ 
a..iwc.H masowe.i w Pradze. ood.iete zosta
!Tlą w miesiaou futvm bezoośredtnie roko
wa'llia międzv rządem czeskostowackim a 
Wa;tykainem. w ten sposób rzad oraski za 
mierza 1>0łożyć kres obecnemu nieoorma:l 
nemu ·sfaJ11owi. wvtworronemu na skutek 
wyjazdu nunc.tusza papieskiieir-0. Ms.g-r. 
Marma~,g-i'ho z Prngi w r. 1925. Jak w!a<lo 
mo·, Mr~r. Marma,g-gi 01puścit wówczas pla 
cówke praska w zwiazku z uroczvsfoścfa 
mi Im czci Jana ttusa. Przedstawic!<'!!cm · 
Watyilca111u przv rządzie praskim i·est wo
bec 'tego od: r. 1925 jedyinie Chanre d'affa
ires. a i Czechosłowac.ia w ten si0os6b re
Drezen"ftowa'l'la jest w Wa tvkanie. 

Jak wsoomniana a.ienc.ia or.asowa do
nosi. Wa.tv:ka.n otrzymać ma od rzadu ..:z.e
skosfowackie,g-o zaproszenie do wydele
g-ow.ania do Prag-i swe.l?'o oetinomocnika ce 
Iem omówienia warunków. na iaki·ch mo
żnaiby bvło osi a.gnać zupełne ooroZiumic
nie międzv rządem Czechosłowaieii a Vt/a
tvka1J1em. Pertraktacj.e praskie obejmo
wać bedą szereg- konkretnych zai:?'adnl<C-ń 
rolitvki kościelne.i. w oierwszvm rzędzie 
sprawę rozirra1t1iczenia di'ecezvi. Z cze
s.kos lowacbch stronnictw oontvczinv.~h 
naJenenriczniei doma.g-a si·ę wd.iecia rok')
w.ań z Watvkanem czeskie stronnictw() lu 
dowe (klervkal1t1e). Nadmienić ieszcze wy 
nada. że osiąirnięcie oorozumienia mi·ędzv 
Pragą a Watvka.nem DOsiadać może r6w
ni'eż Dierwsw·rzę<lne znaczenie wewnętrz
no-wHtycZl!1e a to dfateyo, że stowa•ckie 
stronnictwo ludowe (ks. Hlirnk·i) swą wspór 
prace z obeoovm rzadem uzafo~nia. mic
dzv innemi. od unormowa111ia stos1!'11ków 
dyp!om.a·tvcz.nvch z Watykanem. Z dru
f!iej zaś strony we.iście ludowców słowa
ckich do ~ahinetu p. SzwehH oiin.aicza n:c
wątpliwie poważmy bardzo krok na dro
dze ku o,g-ólnei konso.Jida:oH stosunków w 
Cze cJi.os tow ac.ii. 

Półurzędowa „Czeskoslowenska Re·pu
b1iika," przvniosta w .iedm.vm re swych 
ostatnich niumerów in'te.rwiew z oewmym 
'vvbitnvm politvkiem słowackim. nie nale 
żą,cvm do stro.nnictwa lu<lowe1ro. Polityk 
te.n oś,viadczvr miedzv i1nnemi. że kon;e
cz.ność ureguilowa'llia &praw kościelnych 
7-arówino ood WZJ?'le<lem wa!W'11:vnt. iak : w 

kierunku reformy administraicii. uzna.ia i 
ci. którzy inie są katolika1mi. Dotvchc.zas'J
we pirowi:wnium n~e przynosi korzyśd ko 
ścio·towi. wvrzą.dza.iac jednocześnie oo
wa:żme szkody państ·WJU. Roz2'rainicwn·ie 
d.iecezvi. ,padziaJ majątku kościelnei:?'O przv 
uwzg-łęd111ie111Ju nowe.i g-ramicv .państwowej 
(g-raf!lica z WęITTrumi !Ila Słowaczvźni~) i 

inne t. P. s·prav.-v t>Owininy bvć w intere
sie państwa i kościofa jak 111a.toredzei osta 
tecz.n~·e zatatv.~ione. Urei;rulowa111ie mob!e
mów kośóe!Jnych nie jest zai:radnicn!em 
wyfącrnie p.o.Jitycz:nvm. spra,we te trakto
wa·ć 111ależy :przedewszvstkiem iako donic 
sfy czv.nil11i:k kot11so.J.ida1cv.łnv na Słowac:i:y
ź,nJe. 

O . czem piszą inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
POWAŻNA PODSTAWA ZAPOWIADA

JĄCEGO SIĘ PRZESILBNlA. 

„Kurjer Polsiki" (12 b.m.) dalej W'.\'1PO
wiada się w sprawie grożąiceigO Rządowi 
przeis~Ienia: 

.,Kryją &ię w łoni~ rządu i ~ego programowym 
skfadzie >peTsooa~nyan poważi11iejsze różnfoe, któ
re prędzej czy późmiej wyw~fać mus,zą :jakąś de
cyzję jakieś zdefiniowanie ostateczne polityczne
go oblicza gabinetu na przyszłość. Jest to rząd 
ponadiparlamemtaime.j koalicji, która je.d!llak drob· 
nemi nitkami wiąże sie z M'eatą sejmO'Wą. A wqęic 
rząd od s.klra}neij prawicy do skrajnej lewlcy, od
mienm!e tylko nieco skrojony, niż twór ś. p. hra
biego Aleksa1T1dra: nie uwierzymy bowiem, by p. 
Mcy.szłowica: zerwaf wszclikiie stosunki przy!a
ciedsik ie ze swymi zachawaiwcami, p. R01tnocki ni
gdy, ale to nigdy nie roomawi.at z dawmy<mi kole
g.a,mi iklvbowy1mi, a p. Mmaczewskii był na'!lrawd~ 
z pal!1Łdi WYlk•lęty - to bajeczka dla poc,zciwych 
pro! e-Łal!\łu'Szów ! 

Ta k-0alicJa miała swój sens i cel, gdy chodzi
to o usp<Jko.jenie w!Zil>urrtonydt nieco na jesieini 
fluktów seimowYch i pozYl')kande szerokich a róż
norodnych warstw w kraju - stafe się jednak u
łClpfą , gdy zbllia się okres przedwyborczy i trze
ba skrystalizować wreszcie programy, z któ:remi 
się do urny pośpieszy. Zludzen!em jest aż łlad 

tC1 w.idocznem, ażeby „jeide11 móZig kier01WT11i-czy", 
jak to chciał .pewiem publicysta, prowadzi! jedno
cześnie dwa obozy polSikie: prawy i lewy. Jak
to? Przeci;wko sobie - ba.grutela, tego nie PO· 

trafi! ann Na'!loleoa:t, aini BismMck! 

Trzeba się więc z.decydować. PolttYlka rzą

dowa. jeśli na tę walkę wy<boflCZą liczy, mu i 
wydść z dotychczasowYch, może 1!13wet s.zlaohet
n~·ch obsłonek i pnzybrać jakieś •realine oblicze. Z 
tradycji, z 111atuira1nego biegu reeczy i z tych prze
słanek, które przewrót maiowy lbezapelacWrJ,ie 
w~'lSU11ąf - wymika, ie rząd liczyć może pnzede
wis.z%1.kiem na poparcie pewnej części gruip le
wicoiwych i gros 51P<>feczeńs.twa radykalttlie - le
wicaweg<0. Ale włal znów itmzeiba się otrząsnąć z 
,pewnych (choćby pe.rsonal11ych) naleciaJości ~
bo w kOl!lSerwaty:funie zaa waillsowanej prawej 
strony. To nie kiwestja sy.mpatji czy odrazy do 
pewnych l.udzi, ale pod.stawowa sprawa progira
mu. Bez programu zaś mimo wszystko I nawet 

w Polsce kampanJl wyborcze) prowadzić nie mo 
żna. 

Samo nalZJWi-sko, nawet tak Po'PUlarine, jak Mar· 
smłka H1suds'kiego nie WY'Starozy, tembardziied. 
że dtgo PtcfH polityiczny pe!ein Jest u .gadlcowYCb 
cienl. 

Ot-J [~ot:na iprzyczyna tarć, które zbierają się 
od dłuższttgo już czasu i mwsr.ią d01J>rowadzić do 
kon1liktu. Podstawa wJęc zaipowiadającexo sie 
przesHen'ia Jest istołnie powa~na, Jaikkolwifeik nie
poważne wyibrylld powaŚlilionych „pretorJanów'' 
tak s2yhko i tak są;żmiśoie na Jaw Ją wycią.ginę . 

b". 

RBFORMA ROLNA A RZĄDOWI ZA
CHOWA WCY. 

„Oaz. Warsz. Por." (12b. m.) podaje~ 
„Nie chodzi nam w te-O chwtlH o ocenę samel 

kwestii reformy roJnej. Lecz zależy nam na Pod· 
kre:śileniu bard'Zo ciekawego faktu. Oto od kilku 
mies·ięcy prowadzi się zaciętą wal.kę prze.ciiw 
strolllllliotwom narodowym, reprezentowanym w 
Se.jmie, organ!Zltlje przeciw nim róż;ne .,Prawice". 
Miało się wiraiooie, że teraz przyszła kolej rzą

dzenia na żywioły zachowawcze, nawet skra)nie 
zachoiwawme. WJelkie młnictwo i wielki prze
m:Yi5'! mia~y się stać filarami rządu. Otóż peW11a 
część żywiołów ziemiańslcich i przemysłowych 

dala się wziąć na te plewy. Opawiadafa bez· 
krytyiczinie, jak da·leko idą zamiary rządu , jak za· 
chowawozą będzie obecnie polityka r ządowa. .A 

tY1111ozasem sfeiry decydują.ce wciągały iYW'lob 
z prawicy po to, by roz:bić obóz narodowy - nit 
zamierzały jedna k zwrócić na prawo polityki go
spodarczej. Rząd z jednej strony ośw!adcr.a, że 

zdobycze sooj:iJ.ne są nienaruszalne, a z drug i<>i 
spoko.i'nie WY•konywa usta wę o reformie rolnej. 

Można zrozumieć to sta.nowisko rządu . A11 

jaka jest rofa w tern wszystkicm przedstawiciel 
z iemiaństwa, ip.p . MeyiSzitowicza i Niezabyfow
skiego? Czy 'PO to posz;li oni do rządu? Czy pa 

to powsitaie cora z to nowe stron111ictwo konser 
w<i tyWIT!e pod has!ean wSipMpracy z rządem? 

Paik!l:em pozootande, że ci ziemia'fl·ie, którzy 
swoje 11l:any po!ityCZl!le Qll)ariJ.i na obeonyim rzą 
dzie, zostali „wyiprCl'Wad.zeaii w pole" 

--:o:--,-
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Rodzina przez pryzmat utopji. 
Nowy kodeks małżeński w Rosji Sowieckiej. 

RejestrAcja małżeflstw. 
# 

w) Nowy rosyjski kodeks ma!tżeński 
wszedlt w życle dnia 1 stycznia 1927 r. W 
związku z lem można byto pod koniec r. 
1926 01bserwować wzmożony ruah w so
wieckich urzędach rejestracji matżeńs1w. 
Ilość podań o rejestrację matżeństwa kfil
'kakrotnie wzrosła, przyczem pro5by te 
.pochodzlty w pierwszvm rzędzie od osób 
pfci żeńskiej poni2:ej lat 18, bowiem w 
myśl nowego kodeksu wieik miniima~ny, u
powafof:ający kabi.ety do zawierania mar
żeństw podwyiższony zosta1ł z lat 16 na 
18. Mtodziutlkie narzeczone, korrzystając 
więc z tego, że stary kodeks jeszcze parę 
dni oibowiązywar, masowo zgłaszały się 
w mzędach sowieckich, cel001 zale:galizo
wania swych związków małżeńskfich. 

Wśród ko1bieif. zgłaszających <Się pod 
koniec roku ulbie1gtego w urzędach reje
stracji małżeństw wiele bY'fD mtodziutlk:iich 
bo mniej nf1ż 18 lat liczących wdówek i 
roz\V'Ódek, obawl.ających się, że na mocy 
nowego ko~su ma~żeńs'kiegn i one nie 
ibędą mog!y uzyskać prawa na ponowne 
zaw.arci.e zwi·ąz'ku matże:ńskieigo. Zdaje 
się jednak, ilż olbawy flClh są nieuzasadnio
ne, g1dyiż prawdopodCJlbnie wdowy i roz
wódki po111iżej lat 18 będą w drDdze wy
jątku otrzymywały zezwD1Ienia na zawie
ranie związków ma11żeńslk:ich, nf.e bacząc 
na ro, że nie osiągnęty one jeszcze przepi
sanej minimalnie grani:cy wielku. 

W myiśl nowego kodeksu olboje mał
żonqmwie korzystają z Z1Upe1tnej swobody 
'PtllCffiu i'wYboru zawDd'U. Zmiana miejsca 
zamieszkania prze'Z jedno z małżonków 
rJie oibo1wiązuj1e drugiego do opuszczernia 
swego dotychczasDwe1go mieisca zamfe
szkanfa. Dostatecznym dowodem is.tnie
nia związ:ku malżeńs1kiego .ieist wedtug no
we(g"o kodeksu fakt proiwadzenia wspólne
go gospodarstwa domowe.go, iprzez dwie 
oso.by rozmaitej pki, jako też fnformowa
nlie osólb trzecich o is'tnfeniu stoisunlków 
matżeńskiich. 

W razie rozwodu beZlrobotny matżo
nek ma prawlQ. fla otrzy,mywanie w clągu 
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E van Harrington. 
A116my:wwa117 pneklad z a..'ISłelsldego 

%oł!ł Por>lawskłeJ. 

(Ciąg dalszy}. 
,Oddajmy hrabinie należną sprawiedli

wość, że pozwoliła E vanowi bawić w 
Beckley Court, dla wygrania swego losu. 
tfeżeli Demogorgon mógł ją tu zdradzić, 
hrabia był jej protektorem, a kobieta 
zawsze podnosi się do poziomu męża. Ale 
mężczyzna jest tern, czem jest i powinien 
się tego trzymać. Hrabina była przekona
na, że Evan zawinił w jakiś sposób. Po
nieważ jednak myśli takie nie dogadzały 
jej, natychmiast dodała sobie odwagi urojo 
ną rozmową, w której broniła argumentu, 
iż było rzeczą niemożliwą, aby Evan oka
zał się tak szalony; podczas gdy przeciwni
cy zwracali uwagę na jego młodość, na je
go upartą perwersję, nieszlachetne lekce
ważenie kochającej siostry, oraz znaną 
słabość. Na co hrabina odpowiadała, że 
bezsprzecznie mają poniekąd rację: ale 
Evan nie mógł powiedzieć, że jest czemś 
tak okropnem, ponieważ niem nie jest. 
Ta wiara w niezłomne przywiązanie E vana 
do prawdy ostatecznie przekonała urojoną 
opozycję i hrabina odniosła zwycięstwo. 

Z zachwytem patrzmy więc, jak hra
bina de Saldar zstępuje na żwirowane 
ścieżki Beckley Court, podczas gdy lokaj 
i. podczaszy wrogów kłaniają się uniżenie 
na powitanie najpotężniejszego przybysza, 
jakiego kiedykolwiek witało Beckley 
Court. 

--... „--
Ponieważ telegramy generałów uwa

żane są naogół za najpewniejsze źródła z 
których czerpać może historyk kampanji, 
podaję poniżej list hrabiny de Saldar, wy
słany do siostry Harriety Cogglesby, na 
trzeci dzień po jej przybyciu do Beckley 
Court. List ten, aczkolwiek w niektórych 
wypadkach świadczy fałszywie, tern nie
mniej zaznajamia nas ze stanem umysłu 
hrabiny i jest rezultatem pierwszego prze
glądu pola działania, dokonanego przez ge-

rtielełnie wdowy I rozwódki. Swoboda ruchu i zawodu. 
Dzieci i dochodzenia ojcostwa. 

8 miesięcy zapomo1gi od drugie.go mał1żon
ka; zasrtek ten nie może być jednak wię
kszy od odpowiednie.i stawki ubezpiecze
nia spoleczneigo. Zenvanie ma~żeństwa 
bez równoczesnego zarejestrowania roz.
wodu nabywa mocy olbowiązujące .i d'.'lpfe
ro po za t'wie'rdzeniu· go przez sąd. Pod
czas rejestracji rozwodn fia'leży porozu
mieć się co do tego, które z małżonlków 
ma wycho·wywać dzieci. wyznaczając je
dnocześnie ali1J11enty na kh wy.chowanie, 
względnie wysokość zapomogi dla nie
zdalnego cio pracy matżon'ka. Odnośna 
decyzja wflrma być zaksięg-owana w urze
dzłe rejestracyjnym, co jednak b. matżon
ków 1 iłch dzied nie p-0zibawia .prawa do
ma.!!'ania się rewizji na drD.dze sądowej. 

Każda kobieta ma ;prawo podczas cią
ży, wz.dednie po przyjl5ciu na śwlat dziec
ka, podać w urzędzie nazwisko „ojca". 

Urząd o fakcie tyttn zawiadamia „oka", 
który je,dnak moiźe w <;:ią.gu jedneigD mle
sfąca ztożyć protest przeciwko deQdaracjł 
mafil(i. O Hetby jednalk „ojciec" z prawa 
te:go nie skorzystar, urząd stanu cywiJne• 
go zapi.su.ie !?.'O jako rzeczywiste.go ojca 
noworodlka. Pomimo 'to ojciec ma prawo 
w cią!{U jedneg'O roiku ztożyć w sadzie 
skargę przeciwko decyzji urzędu stanu 
cywNnego. 

W myśl nowe·go sowieckiego kodeksu 
o ma~żeństwie. rodzinie i nplece, decyzja 
rodzfców co do wymanla ich dzieci nie 
PCJlsiada żadne~o prawnego znaczenla. 

Osoiby a<loptowaoe mają prawo zmie
ni·ć swe dotV1Chczasowe nazwisko na na
zwisi1m osoby adol]Jtuiącej, z tern jednak 
zastrzeżeniem. że .ieśli adoptujący .iesf 
cz?owfekicm Ż(}natym powinien się w tej 
swawie uprzedni·o porozumieć z żoną. 

rtelność? 
Zbadanie śmierci. 

w) Znany biolo.Q; lliemlecki. prnfesor 
Hartmann, w artykule. który przvtacza
my, zastanawia się nad naiważnfejszą, ja
ka istnieje dfa fodzlkości, kwestją - nie
śmf ertelnoścl. 

„Wszystko, co powstaje, ma swój ko
niec" powie'Clzfat wielki artysta renesan
su, Michaf Anioł Buonarotti i w stowach 
tyich da1r wyiraz powszechnemu mniema.
nru o sfawaniu się i 1przemianom. 

Wiedza jednak ni~ może się zadowolić 
fakiem hvierdzeniem. Juiż w roku 1882 
słynny zo0lo.g- Wefssim;mn dowiódł. że 
poszczególne org2niZ'!l1y są obdarzooe 
nieśmier'telno·śdą. Roz.rr.nażaja s.ię one za 
pomocą rozdzielenia sie na dwie części. 
Niema więc tu naturalnej s.m.1erci (na 
s.'kutek starośri), i:rdyż cata sfta żydowa 
starsze•go 0trganiz;mu przechodzi w ·ten 
sposób na <lwa wtcdsze, i oiema przytell] 
żadnego trupa. W ten sposób teoretycz-

nerała. Piśmienna Angielszczyzna hrabi
ny przynosi mały zaszczyt jej Fallow
field'skiej edukacji, ale list ten jest na
wskroś kobiecy i zawiera więcej niż 
zwykła mowa. Zresztą - pr~ywódcy 
ludzkości zawsze jawnie stawiali siebie po
wyżej godności gramatyki. 

„Moja najdroższa •Harrietol 
List twój czekał tu na mnie. Zaledwie 

wymówiono moje nazwisko, a kilku służą
cych w żółtej liberji, wypudrowanych i 
wyfiokowanych, kłaniając się, wręczyli mi 
go na srebrnej tacy. Bardzo szanowny 
kamerdyner - bardzo impresywny! ale 
mniejsza o to. Na przyszłość, kochana, 
zechciej pisać de Saldar de Sancorvo. 
Mamy prawo do tego tytułu, więc możemy 
go używać w Anglji. Angielska hrabina 
brzmi oczywiście najlepiej, Zawsze do
dawaj de. Ale bądźmy systematyczni, jak 
mawia biedny Silva. Mógłby mi tu być 
zawadą i lepiej niech nie przyjeżdża, za
nim przekonam się, co potrafiłbył tu zdo
być dla siebie. Silva ma wielkie zaufanie 
do mnie. Pomyśl, Harrieto, że do Beckley 
Court jechałam przez Fallowfield! Łypnę
łam okiem na Dubbins, przejeżdżając. 
Szkoła w dalszym ciągu funkcjonuje. Za
uważyłam trzy małe skaczące dziewczynki 
i stary szyld. Seminarjum dla młodych 
panien, wyraźnie, jak dawniej! Miałam 
ochotę uściskać dzieci i obdarować je 
cukierkami i jednym dniem wakacji! 

„Jak skąpi jesteście wy Anglicy w u
mieszczaniu swoich herbów i tarcz!!! 

"Byłam przekonana, że zastanę herb 
Jocelyn'ów nad łóżkiem, ale nie - cztery 
słupy absolutnie bez ornamentów. W ta
kim łóżku sen musi być rezultatem strasz
liwego zmęczenia! Herb Jocelyn'ów - to 
jastrząb w pętach. Tarcza Elburne'ów 
złota, trzy sokoły na zielonem polu. Heral
dyka zawsze przypomina mi biednego pa
pę! Wieczory, które. spędzałyśmy z nim, 
gdy był w domu, nad pilnem studjowaniem 
herbarzy pod jego kierunkiem!... Nigdy 
już to nie wróci! Sir Franks Jocelyn jest 
trzecim synem lorda Elburne, który zo
stał baronetem za wielce patriotyczną po
moc okazaną rządowi w czasie poważnych 
niepokojów. Ludzie bywają czasami wdzię
czni, kochanie! Lord Elburne jest cz.ter-

nie organ.izmy te żyją wiecznie. Stąd wy
ciągnął uczonv 6,,- wnfo~ e'k, że starzenie 
się nie musi być koniecznie z\vląz.ane z 
procesem życiowvm i że śmierć wystę
nuje dopfern u orgcinizmew w1elokomór
kow:vah. 

Zaczęto przeprowadzać caty szereg 
doś\vfadcze11 na pierwotnia1kach. badając 
czy w bezp'kiowych rpokolen iach (przy 
wyeliminDwanju zapłoidnlen'ia) występują 
tak zwane fizjologiczne de.generacje. 

Do doświadczeń tych używano zwfa
S'ZJCz.a ong-anfzmu zwan. .,paramaeci·um". 
Dłurro nle osiągano żadnych rewltatów 
gd}~ż za" . ze w grę wc:hodzifv jakieś 
wzgilędy uiboczne.. j do1piero profesorowi 
Hartmannowi udato sie ostatecznie do
świrdczenie przeprowadzić. 

Począ\ ·szv od r. 1915 do chwm o
becnej 1~dafo mu się wvchodować 3500 po
koleń wślinnego jednokomórkowego orga-

nastym z rzędu ze swojej linii. Z pocho
dzenia - zwykli obywatele ziemscy. Mó
wią o Różach, .ale nie potrzebujemy za
głębiać się aż tak daleko. Niebardzo ro
zumiem, dlaczego syn lorda miałby • się 
zniżać do tytułu baroneta? Przypuszczam, 
że jest to pewnego rodzaju wyróżnienie 
dla jego pani. Muszę się jeszcze dowie
dzieć, czy liczą się z nią ze względu na 

. jej urodzenie, czy na obecny jego tytuł. 
Jeżeli tak, świeży tytuł baroneta nie jest 
wygraną. Jedno jest pewne: bardzo mało 
dba o to. Jest wielce ekscentryczna. Ale 
zapamiętaj co ci powiedziałam. Może się 
to przydać w rozmowie o tej rodzinie. 

„Godzina obiadu - szósta. Prawdopo
dobnie odpowiada do siódmej godzinie w 
mieście. Jestem przekonana, że jadacie 
o pół godziny za wcześnie. Miałam miej
sce honorowe po prawej stronie sir Frank
sa. Evan po prawej lady Jocelyn. Na 
szczęście był w nailepszem usposobieniu 
- prawie błyskotliwy. Widziałam, że tej 
słodkiej Rozie paliły się oczy. Po drugiej 
stronie miałam me'go ulubionego dyploma
tę; powiedziałam mu kilka politycznych ta 
jemnic, co go zadziwiło. Oczywiście, mo
ja droga, zyskałam sobie pochwałę. Jego 
pogarda dla słabości naszego umysłu jest 
bezgraniczna. Ale kobieta musi od czasu 
do czasu wkupić się w czyjąś łaskę kosz
tem swojej płci. Jest to zupełnie upraw
nione. Przy stole uprzejmość Torysów. 
Opozycja, jak mówi Andrzej, nie była 
reprezentowana. Jedynie dla potwierdze:
nia, że jesteśmy ludzkiemi istotami, różni
liśmy się nieco między sobą i wkrótce sta
ło mi się jasne, że lady Jecelyn należy do 
radykałów. Podejrzewam skrycie, że jest 
to w każdym razie osoba urodzona, bez 
względu, skąd pochodzi jej majątek, piękna 
niewiasta - taki może być jeszcze podzi
wiana - przez specjalny typ mężczyzn, 
ale w zupełności brak jej zasadniczych nie 
wieścich ponęt. 

„Właściwie mówiąc, nie było to ze
branie. Opiszę ci obecnych, zaczynając 
od tych nic nieznaczących. 

„Po pierwsze - pan Parsley, wikary z 
Beckley. Przy stole je wszystko i zgadza 
się na wszystko. Bardzo wybitny, prawo
:wierny młody kapłan. Za .wyjątkiem t~o, 
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nizmu „'Eudorfoy elegans", sposobem bez
pfciO\\'ym, bez degooeracH. depresji, czy 
innY'ch regeneracyj komórki, al1bo jądra, 
jedynie 1apomocą podziafu starsze.go or
ganizmu n.a nowe. Można przyjąć , ż.e 
Eudorina i dalej może się w ten sposób 
rozmnażać. 

Po<lobny rezuJtat otrzymano przy do· 
świadczooiach ze zwferzęcym pierwot
niakiem „Actlnophrys sol". Twierdzen!e 
Wefasmanna jest więc w ten sposób u
dowodnii·one. 

Możliwo1ść braku Otbj.awów starzenia 
się organizmu nie mo·że być jednak na
zw2r1ą ieszcze .,nieśmłertelnością" f pro
blem „fizjologicznej śmierci" nie jest je
szcze w ten sposób rozwiązany. Odvż 
„śmierć" i ,starzenfe" się z isto·tą tych po
jęć, istnieją tylko w indywiduach: tyilko 
tutaj ma zagadnienie „śmierci", ,..starzenia 
sie" i .. nieśmiertelno1§cf" swe usprawiedli
wienie. 

Nie ulega wątpJiwośc.i, że wielokomór
kowe istoty starzeją się i umieraja jako 
poszczeigólc1e indvwfdua. Cialo i·ch (so
ma) ginie, staje ~:e tmpem. Weiss.mann 
uważat istnienlt- trupa za dowód i najja
skrawszy obiaW Istnienia śmierci, a brak 
trupa u .iednokomór'kowców uiednDznacz
niaf z nif·c1becnościa fiz.iolog-icŻnej śmierc!. 
Nowsze badania rozróżniają jednak 1 u 
tych pierwDtnfaków jakitś rodzaj resztek, 
które _p-OZosta.ia przy podziale i które mo
ir.aby nazwać trupami. W każdym razie 
przy tym procesie podziatu od/bywa slę 
zakończenie rozwoju indywidualnego fsto„ 
tv i poicz.ąifek rozwoju iakiegoś nowego 
organizmu. Je·st to więc znoW'l.l nie co łn
nego, tvlko indyw.i·dualna śmierć. 

Śmierć i dalszy rozwój są to więc t:\nl
ko dwfe strony: negatywna i PO'Zytywna 
teQ:o s,;:.me.!YO nroblemu. 
&&A?-JOiif,+m::!I@: ;gmw.uezu;a;f1 ew 

KINO Dom Ludowy I 
ul. Przejazd 34. · 
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Dziś! Dziś ł 

„KW• C~ARKA" 
(Bouc ette) 

Potętnv dramat w 10 aktach. tchnący 
głębokim sentym1mtem ł szcirera p'leiria. 

W roli głównej urocza GABY DELIS 
c;;;-'miejsc: WGdnl;-p~w11:ed;le ;; 

wszystkie seansv. zaś w sobotę, nieddelę 
i święta od ~odz. 2 do 3 po południu 

I m.60 lfr. II m. 30 l!r. III m 20 fr. 
W'7o"b°;tY, ni:'d~i';le i ~więta od g";;"dz. 3 
po poł I m, 80 ~r. II m. 40 ~r. III m. 30 gr, 

że zadławił się ośeią i nie był w stanie 
ukryć swego nieszczęścia - naprawd': 
Roza powinna była stłumić w sobie chęć 
śmiechu do chwili wstania od stołu - ni
czem nie zwracał uwagi. Widziałam, jak 
oczy jej zwilgotniały, a nie jest dość 
sprytna, by je odwrócić. W tern nikt nie 
był równy papie. Przypisuję ten ątak je
dynie ciasnocie białej pasterskiej chustki. 
które noszą młodzi księża urzędowego 
kościoła. Ach, moja droga, za długo ży
łam zdała od nich, żebym choć przez chwi
lę mogła pragnąć zaprowadzić najmniej
szą zmianę w ich myślach, mowie lub 
uczynkach. Prawe wejrzenie tego mło
dzieńca było to prawdziwe odświeżenie 
dla mojej duszy. Może on być pastorem 
swojej trzódki, ten biedny pan Parsley, ale 
sam jest baranem - w oczach pewnej mło
dej osoby ... 

„Pan Grummond Forth. Wielki fawo
ryt lady Jocelyn, stary przyjaciel, jeździł z 
nimi na W schód. Nic niemoralnego. Ona 
jest na to nazbyt zimna. Jest przystojny. 
ma regularne rysy, bardzo opanowany i 
zawsze gotowy - na wasz angielski spo
sób - do okazania uprzejmości. Ale ża
den z waszych mężczyzn nie traktuje ko
biety jak kobiety. Widzą w nas aniołów, 
lub dobrych kolegów, i Bóg wie, co jeszcze, 
co jest równie złe! Nic z wyszukanej deli
katności, nic z ·nadmiernej miękkości, po
łączonej z szacunkiem, nic z owego lawi
rowania na skraju przepaści, jak mawiał 
papa, nic ze szczęśliwej swobody życia, 
zdającej się mówić: "Pokochałbym panią, 
gdybym chciał", albo "kocham, ale nie 
śmiem tego wyznać", nawet gdy się jest 
zajętym czemś zupełnie trywialnem - po
dawaniem krzesła, rozmową o zupie i t. d. 
Nikt z was nie umie pochwycić uśmiechu 
kobiety, lub przykuć jej wzroku, nie będąc 
zuchwały. Jeden Evan potrafi zaglądać 
kobietom pod powieki! Musiałam go mi
tygować ponieważ, jak dla mnie, zbyt wy· 
raźnie zdradza przed najdroższą Rozą stan 
swego serca! Roza słucha pana Forth z 
widocznem uszanowaniem. W Portugalii 
r'.e rozumieją, że młoda kobieta może 
mieć przyjaciół!. .• 

'(4. c. n.), 
I - SL 
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OSOBISTE. 

Wczoraj w kościele św. Krzyża p.OOto 
gosławtiony zostat związek matż.eński po
między p. N. Ludogowską a p. J. Bieli„ 
czem-Tottyżewskim, artystą Teatru Miej
skiego w Łod~. 

Uczni przedstawiciele sfer arfyslycz
nyich sktadali młodej parze życzenia. 

PODRÓŻ P. WOJEWODY JASZCZOL· 
TA DO WARSZAWY. 

W dniu wczoraj'szyim p. wojewoda Ja
szczott wyjechat na dwudniowv pobyt do 
"N'Jarszawy. 

Jak się dowiadujemYi, w sliodfcy p. 'M).

jewoda odlbędz.ie koruferencje w poszcze
.g6'1nych ministerstwach, a w pierwszy,m 
rzędzie w svrawi:e robót 1JYU1>l1icznych l 
prretlstawi opracowany przez siebie plan 
tych ro'bót, mającyoh oo celu rówlll1ierż za
tiegnanie bezrobocia. 

Między innemi oma'Wliana 'będzie spra
wa przeniesienia biur rurzędu wojewódz
ki-ego do patacu Pozn.ańs.'kich, co nastąpi 
w bieżącym miesiącu ze względu na kon
frakf, przy-czem umowa między stronami 
]est j'UŻ podpisana·. nfeztbędna jest jedyinie 
aprołbafa rządu. (ib) 

TiRANZLOKACJA BIURA P. K. U. 

. IKomisarjaf rządru 11a. m.. Łódiź, oddzfait 
a<lmiinis.tracyjny, podaje do wliatlomości, 
ze w dniach 11, 12 i 13 stycznia r. b. w 
związku z przeniesiieniem biura P. K. U. 
Łódź-miasto z ul. Sienkiewfcza 3/5 na ul. 
Nov.'JQ-T.argorwą. Nr. 18 Hewa ofłcyna) -
PlKU. <lila interesantów czynną f1ie będzie. 

Z dniem 14 stycznńa r. lb. przyjęcia in
.teresanitów odlbywać sf ę !będą w nowym 
1okalu przy ul. Nowo-Tar,gowej 18, jak do 
~ychczas., t. i. od godz. 10 doi 11-eij codzien 
1Jlie, z wyją'tlkiettn niedizfel i św:i-ąif. 

DODATKOWE KOMISJE POBOROWE 
DLA POWIATU BRZEZIŃSKIEGO 

W LODZI. 
W dniu '17 stycznia r. b. rozpocznie u

rzędowanie dodatkowa komisja poborowa 
na powiat łódzki w lokalu PKU Łódź. 
Powiat przy ul. Piotrkowskiej Nr. 187. 

Niezależnie· od wspomnianej Komisji 
Poborowej w dniu 31 stycznia rozpocznie 
urzędowanie również dodatkowa komisja 
poborowa dla powiatu brzezińskiego, któ
ry podlegał dotychczas PKU w T omaszo
wie - Mazowieckim, a którego kompeten
cję zostały przydzielone do PKU Łódź 
Powiat. 

W związku z powyższem poborowi po
wiatu brezińskiego rocznika 1905 i 1904, 
którzy nie uczynili zadość powszechnemu 
obowiązkowi służby wojskowej, lub nie 
mający ustalonego stosunku do służby woj 
skowej powinni się stawić w dniu 31 sty
cznia do lokalu powiatowego PKU przy 
~. Piotrkowskiej Nr. 187. (u) 

ZE ZWIĄZKU STENOGRAFóW • 

Zarząd Kursów przy Łódzkim Zw. Ste
nografów za naszem pośrednictwem za
, wiadamia wszystkich zainteresowanych, iż 
wobec poważnej ilości zgłoszeń na kurs 
początkowy, zapisy przyjmowane będą wy 
łącznie do dnia 20 b. m. w kancelarii 
związku przy ul. Kilińskiego 93 w godz. 
od 6 - 8 wiecz. 

KOMISJA śLEDCZA ZBADA NADUŻY
CIA W ŁAGIEWNIKACH. 

Prezydium Rady Miejskiej zwróciło się 
do wszystkich frakcyj radzieckich z pis
mem w sprawie przedstawienia kandyda
tur do komisji specjalnej, mającej za za
danie zbc.danie całokształtu sprawy nad
użyć w majątku miejskim Łagiewniki. De
svg;'owanie kandydatów zakończone zo
~ta ..,ie kszcze w bieżącym tygodniu, tak iż 
„„ drugiej połowie stycznia komisja ta bę-
dzie mogła rozpocząć swe orace. .(e) 

Prel~oent R1euy~o~politei na terenie woiewó~Itwa łó~l~ie~o. 
W przejeździe z Warszawy do Ostrowca. 

· Onegdajszej nocy Prezydent Rzeczy
pospolfte · J.gnacy .Mościcki, przejeżdiat 
przez terytorju:m województwa lódzk'.e
go, zdążają.c z \Ątarszawy do Ostrowca, 
celem zwliedzenia tamtejszych zakladów 
metalurgicznych. 

P. Prezydent w towarzystwie szefa de 
partamootu przemyslu wojenne.go Mln~~ 
sforstw.a Spraw Wojskowy.eh, _gen. Litwi
nowi-cza oraz oto.czenia przybyl pocfą
~dem pośpiesznym w swych wagonach do 
Koluszelk o godz,inie 1.15 w nocy. 

Na stacji w Koluszkach 'Przy przejeź-

dzie p. Prezyidein'fa olbe-crui byili 'Prócz 
vrzedstav.nicielf władz miejscowych -
prze.ds ta wideł województwa tódzJk:ie.go 
nacz. wydz. bezpieczeństwa p. Bielocki, 
komendant wojew·ódzki po'1. państw. insp. 
Wizimi'f'slki. oraz starosta brzeziński dr. 
Oute'k, któu.y towarzyszyli p. Prezyidefl
towi aż do granic województw.a lódzkie
go. 

P. Prezyiden1 Mośdckii z Kolusze'K spe 
cJalnym pociąigiem udaf się przez Toma
szÓW\, Końskie i Skarżyslk:o do Ostrowca. 

--::::--

Sprawność policji państw. w Łodzi. 
Echa pobytu ministra Skladkowskiego. 

Jak donosiliśmy, onegdaj zupełnie nie
oczekiwanie przybył do Łodzi minister 
spraw wewnętrznych, gen. Sławoj-Skład
kowski. Chcąc przekonać się o spr a wno
ś ci policji w mieście naszem i jej wyszko
leniu zarządził natychmiast po przybyciu 
swem alarm policji rezerwy zarówno kon
ne i jak i pieszej. 

Będąc zachwycony sprawnością szyb
kiego pogotowia policji rezerwy, p. mini
ster po przybyciu na miejsce komendan
ta miasta p. inspektora Niedzielskiego po
lecił ustawienie na placu pluton policji pie 
szej rezerwy w celu wynagrodzenia tych, 
którzy pierwsi przybyli na alarm. 

Gdy cały pluton był ustawiony, p. mi
nister polecił wystąpić tym, którzy przy
byli pierwsi. 

W odpowiedzi na to wszyscy chórem 
oświadczyli, że wszyscy przybyli pierwsi. 

Z odpowiedzi tej p. minister wyraził 
swe „niezadowolenie", motywując to tern, 
że niestety nie posiada tyle gotówki, by 
móc wynagrodzić cały pluton. 

Jednakże, jak się dowiadujemy, solidar 
ność ta policji bardzo podobała się p. mi
nistrowi, gdyż wyniósł wrażenie, że panu-
je wśród nich harmonia pracy. (b) 

--.. „.--

Pmownir mieinJ w walrn o uouraw~ ~ytu. 
Kon/ erencja b. ministra p. Jankowskiego z p. woje

wodą i inspektorem pracy. 
W związku z alarmami organizacyj pra 

cowniczych i instytucji użyteczności pu
blicznej Z. Z. P. w sprawie polepszenia by
tu pracowników miejskich i innych insty. 
tucyj publicznych, przybył do Łodzi pre
zes centrali związków w Warszawie b. 
minister pracy p. Jankowski. 

Po przybyciu do Łodzi odbyła się kon
ferencja zarządu oddziału związku, na któ 
rej p. Jankowski zaznajamiał się z sytua
cją i w konkluzji postanowi4wszcząć in
terwencję u władz miejscowych. 

Wraz z kierownikiem związku p. Stę 
borowskim i delegacją zarządu odbył w 
dniu wczorajszym p. Jankowski dłuższe 
konferencje z wojewodą p. Jaszczołtem i 
okręgowym inspektorem pracy p. Wojtkie 
wiczem. 

W pierwszym rzędzie p. Jankowski po 
ruszył sprawę pracowników miejskich i 
wskazał, że w myśl rozporządzenia Prezy 

denta Rzplitej pracownicy ci zostali zali
czeni do poszczególnych kategoryj urzęd
ników państwowych i w rezultacie pensje 
ich obniżyły się do połowy. 

Następnie p. Jankowski poruszył spra
wę nieunormo 'lanych stosunków telefoni
stek i wskazał, że w swoim cza&ie każda z 
nich obsługiwała 100 abonentów a obecnie 
liczba ta podwyższona została do 200, co 
wywołuje również niezadowolenie wśród 
źle obsługiwanvch abonentów. 

Następnie delegacja poruszyła sprawę 
statutu wydziału budowy kanalizacji. 

Po wysłuchaniu powyższego, zarówno 
p. wojewoda Jaszczołt, jak i okręgowy 
inspektor pracy, p.-~sili o przedstawienie 
im postulatów na piśmie, co umożliwi in
terwencję w Magistracie i w telefonach, 
a pozatem specjalna komsja zbada sprawy 
na miejscu. (b) ---:o!„ __ _ 

Po lustracji star~stwa łęczyckiego. 
Minister spr. wewn. zawiesi/ starostą w urządowaniu. 

Jak już wczoraj donosiliśmy minister 
spraw wewnętrznych generał Sławoj
Składkowski przybył samochodem do Łę
czycy w towarzystwie szefa sekratarjatu 
p. Zabierzowskiego. 

Po dokonanem zlustrowaniu p. mini
ster stwierdził wielki chaos w działalności 
urzędu starościńskiego. W wyniku tej lu
stracji p. minister odwołał starostę łęczy-

ckiego p. Muszyńskiego z zajmowanego 
stanowiska, przydzielając go w charakte
rze urzędnika do Urzędu Wojewódzkiego 
w Łodzi. 

Do czasu zamianowania nowego staro
. sty powiatu łęczyckiego przez wojewodę 
łódzldego, obowiązki starosty pełnić bę
dzie dotychczasowy zastępca starosty. (b 

RESTAURACJA ,,TIVOLI'' Przejazd Nr. 1. 
Dom Majstrów Tkackich. tel. 26-30 

Wykwintne obiady z 4·ch daft po 3 zł. 

Występy Cygańskiego Chóru 
Koncert orkiestry pod dyr. M. Chwata, 

Piwnica zaopatrzona w trun- Wybór piw: Żywieckie, 
ki krajowe i sagranicsne Pilzner-Praidsoj, Anstadta 

Na miejscu sala bankietowa. Przyjmuje się obstalunki na przyjęcia. 
Najlepsza kuchnia! NajnHsze ceny! Szybka obsługa 
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~ódź w panteonie przeszłości. 
Z Muzeum Miejskiego. 

WedtutR" danych cyfrowych. posiada
nych przez Wydz•ioat Oświaty i Kuiltury, 
dziiatalnoiść Muzeum Mi.ejskiego, Piotr
kowska 91, w ciągu grudnia roku u:bf egte 
go przedstawiafa się następująco: 

Ogólna frelkwe.ncja p'Ulb!i:czności wy
~siilta 694 osoby, w tem: było l)la.tnydi 

165 doroslych, 505 mto<lzieży oraz 24 o
sób bezpłatnych. 

W okres.ie sprawozdawczym zbiory 
Muze'l.1ll11 Mfojslkiego wzlbo.gacily się nastę 
pującemi eksponatamii: 

Z.akupi<lno: od p. A. Cw,ieaińskiego -
8 monet srebrnych pa~·s1ldcb; odp. A. Kar 

Za przekroczenie ustawv 
o 8 godz. dniu pracy · 

Widzewska Manufaktura uka· 
rana grzywną 1 tys. złotych. 

Jak już donosi'!i.śmy swego czasu, za
rządzający fabryką WidzewskJej Matm
faktury, p. Fandrycih, na skutek protokótu 
bawiącej na wizytacji w Ło<lzi poinspelk
'forlci Gł6w11e1go Inspe!ktoratu Pracy w 
Warszawie p. Krachełs!kiej, rostał oskar
żony o prze'kroczeniie ustawy 'O 8-g-odzin· 
ny.m dniu pr.acy i wyrolJdem sądu pokojr 
z dnia 19 listopada 1926 r. skazany na ty· 
dzień !bezwzględnego aresztu i 500 zto. 
~·ych g'fZywny. 

W dniu wczorajszym w wyidziale kar· 
!IJ.O..IQdwo!fawczym Sądu Ok'ręgoweigo roz· 
pafryw.ana byt.a sprawa z apelacjf p. Fan
dry:cha od wspoonniane·go wyroku sądu 
pokoju. Skargę aipelacyjną popierał v 
moc. Tu.iaGrnwskf. 

Pomimo energ-J.cznej IQ:brof1y os1kari.e
n1a przez inspektora pracy XVII olJuęgt· 
p, Wyrzyikowskie,go, iktóry doniagaf si( 
zatwierdzenria wyroku sądu pokoju - n.(>' 
wniosek p'I"okuratora wyrok ten zmienin
ny został na łącznie 1000 zt grzy\'\rny. 

KONTROLA BEZROBOTNYCH PRA· 
COWNIKóW UMYSł.OWYCH. 

W ub. sobotę zakończone zostało prz~ 
numerowywanie legitymacyj bezrobot
nych pracowników umysłowych na rok 
1927. Ponieważ duża liczba nie zgłosiła 
się dotąd, co grozi pominięciem przy wy
płatach zasiłków - oddział dla pracowni
ków umysłowych PUPP zwrócił się do or
ganizacyj pracowniczych z zawiadomie
niem, iż termin ten przedłużony zostaje do 
15 stycznia i bezrobotni pracownicy umy
słowi mogą zgłaszać swe legitymacje do 
przenumerowania codziennie między go. 
dziną 2 - 3. Jednocześnie powiadomio· 
ne zostały organizacje pracownicze, iż kon 
trola comiesięczna legitymacyj pracowni
czych, nie mająca nic wspólnego z oma· 
wianą wyżej akcją przenumerowania legi· 
tymacyj - odbywać się będzie obecnie ~ 
dniem 1-ym każdego miesiąca. (e) 

KONCERT W POLSKIEJ Y. M. C. A. 
W nadchodzącą niedzielę, dn. 16 bm. 

o godz. 8-ej wiecz. odbędzie się w sali Pol 
skiej Y. M. C. A. przy ul. Piotrkowskiej 89 
koncert wokalno-muzykalny. O wyda
rzeniu tern artystycznem świadczą najle
piej łaskawie biorący udział pp. Fotygo H. 
(sopran), dyr. O. Szefer (deklamacje), Tesz 
ner (wielonczela i kwartet) dyr. Kerget 
(tenor). 

Szczegóły i wcześniejsze zamawianie 
miejsc. Główne Biuro, Piotrkowska 89 er 
dziennie od 5 - 9 wiecz. tel. 23 - 90. 

,,DZIEŃ KSIĄŻKI" W SZKOLACH 
ł.óDZKICH. 

W lutym b. r. zorganizowana zostanie 
przez kuratorium w szkołach Wojewódz
twa Łódzkiego planowa propaganda czy
telnictwa, w celu ożywienia czytelnictwa 
wśród młodzieży oraz powiększenia zapa
sów książek w bibljotekach szkół po
wszechnych. W tym celu zbierane będą 
składki publiczne, dobrowolne składki 
wśród młodzieży szkolnej, odczyty itd. Za 
zebrane fundusze zakupiona zostanie pew 
na ilość książek dla bibljotek szkolnych 
szczególnie z pośród wydawnictwa specjal 
nych dla młodzieży, których brak silnie da 
je się w bibliotekach szkolnych na terenie 
województwa odczuć. Szczegóły tej akcji 
ustalone zostaną w najbliższym czasie 
przez kuratorjum w porozumieniu z odpo· 
wiedniemi czynnikami i organizacjami. (f' 

gela - 8 medali połsildc:h; od ip. S. Wat
'te.nlbenga - Z fajki wschodnie, Jedna 'Ozdo 
bfona emalją; o·d p. S. Finkelsteina - cza
SZJkę tura z okresu difocmLum; od Cootral
nej Dośw.iadczaJnej Stacji Jed:wai!J.ni·czej 
w Milanówku - 9 elksponalów z dziedz!
ny jedwalbnfctwa; od :Wytwórni i Sk'ł'adu 
Pomocy Nau!k Szkolny· h „Wdedza" - 2h 
SZituk eksponatów przyi:.odruiczychj od p. 
T. Sokoła - kafel z XVIII wieku lW sfy
Iu gdańslkim). 

Otrzymano w darze: odp. rejeufa Trc 
janowskiego: 1) wapi1eń, 2) 4 karty pocz
"towe ok1upacyjne z 1916 r., 3) 14 szluf 
marek stemplowych, 4) 3 sztuki bonów 
okupacyjnych, 5) Bodziuik, czyiU oset su· 
kienny, 6) 2 sztuki lftografji Fajansa, Sz;uł
ca ~ Jarzęlbows'kieigo. 

Pozatem w depozycie fo1menda cho
rągwi harcerstwa Mdzkiego zfożyta 
„Dziennilk Urzędowy Województwa Ka· 
1isik1iego" z 1839 roku. 

---o--.....-;;!iii ,; 
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Widzew stacją tary/ową. 
Stacja Wtd.zew ko.lei Pabryczno..ifódz

krej, dotychczas nfe byla stacją 'faryfowci. 
'WISlkutek czego "'WISzystkle ladunkd wago
nrowe nadawane do Widizewa, zmuszone 
byily oi>facać :taryfę do samej Łodzi. 

Jak się dowiadujemy w osfufuiich 
0.nfac:h, .MinisterstWl() Komunrkacji włączy 
to stację Wli.<lzew do licz!by s.tacvj 'taryf.o
w;ycih dila ta<lmlków wagoin.'Owych. 

Donioslte fo dlla wi1eilu diniferesarurów za
rządzenie sp.rawi, iii kosz:ty PTzewozu ł'a
d'Unlków wagonoiwycll dto stacji Wlrlzew 
wstaną z1rrmielłszone ro opłatę, przyp.ada
ją>cą na prz.eserzelń kflliku kifometrów, dziie 
Iacych Wiiidzew od s'fac}i Łódlź~Palbrycz-
na. '(;p) . 

ODCZYT U TECHNI1KóW. 

W J;>iiąifok, drlia 14 b. m., o godz. 8--e} 
wleczoreim, w lokalu Sf.owarzyszen:ia Te
chnilków w Ło<l'z~ ull. Piidtrkowslka 102, 
wygł>0si 'Odczyt' p. prof. Zygununif Lorenc 
p.t. „O kslęgozoow~l"ni,e''. Od·czyf będzLe 
i1hrstr·owany pokazem staryclt cennydli 
druków. 

NOCNE DYŻURY APTEK. 

W dniu dzisiejszym dyżurują następu
jące apteki: 

F. Wójcickiego przy ul. NapiórKow
skiego 27, W. Danieleckiego - ul. Piotr. 
kowska 127, P. Ilnickiego - ul. Wólczań
ska 37, S. Leinwebera - Plac Wolności 2, 
'J. Hartmana - ul. Młynarska 1 i J. Ka
hanego przy ul Aleksandrowskiej 80. 

„CHOINKA" W SZKOLE POWSZECH
NEJ im, KRóL. JADWIGI. 

Dnia 9 bm. w szkole powszechnej im. 
Królowej Jadwigi staraniem kierowniczki 
szkoły, odbyła się „choinka" dla najmłod
szej dziatwy szkolnej. 
, Na program uroczystości złożyły się: 
daklamacje, śpiewy i reprodukcje rytmicz
ne. Wieczorem przy licznym współudzia
le rodziców i opieki szkolnej urządzono 
podwieczorek. 

UDZIAŁ SAMORZĄDóW W UTRZY
MANIU POLICJI. 

Ministerstwo Spraw Wewnętrznych w 
porozumieniu z Ministerstwem Skarbu za
wiadomiło władze wojewódzkie, iż U· 

względniając okoliczności, przytoczone w 
sprawdzaniu województwa, dotyczące 
trudności finansowych województwa, sa
morządów, zgadza się, by przypadające od 
związków komunalnych zaległe należności 
z tytułu udziału związków w kosztach u
trzymania policji w r. 1923 i 1924 zostały 
rozłożone na raty w przeciągu 4-ch lat, 
licząc od 1 stycznia r. b. 

Ministerjum wyjaśnia, iż dwie piąte tej 
należności sejmiki obowiązane są wpła
cić w ciągu 1927 roku w terminach, które 
ustalą wspólnie po porozumieniu się z 
Izbą Skarbową i Urzędem Wojewódzkim. 

Terminy te zostały ustalone w nastę
pującym porządku: I-szy - pierwszego lu 
te~o, 11-gi - 1 maja, III-ci - 1 sierpnia 
i IV - 1 listopada. 

Ogólna suma dwie piąte należności za 
policję, jaka będzie przez samorządy wy
płaconą w r. 1927 wynosi około 450 tysię-
cy złotych. (u) 

Zawiedzione nadziej<!. 
Lekarze I położne Kasy Cho· 
rych nie otrzymają podwyżki. 

Na witorkowem p'Osiedze11i11.t za:rz:ąidu 
([(asy Ohorych omawiano SP'fawę żądań 
podwyżkowych lekarzy oiraz akusz·erek, 
które doma1galy sf ę zrównania icli zarolb
ków z polb-0raml akuszerelk w Warszaw
skiej Kasie. 

W dyskusji nad 'tą sprawą po<llkrOOlo
no, iż sytua·cja ffnansowa Kasy wydatnie 
się pogarsza wobec cze;go reaHzac}a lyiah 
postulatów wi·nna :~Y'Ć w zupełności uza
leżniona vd bu<l'żotu na rok 1927. W wy
ni1rn te.i dyskusji . ~ postanowi1ono sprawę 
tę przekazać do załatwienia korrn!sJi finan 
sowej, która będzie miała za zada·nie vry
szukanf.e ewentualnych źróde1' pokrycia 
na ten ce!. 

W związku z 'fem komisja finans'Owa 
zwróciła się w dniu wczorajszym do dy
rekcji w celu uzyskania doildadinych da
nych Hczlbowych o wvso1ko1śd wydatlków 
na :persone1! lelkarski i techniczny Kasy. 
Kom~sja finansowa piostacrnwi!fa bo w i em 
sprawę podwyżek tralktawać lą:cznie z dy 
skusją nad budżetem, który jest jU!Ż w o
p racowaniu dyrekcji rozpatrywany przez 
komisję i wkrótce znajdzie sfę w zarzą-
dzi•e. (e) 

LISTY QONCZE ZROBIŁY SWOJE. 
--:-0:--

f l~a af en ~olarowei wywia~owu 1o'Ji[ii ~tuiń~~ie~o. 
Jarczyńska przed Sądem Okręgowym w Łodzi. 

'W dniu wczorajszym Sąd Okręgowy 
w Łodzi .pod przewodnfictwem sędz. Hl'i
nicza rozpafrywaf sprawę Marji Jarczyń
skiej, wspólnkz!ki szajki afery do:larowej 
wywladowcy SfasńńsJde.go, której udało 
się w Taz z Juljanem Gawrońskim zbdeic 
dio Sfanów Zjednoczonych. 

W d'nw 16 sierpnia 1923 roku Jakóib 
Sendrows'ki lk:upil za .pośre<ltlidwem Izy
dora BHma 100 dolarów za 27 milionów 
marek p0Js1kkh od Juljana Gawrońslk1iego 

i jego IJrochanłd Ma:rji Jarczyńs:ki·ej. Tran
zakcja 'ta zos'ta·~a załatwiona w mieszka
niu Iz:vU'OTa Błittna, :przy ul. Konstantynow 
skie:i Nr. 21. 

Przy wyjścfu z mieszikania B1ima, Sen 
ClrowSki zaurważyt dobre.go znajomego Ga 
wrt:>ńsktlego Hencz:la, !który wydat mu się 
podejrzanym i przecltadzat si'ę pod do
mem, ja:k .g<ly.i:Jy s'fat n.a czatach. 

Kiedy po lkupnfe dolarów Sen<l'rows!ki 
szedł Placem Wonności, podeszło do nie· 
go dwóch t11iieZ'!lajomyic1h oso'lmfków, 1dó
:rvy oświadczyili mu, że mają zamiiar <loko 
naić u ni~o rewizji osolbfsleJ, w celu 
sprawdzenia czy nie posiada ofl przy so
bie bilł>ufy komunii'Slycznej. 

Po wprowadzeniu Sen<lirowski·ego do 
brarrny .posesji Nr. 6, jeden z osolbników, 
k1óry jak się późn1e1 dkaza;~o. nazywa się 
Sfanista w Sfasińsffri, oświia<lczyt, że je·s'f 
wywiadowcą mzędu śledczego i przystę
puje do rewi•zji. Wywiadowca Stasiński 
joony:m mchem ręki wyjąt z !b'oczned kie
szoon Sen<lrowslkh~1go paczkę dolarów 1 u
sFlowal schować je w kieszeni swe!40 pal
'fa. Sendrov.nski sfawft opór Stasins'kiemu 
na co 'ten wyfąt rewolwer 1 zagrozi'ł nim 
Send-ro \V'Ski emu. 

Po schowanńu płeniędzy wywiadowca 
przysfąpirt do S1Ji'Sanfia odpowiedniego pro 
fokótu, wecHug 'którego Sendrowski miał 
być podągnięly do o<lpowiedzl:alności za 
rlłele!galoo posiadanie olbcej waluty. Pod
czas spisywania iprofokófu Send'rows'ld o
lba'Wiaja;c Slię kary, lldóra według s16w Sta 
smskiego wynosilć' miała czterokrotną 

Wiarfuiść posfadan',Y'Ch dolarów i dfugofetr
mmo"Wle więzienie ~ ofiarował Sfasińs'kie
mu 50 lysf ęcy marnk, lby ~en zafa.godzU 
calą sprawę i znf>s,zczyit profolkót. 

!Pon:iewa.z zaijście ~o po ki~ku dinfaałi 
nialbrato szerokieig10 ro~gtosu po mieście, 
Sfa:sińs'ld spo'tk.aws.zy się z Sei1drows!kim 

· jetdirte_g-o raZJU ośwfadlczyt mu, że on sam 
ZO'Siaf podstępnie wcią1gnlęty w cafą fę a
ferę przez Gawtrońisildeigo· 1 ]eg'a. !kochan
iJ{ę Jarczyńską, i ·że z t'yich p,ieniędizy oilirzy 
mal zafodwie 1'5 dolarów, a[e teraz posta
ra się "W!I>'ł'ynąić na nich i1 ipo odzyskaniu 
caf ej sumy v.npfad mu }ą n!ie'zwłocz1nfo. 

I znowu ·UI>fynęfo 'killka dni. Sfas.iński 
zdosft się pewnego razu do Sendrowskie 
go ł. W!Tęczylf mu 20 dolarów. które udało 
mu słę w 'fy:m czasiie zelbrać, obiecując w 
najbliZszym czasie uregufowac r·e'Sztę, co 
mu s.ię jedlnak nfe ud'ato, bo wiadomość o 
całej aferze ooszita do potiicjj f Stasińsilci' 
został areszlfowiany i osadzony w więzie
nru. 

Ja.rczyńSi]{a wtra:z re swvm spiólniitt(fem 
koclianil<iiem Gawrońs!kim, chcąc uJść wy 
miaro sprawfedlliwości, wyjechała do Sta 
nów Ziedni0czooyoh. 

Po 'krótk1m polbycie, kiedy zaczęfo Je] 
ro1bLć trudności, wo!bec !braku dowodów 
osobistych, stw.ierdzająicycli jej przynależ 
ność do Państwa Polslkiiegio, a niie mogąc 
zd!obyć pomocy od ikcmsuilatu pds'k:iego, 
który .przez listy goń.cze powiadomiony 
'O poszukiw.aniru przez władze polskie Jar
czyińskiej w sprawbe kryminalnej - po
wróciła do kraju, by przy pomocy pouf-
11ycli osólb wystarać sie ó dowód osoibi" 

sry, wsfała jednak zatrzymana w WaT
szawie, a•resi~o·wana i przes tana do dyspo 
zycjl proikuratora przy Sądzie Okręgo

wym w Łodzi.. 

Na rozprawie są<lowej oskarżona nie 
przyznaje się do winy, gt·ówny zaś świla
dek, by?y wywiadowca Stasińskl, który 
odderpiaI jrnż swą !kairę półtora roku wlę
zfenia, odmówif z,eznań, wyjaśniając, że 

podczas odsiiadY,Wariia kary w więzieniu 

zapadł na chorolbę umysfową i srracU zu
pełnie pamięć teg-o, co się kiedyś działo. „ 

Prolkura tor Żabiński ws'kaz.ując sądo
wi, że prz,e'bie:g poprzedruiej rozprawy, w 
klór·ej .przed sądem stawał Stasi'ński <lo
stafocznie już dowiódI, że Ja.rczyńs>ka by
la wspólnkzką szajki, która dopuszczata 
się różnych afer , fak zw. dola-rowych i że 
m:Izial jej w 'tej spraw.i,e nie b'Ltdzf naj
mniejszych wątpliwości, "-skazując sz'ko 
dHwą dz.ia!a~ność tej międzynarodowej 

sz.a,fki, grasującej między Arrneryką f Buro 
pą, wnosi o surowy wymiaT kary. 

Sezon martwy zniesiony. 
Wczoraj wi·eczorem Zarząd Obwodo

wy Funduszu Bezrolbocia powiadomiony 
zostal prze dyrekcję Funduszu o zn i esie
ni~u t'. zw. „martweig:o sez:onu" i przywró
ce111iu zaslllków d'l.a hezroł:J.otnycll robotni
ków sezonowy<:h. Zas~tki te olbej1mują b. 
rolbOltników sezon·owych, · cegielnianych, 
budowlanych i t. d. Uchylenie marf\ve1go 
sez.o·nu nashmHo na cafy:m terenie woje
wództwa tódz!kie.go, w tych miejscowo
ściaoo„ w który;ah prowadzona jest a~cja 
zasi:lllmwa dfa bezrobotnych ftlnych kate
goryj. 

Rozp.o'TZądrenie lo dbowiązuje od dnia 
8-go stycznijl i od tego okresu otrzy;my
waić !będą lbezroibotni zas'irld. Wyptafy 
raz.poczną się w przyszlym tygodniu od 8 
stycznia wsfocz, ponieważ biuro Fundu
szu w szyibkim tempie polecHo specjal
nym okóllnfklem, skiero,vanym do wszysl 
kich oddziałów. oatychmiast wciągnąć 
bezro!botnycli robotni!ków sezionowych na 
lfisty za;pomogowe, które przesłane Z'Osta
ną niezwłocznie do magistraMw miast 
prowincjonałnych. (e) 

INSPEKTORAT PRACY PRZECIWKO 

WŁAśCICIELOM PIEKARŃ. 

W związku z akcją podjętą przez związ 
ki zawodowe przeciwko pracy nocnej w 
piekarniach, odbyła się w Inspektoracie 
Pracy konferenćja przy udziale przedsta
wicieli okręgowej komisji związków zaw<>
dowych oraz związku spożywczego. 

Na konferencji tej stwierdzono, że wła 
ściciele piekarń· zmuszają swych pracow
ników do nieprzestrzegania 8 godzinnego 
dnia pracy oraz zmuszają ich do pracowa
nia w soboty w ciągu 16 godzin. 

W wyniku tej konferencji okręgowy in 
spektor pracy postanowił przy pomocy 
Związku Spożywczego opornych właści
cieli piekarń pociągać do odpowiedzialno· 
ści karnej za nieprzestrzeganie ustawowe-
go dnia pracy, (b) 

OBCHóD JUBILEUSZOWY GIMNA

·ZJUM VI-go WE LWOWIE. 

Dyrekcja Państwówego Gimnazjum 
VI-go we Lwowie, ul. Łyczakowska 1. 57 
zwraca się z prośbą do wszystkich abitu
rientów tegoż ~akładu, którzy ukończyli 
w nim studja .r latach 1902/3 - 1925/26, 
nadto do tvch wychowanków tutejszego 
zakładu, którzy z powodu wojen musieli 
ukończyć studja w innych z~ ldadach, wre
szcie do rodziców tych wychowanków, któ 
rzy nie żyją, zginęli na wojnie, lub przepa
dli bez wieści - o podanie swych adre
sów. Prośba powyższa wiąże się z obcho 
dem jubileuszowym 25-lecia istnienia te
go zakładu z wydaniem Księgi Pamiątko
wej. Obchód odbędzie się w czerwcu 
1927. Komitet Jubileuszowy prosi o jak
najrychlejszą odpowiedź pod adresem Dy 
rekcji Gimnazjum. 

Obrońca oskarżo(]ej adw. Busz, do·wo 
dzą:c, że Jar·czyńska nie ·brata lbezpośred
ni•eg'o udzia·lu w aferze, że wszystko to, 
co odnosi się do Stasińslde,go nfe może w 
żadnym wypadku obciąiż.ać Jarczyńskiej, 

wskazując zaś n.a fakt powrohl jej do kra
ju usiłuję dowieść, ż,e Jarczyftska niic o a
ferze nie wLedzfata f najspokojniej w ~wie 
cie wróciła do kraju, nie dbawiając się Il'i
cz.ego, czuła sę bowiem zupe!nle (]fewtn
ną. i lrnńczą:c swoje przemówi·enie obrnń
ca •oświadcza, że jest naJmoieni·ej przekona 
ny. że sąd również przyjdzie do te.go sa
mego przekonani.a i uwolni Ja.rczyńslką od 
odpo\ Jedzialności. 

Po godzi'nC1ej naradzie sędziia 'Oglosi'l 
wyrok, mocą którego Marja Jarczyń'ska 
skaz.ana zosfafa na jeden rok więzlenfa o
raz pozlbawienłe praw stanu i :pokrycie ko 
sitów sąd'Owyc:h. "(u) 

--:o:--

Bal Chrześciiańskiogo 
1'-wa Ochrony Kobiet. 
W dniach karnawalu., kiedy piękna 

pani i pan wytworny w zarbaw szale fu.: 
nie, najnieszczęśHwszym ztóżcle grosz 
swój w dani, myś1ą śię zwróóc.ie ku Ko
Jbi,et Ochronie. Każda z Was, Pani, sz.czę
śrllwa i strojna, w uśmiechach losu gody 
życia spędza, lecz dla sióstr waszych do
ła jest mniej hojna i czylha na nie gtód, 
ulica, nędza .... 

A wy Panowie, co u stóp iko«Jie'fy slcl'a 
dacie wieńce hotdów f miłości, pomyślcie 
chwillkę o tej, co, niesJety. od losu żąda 
jedynie litości... 

Wiec Towarzyslwo dla Kobief Ochro 
ny do Was z gorą,cyim apelem się zwraca: 
choć płochy śro<fok, lecz cel uświęcooy, 
a wszak nafbardzfej zalbawa popłaca. Za
tem na bal Was prosimy uprzejmie, w 
20-ly.m stycznia w Grand-Hotedu sali, a 
jruż komi1tet cafy łtud podejmie, ahy lra
dycję wznowić polskicll baili. 

KIEDY WYPŁACĄ PENSJĘ KA W ALE· 
ROM ORDERU „VIRTUTI MILITARI". 

ja.k się dowiadujemy, wniosek Mini
sterstwa Spraw Wojskowych w sprawie 
wypłaty w roku bieżącym zarówno pensji 
zaległej, jak i bieżącej kawalerom orderu 
„Virtuti Militari'' został w zasadzie przez 
rząd przyjęty i odpowiednie kredyty zna
lazły się w prelinJnarzu budżetowym. Cho 
dzi tylko o ustalenie terminu wypłaty. N:i.j 
pierw wypłacona zostanie pensja za rok 
bieżący w wysokości 300 zł. i to najpraw
dopodobniej w ciągu lutego r. b., a potem 
za rok 1921 - na jesieni r. b. 

OSTATNI TERMIN WYKUPYWANIA 
PATENTóW. 

Na skutek interwencji zrzeszeń kupie· 
ckich w Min. Skarbu w sprawie kar, gro
żących opieszałym płatnikom podatku 
przemysłowego, którzy jeszcze nie wyku. 
pili świadectw przemysłowych na rok 
1927 Min. Skarbu wydało polecenie w tej 
sprawie odnośnie ulgowego terminu wy· 
kupywania świadectw. Termin ten upły
wa w d. jutrzejszym i do tego dn. nie będą 
pobierane od płatników kary, a sporzą
dzone do dnia tego protokóły również nie 
pociągną za sobą przewidzianych w usta· 
wie kar. 

ZABAWA TANECZNA W „LUTNI". 

W nadchodzącą sobotę, dn. 15 b. m. o 
godz. 9.30 wiecz. gorliwy Zarząd „Lutni" 
urządza wielką zabawę taneczną. Niskie 
ceny wejścia i tańszy tym razem bufet na. 
pewno ściągną do salonów „Lutni'' ich sta
łych bywalców, tern bardziej, że do tańca 
przy~! ywać będzie znakomity sekstet 
„jazz-band" kina „Reduta" pod dyr. Czud 
nowskiego, który swą muzyką na zabawie 
„Lutni" w Noc Sylwestrową zdołał za
chwycić i rozruszać wszystkich tak licznie 
zgromadzonych gości. 



• 
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Co dziś usłyszymy z gło· 
ś~icy radjo-aparatu? 

Program war•zawsklej atacJI. 
nadawczej. 

Warszawa (fala 400 i 1015) - Godz. 
15.00-1525 Komunikaty: gospodarczy i 
meteorologiczny, 15.30-17 .OO Stacja nie
czynna, 17.00-17.25 Odczyt p. t. Najszla
chetniejsze napoje - miód i wino owoco
we - wygłosi p. Bogusław Henke, 17.40-
17.25 Pogawędka z działu Wśród książek 
wygłosi prof. Henryk Mościcki, 18.00-
18.40 Muzyka taneczna, Transmisja z cu~ 
kierni Wielka Ziemiańska, 18.40-19.00 
Rozmaitości - wygłosi p. Władysław Wal
ter, 19.00-19.25 II-a lekcja kursu elemen
tarnego języka angielskiego, Lektorka p. 
Memi Gardiner, 19.30-19.45 Komunikat 
rolniczy, 19.45-20.10 Odczyt p. t. Wpływ 
powietrza i światła na ustrój dziecięcy -
wygłosi dr. H. Hirszweldowa (dział Higje- . 
n3.-medycyna), 20.10-20.30 Przerwa (przy 
puszczalnie kf'munikaty), 20.30-22.00, 
Koncert wieczorny (popularny symfoni
czny}, Wykonawcy: Powiększona orkiestra 
P. R., dyr. Józef Ozimiński (dyrekcja) i 
p. Matylda Polińska-Lewicka (śpiew). 
$ygnał czasu, Komunikaty prasowe. 

Radjo zagranicą: 
Medjołan, 315,8. Godz. 20.45 Koncert 

(muzyki charakterystycznej, 22.45-23.00 
~azzband pod dyrekcją F erruzzi. 

Wrocław, 322.6. Godz. 16.30-18.00 
Otwory Ryszarda Straussa, 20.10 Wieczór 
"Arno Holza, 22.15-23,30 Muzyka tane
czna radjo-kapeli. 

Praga, 348.9. Godz. 12.15 Koncert 20.02 
Koncert: Czajkowski, Janaczek, Strauss. 

Bernt 411. Godz. 20.00--20.30 Kon
tert na skrzypcach Karola Kremera. 

Rzym, 422.6. Godz. 21.00 Koncert wo
kE lny i instrumentalny. 

Brno, 441,2. Godz. 19.00 Koncert, 
20.00 Koncert chóru F oerstera. 

Berlin, 483.9. Godz. 16.30--19.- Ka
pela Braci Steinerów. 

Zurich, 500. Godz. 20.00 Kwartet 
smyczkowy Filharmonji Zurichskiej. 

Wiedeń, 517.2. Godz. 16.15 Koncert 
p<.południowy, 21.05 Koncert orkiestry z 
udziałem solistów. 

M"nachjum, 535.7. Godz. 20.00 Mu
zyka, śpiew i poezja Węgier. 

CZTERY NOWE SPóLKI WODNE. 
W gminie Brużyca Wielka, pow. łódz

kiego za wiązały się cztery spółki wodne 
w następujących wioskach: w Brużycy 
Wielkiej, Katoni, Sokołowie i Piaskowi
cach. W Sokołowie również zorganizo
wano mleczarnię spółdzielczą. (u 

WZNOWIENIE KOMUNIKACJI LOTNI
CZEJ. 

W miesiącu lutym Międzynarodowe 
Towarzystwo żeglugi Powietrznej wznowi 
komunikację lotniczą na linjach Warsza
wa - Praga - Strasburg - Paryż i Pra
ga - Wiedeń - Budapeszt - Białogród 
- Bukareszt - Konstantynopol. (u) 

DOWODY OSOBISTE DLA CUDZO
ZIEMCóW. 

"Jak wiadomo, cudzoziemcy, którzy 
-przybyli do Polski przed 12 października 
1924 r. byli zarejestrowani i ci którzy u
znani są za lojalnych względem państwa 
polskiego, otrzymali t. zw. karty pobytu 
za opłatą 24 zł. 

Karty te są bezterminowe i miały być 
zmienione na nowe dowody osobiste po 
opracowaniu odpowiednich przepisów. 

Jak się obecnie dowiadujemy, ustale
nie tych przepisów jest już na ukończeniu 
i wkrótce cudzoziemcy otrzymają nowe 

' dowody osobiste. (b) 

ZATRUDNIANIE INWALIDÓW. 

Jak w iadomo, w myś1 rozporządzenia 
Min•i'skrstwa Pracy, każdy pracodawca 
wln.i en na 50 rolbo,tn ilk:ów zatrudniać jedne 
go i nwalidę. 

Ponieważ firma .Ernest Wever. przy 
cl. Kopernika. nie stosowała siię Ćio po
wyższego. kferowniik P.U.P.P. przeslaf w 
dnilt wczorajszym odpowiiedni protoikóf 
do Kom isariatu Pządu z wnioskiem o rułka 
ranf.e Hr.my. (b) 

EGZAMINY DLA EKSTERNÓW. 
Jak na.m koimunl.kuie kurat-oirjuim łódz-

4de. podania w sprawie dopuszczenia do 
cg-zaminów dla eksternów przyjmowane 
są przez kura torjum do dnia 15 stycznia. 
:Egzamina oid!będą się w potowde lute,go. (u 

Iraoe~ia ro~otni~a ooli~ieoo Da lB[~D~lie f uro1J. 
Bezrobocie we Francji iuż si~ rozpocz~ło 

i zaczyna obejmować naszych emigrantów. 
Nasza emigracja we Francji stanęła 

już - jak od miesięcy przewidywano -
wobec groźnego niebezpieczeństwa, na 
które prawdopodobnie nasz rząd nie zwró 
cił zawczasu bacznej uwagi i nie pomyślał 
o środkach zaradczych. Mowa tu o zaczy 
nającym się we Francji na większą skalę 
bezrobociu, jakie w pierwszej linji dotyka 
już robotników cudzoziemskich, a między 
nimi w dużej liczbie i Polaków. 

Przypuszczenie, że przesilenie ekono
micznei jakie przesunęło się po wojnie nad 
całą niemal Europą, nie minie również i 
Francji - stało się niestety faktem doko
nanym. Do przeszłości należy już we 
Francji okres, kiedy wskutek niskiego kur 
su franka towary francuskie cieszyły się 
wielkim i łatwym zbytem, wskutek czego 
kraj cały przeżywał przez szereg lat okres, 
że tak się wyrażę, zbyt wybujałej produk
cji. 

Ta sytuacja uległa już dużej zmianie. 
Francja zaczyna już odczuwać groźne 
skutki rewaloryzacji franka. Od szeregu 
już tygodni daje się w handlu zauwazyć 
duży zastój, pewne gałęzie przemysłu re
dukują godziny pracy i coraz częściej zwał 
niają pewne ilości robotników. Wedle o
świadczenia, jakie uczynił ostatnio p. 
Jouhaux, sekretarz Gen. Konfederacji Pra 
cy, bezrobocie dotknęło już w rozmiarach 
bardzo poważnych niektóre gałęzie prze
mysłu francuskiego, zwłaszcza przemysł 
tekstylny i jedwabniczy. Zło może się ~yl 
ko powiększać, a kryzys komplikuje się 
przez to, że we Francji jest dwa miljony 
robotników obc9krajowców. 

Dalsze wiadomości są jeszcze gorsze. 
Przed świętami jeszcze PAT doniosła z 
Paryża, że według sprawozdania francu
skiego ministra pracy, liczba bezrobotnych 
na całym obszarze Francji dosięga już cy
fry 40 tysięcy. W samym Paryżu j~„t obe 
cnie 10.000 bezrobotnych. 

Dla nas są to wiadomości zastraszają
ce zwafywszy, że we Francji zamieszkuje 
przeszło p6ł milj. polskiej ludności rob., 
którą w pierwszym rzędzie dotknie klę
ska bezrobocia. Jasnem jest bowiem, że 
w razie braku pracy najprzód wydala s1ę z 
fabryk cudzoziemców, a potem d<Jp!ero 
własnych obywa'.eli. W ostatecznym wy 
padku Francuz pozbawiony prac:r łatwo 
da sobie radę, będąc na rodzinnym grun
cie, podczas kiedy nasz robotnik tracąc 
źródło zarobkowania po większej części 
znajduje się w skrajnej nędzy, a w &i·tj•:d
nym wypadku nie ma nawet za co wrócić 
do kraju. 

Co prawda bezrobocie we Francji obej 
n;iuje narazie tylko przemysł, a nie doty-

SALA FILHARMONJI. 

Herman Jadlowker. 
Doiborowi programu koncertowego p. 

Ja.chl-0w6<era nic zarzudć nie można . Byt 
o·n urozmaicony, dość deikawy ze wzgilę
du na nfecodzienność 11{ektóry1ch nume
r&w i obracał się w sferze różnych sty
lów. Jest to poiżądane zja \\-isko w dzie
dzinie kultiury muzycznej nasze.go miasta, 
gdyż monotQnność wieczorów koncerlo
wyich cieszy sfę naogólt zbytnią popular
n01śdą, a trzelba przyjąć, że po większe1 
części wieczór, wype11'niony sprawnośdą 
jedne.go arlysty nuży stuctiacza, o iGe nie 
zadekawJa jakością interpretacyj. 

P. JadJowker dał nam rprngram, z:tożo
ny z dzieł ttaeiud1a. Caccfniego, Carris!
miego, nota bene t1iefortunnie po'Sfępują
cych oo solbie tpQd względem chronolog!
cznym, pjeśni Schulberta, Berllosa, Mas
seneta.. Res.piighiego i in. Świadczy on o 
poważnych aspi1racjach estradowych arfy
sly, pomijając nawet „Eleigję" Masseneta, 
która sama przez sf ę nie będąc ban.a·l(Jym 
utworem, stata sdę z!bytni'o ograna, 21bana
lizowaną i pospoMą; z tego względu na
leżató unfilrnąć jej w programie. Może je
dna'k w Wiedniu, czy Italii nie jest w tym 
s!opniu <X> w P-Oilsce popurlarną. 

czy rolnictwa i górnictwa, w których to ga 
łęziach pracuje większa · część naszych 
emigrantów, W każdym razie, choć byś
my tylko sam przemysł wzięli pod ·.iwagę, 
zawsze uzyskamy cyfrę kilkadziesiąt ty
sięcy pracujących w nim Polaków. Po
zatem zachodzi obawa, że Fra.ncuz:i będą 
się starali umieścić na roli lub w górni
ctwie swoich bezrobotnych ziomków, wy
rzucając natomiast Polaków. 

Że obawy te są słuszne, s~wierdza za
równo prasa polska, tak w kraju jak i we 
Francji, jak i listy nadsyłane do kraju 
p?;zez wychodźców. Te ostatu:e zwła
s?..cza, w niezwykle ciemnych i smutnych 
barwach malują położenie tysięcznych 
rzesz naszych rodaków, pozbawionych pra 
cy, bez domu i kawałka chleb~ 1 błąkają
cych się po ulicah Paryża i innych więk· 
szych miastach Franc?i. Paryski korespon
dent „Pomorskiej Agc;;:::ji Prasowej" do
nosi nawet o demonstracji bezrobotnych 
Pclaków przed 1!mad1em naszego konsula
tu w Paryżu, jaka to demonstracja odbyła 
się przed kilku dniami. 

Niema się czemu dziwić, zważywszy, 
że ci nieszczęśliwcy nieraz z żonami i ma
łemi dziećmi, przecędzani z miejsca na 
miejsce, ml:!_ poprostu z głodu i zimna, 
zwłaszcza wobec panujących obecnie w 
Paryżu silnych mrozów. 

A przecież istnieje jeszcze inne niebez 
pieczeństwo, że bezrobotni Polacy we 
Francji, wzgl. pewne jednostki z nich, z 
nędzy i ~łodu chwycić się mogą nawet ra
bunku i bandytyzmu, czego już i tak mie
liśmy na terenie francuskim kilka przykła 
dów z dotkliwym uszczerbkiem w opinji 
francuskiej dla naszego kf aju i narodu. 

Co najgorsze, że nasze władze pań
stwowe nie są zdaje się zupełnie na to 
przygotowane i nie obmyśliły żadnych 
środków, aby ratować nieszczęsnych emi~ 
grantów. Będąc przed trzema miesiąca
mi w Paryżu miałem sposobność, jako je
den z pierwszych dowiedzieć się o grożą
cem naszym emigrantom niebezpieczeń
stwie. Już wówczas w artykule p. t. 11Emi 
gracja polska we· Francji w niebezpieczeń·· 
stwie", rozesłanym do szeregu pism pol~ 
skich, starałem się zwrócić uwagę nasze
go spOłeczeństwa na tę doniosłą kwestję. 
Artykuły te przeszły wówczas bez więkv 
szego echa, a dziś skoro niebezpieczeń
stwo fo jest u naszych wrót, cała prasa poi 
ska na gwałt alarmuję rząd, sejm i społe· 
czeństwo. Co prawda lepiej później, niż 
wcale. 

Dzisiaj musimy na gwałt czynić to, co
by można było powoli przygotować. 
Przedewszystkiem wstrzymać trzeba dal-

Pomimo takiego programu p. J.adlow
ker nie zdo!a-t wprowadzić słuchaczów w 
stan artystycznego podniecenia f wieczór, 
że się w talki sposólb wyrażę, nadrabiał 

poniekąd mlną. Pewna grupa zWOllennl
ków je.go talenliu oczywirśde, usdfow.afa 
pcdufeiść temperaturę sali. reszta jednak 
ztmżyta się jednostajnością wykonania. P . 
Jadlowker ma zasadniczo bardzo ważna. 
wadę: nle rozumie f arlystyczną in'fuiicją 

nie odczuwa r6żnic. ja'lde rposiadają utwo
ry pochodzące z różnych epok rozwoju 
szfuk:i śpiewaczej. Naleiża'lo slosować zu
petnne i·nną .i•nfef'I)'relację wokalną w utwo
rach tej miary, c...o „Amari11Ji" Caccinfego. 
a rpieś,niami Schulberta, inną między .,Vit
forda" Carf,ssimlego, a pieśnią RespitR"hie
go. W ly.ch równostylowych utworach 
TJ. Jadtlowker jest jedna'kowy. Ani g<f.os . 
ani fraza muzyiczna nie mają piętna odręh
nego wykonania. Gorzej - p. Jadlowlker 
usiilnfe sfara się g ać na ·111Podob.anlach 
niezlby'f wymagają,cej pulblfcznośai i na jej 
aspirą:.cjach. Nie pow.inno 1o leżeć w i-n]
cja'tywie artysty, /które.go zamierzony 
prngram fohCJąt pow.agą smakiem. 

Z dirugiiej zaś strony, kazdy ze śpiewa
ków pragnie zabłysnąć na deskaich estra
dy. Temu µragnieniiu nie naileży stawiać 
iprzeszkód. Stuszne pragnienie! 

Ale artysta, wykształcony na scenie 

szą emigrację hrobkową do Francji, nay 
stępnie zorganizować sprawnie funkcjonu
jący Urząd Pośrednictwa Pracy we Fran
cji, któryby mógł momentalnie przerzucić 
robotników polskich z jednej gałęzi prze
mysłu do drugiej, albowiem wnioskować 
można, że zaczynające się na większą ska 
lę bezrobocie we Francji nie obejmie na
raz całego kraju i wszystkich gałęzi prze
mysłu. Jedne fabryki, lub kopalnie mo
gą bowiem zwalniać robotników, podczas 
gdy drugie mogą ich równocześnie potrze
bować. 

Drugą niezbędną rzeczą, do której mo· 
jem zdaniem natychmiast zabrać się nale
ży, jest jak najszybsze zebranie odpowied
niego funduszu, z któregoby można wypła 
cać odpowiednie zasiłki najbardziej potrze 
bującym. 

Więcej jeszcze; trzeba być w kraju 
przygotowanym na powrót z Francji więk· 
szych ilości emigrantów, których do po
wrotu zmusi bezrobocie i związana z niem 
nędza. Trzeba pomyśleć, o ile już nie o 
pracę dla nich, bo sami jej mamy za mało, 
to przynajmniej o dach nad głową i stra· 
wie codziennej na pierwsze dni dla tych 
dotkniętych srogością losu rodaków na· 
szych. Pobudowanie, lub też opróżnie
nie już istnie}ących baraków jest sprawą 
niecierpiącą zwłoki. 

Nie czas będzie myśleć o tem, kiedy 
rzesze emigrantów polskich z Francji prze 
kroczą już granice naszego kraju. Już dzi 
siaj rozpocząć trzeba te kroki.i jakie naka 
zuje nam konieczność opieki 30-miljonowe 
go narodu nad tą cząstką krwi i kości poJ 
skiej, zmuszoną tułać się za chlebem w 
obcych krajach i wśród obcych, często
kroć niegościnnych narodów. 

I 
„"Wiener Operette", nie mający wybitnych 
danych na estradowego śpiewaka, a nie 
posiadający przedewszystkiem intuicji 
artystycznej, z chwilą wkroczenia na deski 
koncertowej estrady traci grunt pod no
gami, żongluje komunałami muzycznemi, 
które ze szczeni,, istotną sztuką odtwórczą. 
nie mają nic wspólnego. Do najbanalniej
szych zwrotów zaliczyć należy wprost nie
stosowne rozpoczynanie jaki~go bądź 

utwory równym, krzykliwym, raczej woła
jącym głosem, aniżeli śpiewnym dźwię· 

kiem. Następnie ciągłe posługiwanie por
tamento i zawodzeniem, atakowaniem 
strun głosowych w gardle, natężaniem go 
i brakiem swobody. Niektóre trudne {ra
zy u artysty wypadały jako tako dzięki 
długoletniej praktyce i przyzwyczajeniu 
się do efektów spotykanych i słyszanych 
u innych · śpiewaków. Kardynalną wadą 
jest dysproporcja pomiędzy sąsiadującemi 

dźwiękami melodji, z których pierwsz)· 
bywa interpretowany b. cicho, a następny 
zbyt mocno. Ta maniera już sama za sie
bie mówi o talencie artysty. 

W końcu, artystę przyjmowano chętnie 
i 1-;-ęs istemi oklaskami, na któr zasłużył, 
gdyż do występu, jak to się w potocznym 
języku mówi, nie był usposobiony, a śpie
wał czysto i rytmicznie. 

Szymon Waljewski. 
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Co słychać w uzdrowi

skach. 
Rozwój Orłowa. .W Orłowie, pięknem 

kąpielisku morskiem obok Gdyni, ru~hwbU 
dowlany rozwija się coraz to lepiej. Na 
ukończeniu znajduje się budowa nowoczes 
nego pensjonatu ,,Mewa", rozpoczęto bu
dowę domu zdrowia policji państwowej 

oraz trzech innych will prywatnych. Roz 
· poczęto również pracę nad b'udową pierw 
-;zych i jedynych na wybrzeżu polskiem 
;iepłych leczniczych kąpieli morskich. Ką 
_Jiele te mają być otwarte z początkiem te 
gorocznego sezonu. Jedną z piękniejszych 

1>arceli nad morzem przeznaczył właści

ciel kąpieliska pod budowę schroniska 
\mienia Stefana Żeromskiego dla literatów 
i. dziennikarzy polskich. 

Inowrocław. Doskonale prowadzony 
zakład „P9d Piastem" czynny tak samo, 
jak w ciągu lata. · Zakła~ stosuje kąpiele 
solankowe, ługowe, parowe, z bezwodni
kiem węglowym, elektryczne oraz elektro 
i helio-terapję. Wszystkie pokoje zaopa
trzone w kaloryfery i piece kaflowe. Ce
na w zakładzie (pokój z oświetleniem i o
pałem, całkowite utrzymanie, opieka le• 
karską i zabiegami leczniczemi) kosztuje 
20 zł. od osoby dziennie. 

, „JASEŁKA" DLA DZIATWY MIEJ
SKICH DOMóW WYCHOWAWCZYCH. 

1 ,We wt-orek. w lokalu V Miejskiego Do.; 
mu Wychowawczego przy ul. Sienkiewi
cza: '47 została odegrana prze-z dziatw~ · 
Jl.go Miejskiego Domu Wychowawczego 
{wie« przedszkolny}- przy ul. Karolewskiej . 
51' „Jasełka". 

Przedstawienie jasełki, przeznaczone 
'dla wvchowańców Miejskich Domów W v
chowawczych, spotkało się z nadzwyczaj 
nem uznaniem nietvlko wśród małoletnich 
słuchaczy; lecz i licznie zebranych zapro· 
szonych g.ości. 

„DZIENNIK ZARZĄDU m. ł..ODZl0• 

Wyszedł z druku Nr. 2 (378) „Dzienni
ka Zarzadu m. Łodzi". Numer ten zawie
artykuł -naczelnika Wydziału Statystycz
ne§o E. Rosseta - „Rozwój ludnościowy 
i t~rvtorjalny m. Łodzi"; protokół posiedze 
nia Rady Miejskiej z 2 grudnia roku ub. 
(ciąg dalszy); w sprawie opłat szpitalnych; 
$prawozdanie z działalności Wydziału Po
clatkowego za III kwartał 1926 r. (ciąg dal 
.o;zy): kronikę miejską oraz rubrykę „z ży
cia miast polskich". 

Adres Redakcji i Administracji: Płac 
Wolności 14, II piętro, pokój 33. telefon. 
28 _, oo. „ ! f: 
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Nowoczasny ;ubilausz. 

Mię :iz y1ia:rod owe Towarzystwo Żeglu~i 
Powietrznej „Hansa" uczciło w tych 
dniach oryginalną uroczystością swoich 
czterech pilotów z racji przebycia przez 
nich pokażnej ilości 400,000 kilometrów.„ 
oowietrza. Na naszej fotografji od le
wej ku prawej stronie podani są piloci: 

u góry- Kalow i Doerr, u dołu-Polte 
i Noack. 

• 
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FRANCISZEK PFEIFER 

/ 

Obywatel m. Łodzi / 
po- krótkich cierpieniach zmarł dnia 11 stycznia r. b., przetywszy lat 82. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok z domu żałoby przy ul. Zielonej 
23 odbędzie się na stary cmentarz katolicki w dniu 13 stycznia r. b. o 
godz. 3 po poł •• o czem zawiadamiają krewnych i przyjaciół pozostali w 
nieutulonym żalu 

Córka, syn, synowe, wnuki i prawnuki. 

Zatarg między P. K. o. i Dyrekcią Poczt. 
W swoim czasie Rada Ministrów w za 

sadzie uchwaliła wypłacenie przez Poczto 
wą Kasę Oszczędności Dyrekcji Poczt 
pewnej sumy jako wynagrodzenie za czyn 
naści, wykonywane przez pocztę dla PKO 
Na tej podstawie Dyrekcja Poczt zażąda
ła od PKO wypłacenia jej za 1926 r. około 
4 miljonów złotych. Suma ta obliczana 
jest od wkładów oszczędnościowych i sal 
da czekowego z roku 1926. W roku tym 
wkłady oszczędnościowe wydatnie wzro
sły i obecnie doszły do sumy 20 milionów 
złotych, zaś salda czekowe - z roku tego 
wynoszą około 80 miljonów złotych. Jak 
wiadomo, PKO utrzymuje w Banku Pol
skim stały rach~nek żyrowy dla możliwo-

'ści wypłacania każdej chwili klientom żą
danych sum z oszczędności. Na rachunku 
tym przeciętnie pozostaje 20 milionów 
złotych, czyli PKO ma w obrocie 60 milio
nów złotych. Żądana przez pocztę suma 
4 miljonów złotych stanowi więc przeszło 
6 proc. całef!o obrotu sum fruktyfikacyj
nych. Dyrekcja PKO proponuje natomiast 
Dyrekcji Poczt czysty zysk swój za rok 
1926, wynoszący 1.800.000 złotych. Jest 
to sprawa, która niewątpliwie interesuje 
nietylko te dwie instytucje, lecz szersze 
sfery społeczeństwa, bowiem, jak się oka
zuje, ·PKO będąc instytucją, utrzymującą 
się z wkładek publicznych nie jest w sta
nie wypłacić żądanej przez poczty sumy. 

Kult piękności w ·pra-historji. 
Odkrycie 

. w) Przeid nieiO.awnym. czasem .gazety 
(fonoosty śwfatiu, że w rui·enriecki.ej miej
scoiwo1śd Wine11id-0rfie znaleziooo filgurkę 
wy(koooną z lłmśd mamuta;, przedstawia
jącą postać Jmbi'ecą. Nazwan:o dą Wenus 
II w 01dlróżin~eniu od .pferwsze:i zoo'le•z:ione:i 
w ~ej samej mile}scowiood, 1 1IYoldhordząJcej 
prawdop0doonie z 1ego samego czasu. 

Tern dziwniejszą wydaje s-iię olil>rzy
mla: róZnriica w wyg;lądzfe fycli fJgurelk. 
W e'nJU.s I była to tęga o obwti1s~yCJh kszłtal
'tach koibieta, Wenus II jest smulktą wy
tworną mfodzi-eńczą postacią. Nie ma 
ooo gtowy, która być może znajdluje się 
jeszcze w oko[icy, ma ona wyis-okości 23 
cm., a w1ięłc z głową mf etzył:a 28 - 30 
cm. Jes:t to wysokość, znacznie prze
wyiźszająca figurki z '.teJ ep·okf. Lewą 

, 
Na srebrnym ekranie. 

„L UN A". 
„NOCE FLORENOKIE". 

W rolach g:łów\tl!Ych slolStry Ll.łjaJna' i Do'.: 
rota 01Jsb. 

Na ifile pa.tęgi ~ świetJneigo Odir<lidzeniia rro
ci1 l!'eżY\Seir dookooały rw iuję.ciiu i koncepc}i obraz, 
w lkitórY!lll fabula bisto<ryc.vn.a dobrze is~eoiooa .zo 
stata z treścią miltosnY1ch PJ'Zeżyć d ;przY\&'Ód bo
hatera, IPTZYibł.ęidy, który PQid masiką oczoney;o 
dą;ź~ amlbiltlnJ!e do .W1Jadzy. Na tern Ne zaryiso
w>11tie rs·ię mi1tosiny JkonńiJ.iikit oztawie:ka, owiladmięite
go żąidz.ą wtaidzy i ipamo.wa:nia, któ.ry ;ugiąć się 

J:H.źeiciież wikońoo mwsi 1przed wolą ludu womei 
FI ol!'en.e:j i. 

N:a l]Jilan pien-wiszy wyisuwają się oczywista 
dwie siostry Doimta i LiJ,jana Gisch ja.ko dwie żo
ny amb.itJneigo Greka. Ulda1tta ma w sobie clizfow
cz.ęcy wdzięk i s'\llbtei1ną s!odyic;z, DOll'ota zaś IPO
r ywa IP'l"Ze!dewszystildem .pewną swa.bodą •i zama.
szY\St-Ością, il.es.t żyicjow-0 mąid!ra i z 1!atwością opa
nOWYIW11lńąca przeiszllrndy. Stain.owiią one w filmie 
tym śW1i.e1tny lk:-01111bra1sit rreWltlętrziny i weWl!lętrwy, 
dwa 11>riieciwieńst:.va· a obie 1Pettn.e wdlZ'i~. Domze 
wją~ swą rolę Rolllakl C<i~rnain jako koohający bez 
nadzieii1nie, a ip,rze>c-ież troskil.iiwy i bacmy na WISZY 

słko w-Ollny f.loreti!Jtyń1cżyik. W filmie iude11m i ire

żyseTISlka stirona, ~zie IJ}ieirwiasteik monumootalillY 
i sceiny zbiowwe po!aiczou1e zostały umie~ętnie z 

· droibnerrni sceinami .e1pizodyiczniemi i Iragmemfa!lili. 
Polą;czeniie ty1ch dwóch .piea-wiasitków Jes1 .zasadni 
-::z ą zaJeta obiraziu, do ktt:órego dos'ltc.natą ilustira\:ję 
stanowi st.aran!l13., jak zWYkle 1111t11ZY1ka. 

,;CZTERECH J·EŹDŹCÓW APOKA· 
LIPSY'~. 

Mi$k.i Ki1neanatOl&1raf Oświato-wy ,przy Wod
nyim Ryruku wy.świetna oboon-ie dfa r~ych 
W\SlpaITT:iafy dramat w 12 cze.śclav;.>_ osnuty na tle 
PQwieści Y.iincen.ta Bila•sco lbaneza i!J. t. „Czlterech 
Jeźdźców ApOlkal~psy". 

Początek seatlllSów o godzi,nfo 6.30 i 8.45 wie
czorem (w sob o.ty J niedz,i.ele - o god:z. 4.30, 6.30 

i 8.45 wjooz.). 

Wenus li~ 

'dl-0ń o.p-iera poniriei pfors,r, prawą w oKio
tiicach ibrweiha.: ma więc !klasyczną pozę 
Werier sfarożyt]nyich. 

fig'l.lrik:ę ~ę znałeziQno obo:k ·wyikoipa
nej sZ'częki mamuta f zna wcy :twti.ertlzą, 
że zositaita ona wylkonana w miejscu zna
łezieniia i to z Iktów tegoż same:go mamu
ta, któremu lbrakuiją części krów. 

Wykona.na ziostata owa Wenus praw
oopodobnie w e.poce lodowej (w okresie 
no wodyilurwja1n e'j). 

Na wJ-0snę roiku 1927 okolfiee, w któ
rych znaleziono :tę figurikę zo·staną szcze
g6rowo z:badane. Badacze mają nadzieję, 
że natrafią na ślady oboz.u szczepu, do 
którego należał artysta, ibędą.cy twórcą 
uroczej Wenrus II. 

---:o:~---

Dla młodzieży zaś o g-Odi;inie 3 i 5-ed po potu
<l.rniu a w soboty I niediz.iele o god2iinłe 1-el i 3-eil 
po potudniu wyświetlany jest dramat w 7-miu czę 
ścia·ch z żYICia co.\V1boy'ó.w amery'kańStkich z udizia 
lem Tom Mixa w roM gl6wneJ i!J. t. „UW1ięzi-0iny 
pilot". 

RUCH WYDAWNICZY •. 
„BlUSIZCZ". 

Wyszeicllf z d!ruku nr. 2 „Biwszcz1u" -
który jak zwykU.e ipirzyno'Si szereg cf etka
wych arfykultów: St. CzosnoW1Ski dirukuije 
arłtyikwf ,p. lf. „Homo, ihomin!L ~·upus", C. Wa
lewska pisze o „Zrólż.niczllmwaniiu się ty
pu !kołJieiceigo po wojnie", Marj;a Kvmcewi
czov..:a daje barwne opowfiadani'e ,„Nie
złomne Ksi ąlż,ątlka", An~1a Słooczyńslka -
piękny wleirsz „Spc<tlkanie z Samaryitan-
k, " ą . 
W dzia1le pow4esdowym czyfamy opo

\\ri~adan.ie H. Ceysfogeirówny „Jak s.foń
ce 'StPHa irosę" i w 'ttiumaczelrtiiu M. KaJS'fer
skiej ·P'Owieść C. Ohivas-iBazan p. 'f. „Trzy 
ko!bi-e1ty an.niamiickie" . . 

P:rócz tego czyfam,y a-r"fy!CUJł Z. Kno
'l!hego .p. t. „O wuęitirzach mfesz.kanii·o
wyich", H.. C. „JedwaJbn.ilk w Polsce", „Ho
dowlła hjacynlów" i 'f. d. 

Do numeru „Bluszczu" do1ączo-n10 pię
kny arlkus:z w.zoirów ~ lbo•ga'to ilusrtrowany 
żur11Jal mód. 

Szko a tańca 
W Llp.ńskiego GRAND HOTBL • I · (Traugutta 1.) 
Kurs po_czątkowy-w czwartek, 13 b. m. 

o g. 8-ej. 
Dla zaawansowanych te~oż dniao 9-ej. 

TEATR MIEJSKI. 
Dziś, po cenach iniiżonyich „Świt, (faie6 i wie~ 

z Marią Mallcką i Romanem lilerawskian. 

Jutro, piąitek sohoita ł tllled2'iefa wie.czOll'em 
, Osii<JJkawł w żłooy da.no" z MarJą Mall:cką. Bt-' 
l~y ulgO<We waime. 

W niedzielę o godz. 3 m. 30 po poł:udn!itt -
wyiąllkowo po ce.nach 1t1a.jniższydi - ttlie~ana oo 
mieisfa1ca sensacwna "Siprawa Ma1m'oiptl[os" O<o· 
bieta 341-1etlll1a). 

ODWOŁANIE „KOPCIUSZKA'•, 

Z powodu tego., że kositjumy IL „KOl})C!ius7Jka• 
pc;trzeib:ne są do obecnego reu>eirt111aru wa!\<;zaw
Slkie,go, projeiktowalll.e na sobotę l 111iedzdelę wzno
wienie czaroozledtskiej bajki mus.i być na razie od
woJa1ne. „KQPC!iuszeik" /będzie W7Al-Owiony za Pait.e 

ty:&Qctni 

WYSTĘPY MARJI MALICKIEJ. 

Sym1>atyczn.a utałe:nitowana artystka Teatr\ 
Po.Isk.te.go p. M~n.ia Malicka, kiretl.iąica z takim 
wdziękiem g!óWlllą rolę kob-iecą w a!tcywesoled 
kroto·chwili salonowej de fieTS'a i Caillavet'a -; 
„Osiolikow:i w żtohy daino", bęidizlie m0<gifa wy&tą· 
pić na nasze.i sceinie jeszcze tylko 7 razy, a mia
nowicie: dziś, czwartek, w „świcie, dniu l nocy„ 
~po cenach wiżonych), l111ńro, pią.teik, w sobotę wie 
czorem, niedzielę wieczorean, wtorek i środę przy 
szt.ego · tylgodnia „Osiotkowl w żłoby dano". Bi-· 
łeity UJlgowe ważne • 

TEATR POPULARNY. 
(Ogrodowa Nr. 18). 

Dziś, w czwair1tek ł :hllbro, w ~ią.tek wieczorem 
ostarbnde diwa przedis<tawJe:nia komedii M. Bałiuc· 

kiego „Dom otwar·ty. 
W s0<botę dwa pr.zedst.a"W'ienia :· i>O ;p01t'1.ldnlu po 

cenach najniższych, wieczorem :premiera pysz.ne,I 
komedii fija:tikowskiego ,,Gon.ca krew". - . 

TEATR W SALI OEYERA. 
Dyrekcja Teatru Popula1rJ1C;gO WY\Sł.aWiia w sar 

Geyera w sobotę dnia 15 b. m. wieczorem l w niP 
dzielę, dmia 16 b. m. po pctudmu I wleczoreap 
•. Dom otwarty" Michała BatU<:ilctego w dosJmna· 
lej Olbsadzie ról. Będą to i!lieodwoła!mle trzy o· 
&tamie speJkil;aG{fo „Domu otwartego", da.ne spe
cjadaliie dla miesztkańców dzdefuicy 06rrneJ. 

,,BETLEEM POLSKIE" W TEATRZE POPU· 

LARNYM. 

Cle.siząice slę du&:eim powodzeniem ,,Betteem 
Polskie" L. Ryilla WY'Sta'W'ione l(ll'a:ez To.w. Śpiew. 
im. MoniUSZ'lci ipod reżyseT.ią J. Pila!IS'kie;go PQwtó 
r~ne zost.arri.~e w nadchodZĄcą niedzńelę, o godz. 
1 mi111. 30 w 1POl1Udinie w Teatrze P01pufar111yim Pl'zY 
ul. 0&1I'ockrwetl Nr. 18. Biłety 'PO cenach najniż
SZl'!Ch od 80 gir. do 40 il'Jl'. do nałJyoia w kasie Te· ' 
a:tro codzioonie w go&macll od 11 rano do 2 po 

poliOOini.u ·i od 5-ej do 10 IW!ieczorem. 

DZJISIEJ~ZY KON~ERT DUBISKI , 
I ARRAU. 

Dziś iprzydeŻ!dżaJą do Łodz.i !L11akomtci artyści 
Ire:na Duibisika oraz Ola.udio Arrau, ikitórzy wys.tą,- · 
pią z właS111ym ikoocertem w sa.li Filha'Illll-Onji. Pro
gram :tego kÓllłcertu zapowiiada się nader bo·gało 

i funponuliąco a zaznaczyć na.Jeży, że rur.tyiśc! we 
wszysmlct.ch miastach, gid.z.ie wystwowaJi, przyj. 
mowani ibyJi przez krytyikę i pu'bHcz.ność nader 
o~cY\lnie. Dzi!Slieószy 1ko1ncert będzie 11-tym 1 

cyJ\llu „MilSitrrowSlkich Koncertów" i ruewą.tipliw-ie 
na dtu.go pozoota'Wli gifę.bokie i niezatar1te wra· 
żen.ie. Poozą1tek koo1ceir1fJU o godiz. 8.30 wiecwrean. 

' ·-„· ---x---
Z MIEJSKIEJ GALER.Jl SZTUKI. 

Wystaw.a Towarzystwa Krajoznaw 
czego p. n .• ,Piękco Po3ski" trw.ać będzif' 
jedynie do piąitkiu włącznfe, gdyż w sob'O· 
tę nastąp.i otw.arc:ie wie.Jildej wystawy pcr 
śmie:rtnej dvie.t W. Sle·wińsk.ie.go z Pary
ża, grnpy .,śwW' z Poznania i z1biorow;e; 
wystawy lódzlldego artysty Konstantegr 
Madldewń1cza, kiernwmika artystyczne.go 
Teatru Mie:islkiiego. 

Pięknie wydany katalog o:bejmuje ok(l 
ro ZOO prac. Wem l:saż o-fwarda w so
botę,. o godzinf1e 5-ej pio pofud:niu. Na o
twarde przyjeiżdlż.a d"eleigacja poznańsk1kh 
artystów. 
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Wiel~i lf l!IDYił i WYID~ie finaoie o IDiJ[l[! liUHniunei. 
Od Redakcji. 

„Przegl. Gosp.", zeszyt Nr. l, organ 
Centr. Zw. P. Prz., Góro., H. i fin., w 
artykule wstępnym wypowiedział sze
reg niezmiernie ciekawych myśli w 
przedmiocie: zaciągnięcia pożyczki za
granicznej, roli państwa, Banku Gosp •.. K. 
i przedsiębiorstw pryWatnych. Większy 

potożyl nacisk na zaufanie, aniżeli na 
stabilizację. Skrytykował zaciąganie po· 
życzki pod monopole i „handel kon
cesjami. Prawie in extenso podajemy 
treść artykułu pióra #:J. fi. T. 

POŻYCZKA ZAGRAN. PA~STWOWA 
MA NA CELU śCIĄGNIĘCIE KAPITA
LóW W TRYBIE PRYWATNO-GOSPO-

DARCZYM. 
Pożyczki państwowe zaciągane są dla 

pokrycia deficytu budżetowego, na inwe
stycje, stabilizację waluty i t. d.; ponadto 
jednak w wanmkach, jakie się wytworzyły 
w Europie powojennej, mają one na celu 
stabilizację polityczno-gospodarczą. We
dług planu Dawes'a, zobowiązania zagra
niczne i hipoteki Niemiec zostały uporząd
kowane. Istotne znaczenie pożyczki we
dług planu Dawes'a polegało nie na udzie
leniu Niemcom pożyczki 200 milj. dola
rów, ale na takiem ugruntowaniu sytuacji 
Niemiec, które umożliwiło im wślad za 
tern pożyczenie zagranicą paru miliardów 
marek w trybie prywatno-gospodarczym. 

Kraje europejskie przeważnie używają 
nagromadzonych zasobów waluh>wych na 
wzmocnienie pokrycia emisji banknotów. 
Dążenia do wzmocnienia rezerw i zabez
pieczenia sobie w razie potrzeby kredytów 
zagranicznych wywołane są tern, że aparat 
i wiatowy kredytu krótkoterminowego i 
długoterminowego został zdezorganizowa
ny, że krążenie międzynarodowe kredytów 
nie odbywa się teraz tak szybko, nieledwie 
samorzutnie i bez tarć jak przed wojną, 
lecz że przeciwnie - brak zaufania do 
krajów europejskich, uniemożliwia czasa
mi w trudniejszych okresach zdobycie kre
dytów. Widzieliśmy to np. w Polsce w r. 
1925, w chwili załamania się . złotego, gdy 
Rząd z dużemi trudnościami zdobywa nie
wielkie kredyty interwencyjne, a zagrani
ca cofała i wymawiała naszym bankom i 
naszemu życiu gospodarczemu już przed-
tem udzielone kredyty. Niedostateczna 

stabilizacja stosunków polityczno-gospo
darczych w poszczególnych krajach Euro
py i brak zaufania do tych krajów są czyn
nikami, wzajemnie się potęgującemi i ża
den z nich nie jest ani naczelnym ani po
chodnym. Nie można powiedzieć, aby 
brak stabilizacji w Polsce był przyczyną 
nieufności do Polski, gdyż poczyniono w 
Polsce już tyle wysiłków z dodatniemi, 
widocznemi dla wszystkich uprzedzonych 
i nieuprzedzonych wynikami, że abstynen
cja kapitału obcego w stosunku do Polski 
nie daje się wytłumaczyć jedynie brakiem 
stabilizacji. Usunięcie jednak wielu bra
ków bez dopływu kapitału zagranicznego 
może być tylko bardzo powolne i odsunię
te na dalszą metę. Mamy więc tutaj do 
czynienia z pewnym związkiem współrzę
dności funkcjonalnej, której istota polega 
na tern, że brak zaufania i brak stabilizacji 
wzajemnie warunkują się i pot~gują. Im 
większy jest brak zaufania, tern stabiliza
cja jest trudniejsza , mniejszy zaś stopień 
stabilizacji w dalszym ciągu obniża zaufa
nie. Stąd wynika, że im kraj jest mniej 
ustabilizowany i mniej związany ze świa
towym aparatem kredytowym, tern więk
szych wymaga rezerw. 

POŻYCZKA ZAGRANICZNA DLA POL
SKI NIEPOTRZEBNA I WRĘCZ SZKO

DLIWA? 
Jeżeli tak jest, to wysokość pożyczki, 

jaką Polska może otrzymać, odgrywa rolę 
podrzędną. Największa nawet dostępna 
w obecnych warunkach pożyczka nie jest 

w stanie radykalnie zmienić stosunków w 
Polsce i zaspokoić nagromadzonych po
trzeb życia gospodarczego. Uzyskaliśmy 
dnak okazały się one tylko nieznaczną 
dawką w stosunku do naszych potrzeb. 
Jeżelibyśmy otrzymali w tej chwili sto mi
ljonów dolarów, z któtych - przypuśćmy 
- około 20 milj. poszłoby na wzmocnienie 
pokrycia naszego obiegu pieniężnego, to 
pozostałe 80 miljonów w stosunku do na
szych potrzeb nie jest sumą wielką. Z 
drugiej zaś strony wpuszczenie do naszego 
życia gospodarczego owych sum wywoła
łoby przyśpieszone jego ożywienie, wobec 
czego rezerwy, powiększone o 20 milj., 
mogłyby się okazać już po pewnym prze
ciągu czasu niewystarczające i mogliby
śmy znaleźć się w obliczu k ryzysu gospo
darczego. Z tej troski płynie po~1ąd pew
nych ludzi, że pożyczka dla Polski wo
góle jest niepotrzebna i wręcz szkodliwa. 
W razie otrzymania pożyczki i spowodowa 
nego przez nią przypływu walut do Banku 
Polskiego zwiększenie emisji banknotów 
przez pewien czas nie powinno przekra
czać rozmiarów walut, któreby do Banku 
dodatkowo wpłynęły i pokrycie walutowe 
powinno być znacznie wyższe od przewi
dzianego ustawowo. 

KONTROLA ZAGRANICZNA POŻY
TECZNA. 

Przy wszelkich propozycjach pożyczko
wych przyplątuje się pomysł kontroli Ligi 
Narodów albo zaleceń komitetu fi.nan~.; 
wego Ligi Narodów. Na pozór subtelne i 
niesprecyzowane propozycje, tyczące się 
związania pożyczki z Ligą Narodów, spro
wadzają się w gruncie rzeczy do tego, czy 
kontrola nad zużyciem pożyczki ma być 
natychmiastową, czy też ma być zaapliko
wana dopiero później - na przypadek nie
wywiązania się z zobowiązań dłużniczych. 

Jasne jest, że im cel pożyczki będzie 
mniej określony i im więcej Rząd polski 
b~dzie miał swobody przy dysponowaniu 
otrzymanemi sumami, tern większe z punk
tu widzenia wierzyciela zagranicznego bę
dzie jego ryzyko i tern większych będzie 
on żądał zabezpieczeń. Przeciwnie, im 
cel pożyczki będzie bardziej sprecyzowa
ny, tern bardziej zmniejsza się ryzyko wie
rzyciela. Ponieważ na pożyczkę należy się 
zapatrywać tylko jak na pierwszą dawkę 
kapitału, która ma zachęcić kapitał za
graniczny do wchodzenia i później do Pol
ski w trybie prywatno-gospodarczym, tak, 
jak to miało miejsce w Niemczech, i ponie
waż pożyczka ma być zużyta nie na cele 
pokrycia deficytu budżetowego tylko na 
cele inwestycyjne, najbardziej wskazaną 
byłaby więc pożyczka nietyle państwowa, 
ile z gwarancją państwową na cele kredy
tu rolnego, budowlanego, budowy określo
nych linij kolejowych i t. p., przyczem ma
my tu na myśli pożyczki większe, które 
należy odróżnić od licznych pożyczek ma
łych, zaciąganych przez różne organizacje 
a gwarantowanych przez Bank Gospodar
stwa Krajowego. W Rosji przedwojennej 
dług państwowy był o wiele mniejszy niż 
suma gwarantowanych przez państwo obli 
gacyj kolei żelaznych, listów zastawnych 
Banku Włościańskiego i Banku Szlachec
kiego. Udzielenie pożyczki ins{ytucjom 
kredytowym rolniczym należałoby trakto
wać pod kątem widzenia prywatno-gospo
darczym i nie widzimy najmniejszego po
wodu, dla którego należałoby unikać 
udziału konsorcjum zagranicznego w insty
tucjach kredytu rolnego przy zasilaniu kre 
dytem naszego rolnictwa. Przykład 
Kooprolnej nasuwa przypuszczenie, że 
gdyby przedstawiciel grupy, która udzieli
ła Kooprolnej kredytu, pilnował rozdziału 
tych sum, to zapewne niewypłacalności 
rolników i wydatków Skarbu Państwa, wy 
nikąjących z gwarancyj, dałoby się uni· 
knąć. Jesteśmy .zdania, że jeżeli przedsta
wiciele konsorcjum zagranicznego wezmą 

udział a tern samem i odpowiedzialność za 
dyspozycję swemi pieniędzmi w określonem 
inwestowaniu ich na kredyt rolny, budowę 
określonych linij kolejowych albo na bu
dowę domów w miastach zapomocą towa
rzystw kredytowych miejskich, to tern sa
mem ich ryzyko się zmniejszy, potrzeba 
wszakże pożyczkę Dillona i włoską, a je. 
gwarancji państwowej maleje, a potrzeba 
kontroli nad Skarbem Państwa znika zu
pełnie. Wszak wszelkie pozrue1sze in
westycje w Polsce, jak zresztą wszelkie in
westycje w jakimkolwiek bądź kraju, mu
szą być i będą połączone z pewnem ryzy
kiem. Cały szereg koncernów przemysło
wych niemieckich i miast niemieckich u
zyskał pożyczki amerykańskie, po uprze. 
dniem dokładnem zbadaniu sytuacji po
szczególnych dłużników na ściśle określo
nych warunkach i na określone cele. Przy 
pływ kapitału winien się odbywać na cele 
konkretne i ryzyko inwestycji winno być 
konkretne i zlokalizowane. Wytyczną 
naszej polityki finansowej powinna być 
konkretyzacja inwestycyj i unikanie aseku 
racJ.i państwowej na przypadek złej kalku
laC)i. Najidealniejszem postawieniem spra 
wy byłoby, gdyby konsorcjum zagraniczne 
weszło naprzykład do instytucji kredytu 
długoterminowego dla rolnictwa bez gwa
rancji państwowej. Można więc powie· 
dzieć, że im plan zużycia pożyczki będzie 
bardziej opracowany i skonkretyzowany, 
w im większym stopniu. poszczególne in
westycje_ będą traktowane pod kątem wi
dzenia prywatna-gospodarczym, im więcej 
udzieli się ingerencji przedstawicielom kon 
sorcjum zagranicznego przy uskutecznia
niu poszczególnych inwestycyj, w tem 
większym stopniu znika potrzeba gwaran
cji państwowej i jakiejkolwiek bądź ogól
nej kontroli finansowej. Ze względ.u na 
potrzeby inwestycyjne Polski i konie
czność ciągłego przypływu kapitałów za
granicznych zamierzona pożyczka powin
na wytworzyć rodzaj metody inwestowa
nia prywatno-gospodarczego narazie z 
gwarancją państwową, a potem bez takich 
gwarancyj. · 

W traktowaniu przez Polskę stosunków 
z kapitałem zagranicznym tkwił zasadni
czy błąd-, myślano mianowioie o pożyczce 
państwowej, którą Rząd dysponuje, my
ślano dalej o wruszczeniu kapitału zagrani 
cznego do Bahku Polskiego. Oczywiście, 
rozporządzanie przez Rząd polski albo 
Bank Polski obcemi pieniędzmi ma jako 
skutek przerzucenie ryzyka na Skarb pań
stwowy w postaci zabezpieczenia długu na 
dochodach państwowych i majątku pań
stwowym, a nawet ewentualnej kontroli 
contr organów państwa. 

Tryb postępowania powinien być od
wrotny, mianowicie należy konkretyzować 
cel i ryzyko pożyczki, a ryzyko wierzyciela 
skoncentrować na danym objekcie. Przez 
lokalizację i konkretyzację ryzyka wierzy
ciela, przez związanie pożyczki z konkre
tnym objektem, należy dążyć do odciąże
nia Skarbu Państwa od odpowiedzialności. 
Bardziej wskazanem jest zwiększenie dys
pozycji obcego kapitału przy poszczegól
nych objektach. 

NIE ROZDA WAć MONOPOLI I NIE 
HANDLOWAć KONCESJAMlł 

Przy łączeniu pożyczki zagranicznej z 
inwestycją w określonych obiektach na
leży wystrzegać się jednakże traktowania 
koncesji pod kątem widzenia monopolu. 
Niestety, tworzą się u nas nałogi myślo
we, prące w tym kietunku. Pożyczka za
pałcza.na była związana z dzierżawą mo
nopolu zapałczanego. Pożyczka tytunio
wa związana była z realizacją monopolu 
tytuniowego. Obecnie dowiadujemy się, 
że Vice-Prezes Banku Gospodarstwa Kra· 
jowego, p. Stefan Ossowski, został upo
ważniony do pertraktacyj z amerykań
skiem towarzystwem o elektryfikację Pol-

ski, przyczem wiadomo, że zamierzeniem, 
przynajmniej p. Ossowskiego, jest udziele
nie powyższemu towarzystwu monopolu 
na elektryfikację Polski. W tym trybie 
Polska może szybko oddać albo pozasta
wiać wszystkie ważniejsze monopole, nie 
zdając sobie sprawy z ich wartości. W 
sferze zainteresowań kapitału światowe
go znajdują się w Polsce: monopol tytunio
wy, n.onopol zapałczany, cynk, sole pota
sowe i elektryfikacja. Monopol zapałcza
ny został wydzierżawiony w związku z za
mierzeniem przelotnem i zgóry skazariem 
na niepowodzenie, mianowicie interwencją 
na rzecz kursu złotego. Hipoteka mono-
polu tytuniowego jest obciążona pożyczką 
włoską. Wejście kapitału do naszego 
przemysłu cynkowego, opartego na naj
większych po Ameryce złożach rud cynko 
wych, było uskut1tcznione przy pomocy 
ofiary ze strony Sl{arbu polskiego bez uzy
skania równoważnika za wzmożenie wpły
wu amerykańskiego na objekt światowy, 
jakim Jest cynk. Wreszcie, pomimo tego, 
źe prywatne towarzystwa angielskie i bel
gljs~ie inwestowa'ły w Polsce przeszło dwa 
miljoay funtów na elektryfikację, zaprze
stano wydawania dalszych uprawnień, co 
świadczy o zamiarze traktowania elektryfi 
kacji Polski pod kątem widzenia wpro
wadzenia monopolu. Może przyjść czas, 
że Vice-Prezes Banku Gospodarstwa Kra- · 
jowego zaproponuje tranzakcję z solami 
potasm.\'emi na podstawach analogicznych 
i wćwczas już wszystkie objekty o cha
rakterze formalnego albo faktycznego mo
nopolu będą rozdane. Obawy te nasuwa 
fakt znajdowania się Tesp'u (Towarzystwo 
Eksploatacji Soli Potasowych) w zarządzie 
Banku Gospodarstwa Krajowego. Wiado
mo, że p. Ossowski jest przeciwnikiem po
życzki państwowej i że wypowiada się -za 
11handlem koncesjami", jednak, jak wska· 
zują zamierzenia z elektryfikacją Polski. 
nie ze stanowiska inwestycyj prywatno
gospodarczych na określone objekty, a1s 
pod kątem widzenia sprzedaży albo wy
dzierżawienia monopolu. Należy bardzo 
śdśle rozróżniać wydawanie koncesyj mo
nopolistycznych, które z natury rzeczy mu 
szą się w szybkiem tempie wyczerpać i ' 
które zamykają drogę dla dalszego przy
pływu kapitału zagranicznego, od !<on
cesyj na określone objekty, będących 
bodźcem do dalszych inwestycyj zagrani
cznych na następne objekty. Byłoby bar
dzo dziwnem, gdyby Rząd1 stojący na 
gruncie wolnej konkurencji dla własnych 
obywateli, był skłonny do zapewniania sta 
nowiska monopolistycznego cudzoziem
com. 

Fit;ANSE POZABUDŻETOWE BEZ 
WYTYCZNEJ. 

Jest faktem niepomyślnym, że w spra· 
wie tranzakcyj pożyczkowych w gruncie 
t"Zeczy w Polsce niema żadnej opinji. O 
ile ugruntował się już pogląd nawet szer
szych sfer społecznych na zagadnienie rów 
nowagi budżetowej · i konieczność prze
strzegania statutu Banku Polskiego, n tyle 
finanse pozabudżetowe i pożyczki pa.t'1-
st wowe znajdują się poza sferą okre .>Jo. 
nych poglądów. Ten właśnie brak poglą
dów na tranzakcje pożyczkowe, przy bra· 
ku jakichkolwiek bądi wytycznych, pozwa 
la w Polsce projektować rzeczy najzupeł
niej szkodliwe, jak np. wydzierżawienie 
monopolu elektryfikacyjnego i t. p. Spra
wa pożyczki państwowej jest traktow:ir.a 
bez żadnej perspektywy, bez zrozumiwia 
jej znaczenia w czasie i przestrzeni, b2 ~ 
uświadomienia sobie celu, na który się li\ 
zadąga. Jak słychać, p. Minister Skarb.i 
rozesłał do poszczególnych resortów ;;. ~ · 
pvtanie, na jakie cele inwestycyjne r ( -
trzebne są im pieniądze, i to w tej eh-w': 
kiedy p. Vice-Premjer Bartel prowad.ri re• 
traktncje aż z trzema konsorcjami o po
życzkę państwową. Jest więc rzeczą nie·
zmiernie ważną, aby w Polsce zaczęła się 
formować opinja o tych zagadnieniach , 
opinja, kt6raby mogła Rządowi narzucić 
swe poglądy, albo skłonić go do liczenia 
się z niemi. 
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RYNBK BA WifŁNIANY. 
ex) Na ~Ódzkim ry!Ilku wvrnbów bawet 

niamycli, oo kH.kudniioiweii ci'szv nastąpHo 
wreszcie w ci'<H!U ostatnich trzech d:ni pe
\\'Ile ożywi·enie: spec.iafoie UWlidocznHo sie 
uno w hamdl1U hurtowym. Ożvwienle to 
s·powodowame zostało w pi·erwszvm ·rzę
dzie zakupami. dokonaoomi orzez kupców 
mi1e'.tswwvch i pro-wiincj:oina'1nvch więk
szvoh ilości towarów bieNźniainvch. Spe
c.ia1!111ie dużym p0ipytem cieszvlv siię w.sz.el 
kie i:ratUltlikii towarów koszufowV'ch. Je-st to 
rzecz ruipelnie zrozum~ata. iż zaD01trzebo
wainie sldernwane .i·est oibeonie ·na airlyku
ly caforoczme, prneżywamv bowiem teraz 
okres .mied:tysezonowy, to zna·czv na kup
no rowarów z:irnowych j.est j>Uż za ;późno, 
na to·wa,rv zaś Jie-tini·e zai wcześnie. dla100?,o 
wfaśinie popytem ciesza sie oboc:nłe tvtko 
te _g-atunk·i 'towarów. które S!Przeda:i·e-się w 
ciąg-u ca,fęiro ro·ku.· 

Sprneda:ż towairów biieliiinianvd1 w Ło. 
<lzl odby.Wafa S•ie zasaidJniczo za \veJrs]e Z 
termi·rnem dochod.ząrcym do trzech m!e
sięcy, .i:ed.ViJ;Ii·e pos.z,czeKólne firm'V . . iaiK Kru 
sohe i· En:der doma.g-aty sie cześcio'Wlei:w po 
krvoia irotóv:kowego, wszystkie firmy :PO 

zos.tate g-odzilv sie llla pokrycie wekstowc. 
Jest rzeczą zupe·1in·ie zTO·ZUltniała. ~'Ż er kup
.cy, którzy oładli .naile:żność swa .1rotówką 
sprze:daw.aH t01wanr itie °' kHka .o:rocenffi fa.
nie.i. O .ile stalv r 1Prew1nv od!biiorca zobo

.wią,zał Stię do zaiptąi00n-ia ca1łkowife\ł nak
żno•ści' .1ro1tówka,1 .r>o· ki1Ikiu tv~dniiach. otrz-v: 
mać mói:rt on towa1r naiwe't nai kred.v'f 
otw<ł'r'fy. 

Jeżeili• cihod1zi o: oe1nv fowiarów. fu za
sadniczo nie uJe·g-ły one 1noważnie.tsze1 
zmi.arriie. Wobec fog-o jednakże. że zair6w
'1o hiurrown:icv iaik i Jmpey mni'eisi k<M1ten 
f;ują. si-e dbrean1e ma<C'Zlnie mniejszvm zarob 
:Idem. byił:e doiprowad.z,ić 'tranzakcie do po
mvślineiro końca. ceny lowa,row sa o 2 do 
3 procent nii:sze, 111iż dotv·chiczas. 

Z advkiutów bi·eli'źinfa1nv·ch naj.wfę!C
szvm JPOPvtem deszyiły si·e 'tow.airy Kr11.~
sche.1ro ·i Bndera. Wid:zewsikiei1 Manufaktu
ry oraz Si<Lbe•rsteina, speo:ia~!llie OO·szukiwa 
ne bvl'o ,przez k!Hentelę :Płótno ludowe SH
hersteltna'. -

Jak j;uż zazmaiczyliśmv wyżeł. towary 
zim6we cie&za się iPOIPvtem coraz mni.eij
szym, ~U!fJuCa .i'e .łedvni·e poszcze.1róJITTi cl.efa 
liści ! 'tb ··~ milllimait'llie WDrost SlUtllY. do 
'te.!ro' sfu!Pniai . .fż seron .iimowv uważać już 
śmiafo' mo0n~ zai zalrońiCrolflY. TOlWa:rv le
'tnie. ~oJ.wiek sezon ina :nie 1}uiż się zbli,ża 
dotychczas cieszyf,y się 1Po1PYtetn -równt.eż 
b. s:ta1bvm . . IJOtvichiczas, ież,el!.i' ohodzii o to
wairv te. to koocv zmróciM ca·l:k:O.włte ·s•ve 
.:zapd6r21eiboiw:ainie WI kiemnaru marteriafów: 
bluzkqwyich, to zinaczv kuPU.'ai ~iie ci, któ
rzy ·m;zerablaia te towa!fv na· ·~otowe rze-
czy. · · "!·;- ~ .- - · ,,~: 

f)'„ l<!a 

·RY.NBK TOW ARóW . WELNIANYCH. 
Na· rynku 1t0tW21I'ÓW .we·łiniamvc.h W1 t.o

illJi: w. 1l>t;ZeCi1wleństwi·e tlo brainżv baweł
niiainej, w .d.ailiszvm ci~gu n.ie odczuwa11'iO 
ża1dJnie~ rnchu. laik jedmail\tże ·twierd'Zą, za
równo ;pt.zemwto.wcy, !laik i hiurtovrnicv 
tie.st to ~j1a1wisko .z.u1petnle normrulin,e obe
c.nie hOIWli;em, w. brainżY' wietini-aine\ m.reży
;wamv Qikr,es IPtZe'iśoiowv. którv kończy 
się z kofJ.,cem slyczxnia', wzgfo~i:e z ,Począf 
kiem JuifeJ!O, fo w.aiczv z chwi!laJ nastarna 
sezon.u letini·e.sro. Wobec 1Po-wvżs,zeit0 s.po
<lziewaią się naog-ót w1 br.runżv we~nianei; 
ii za1potrzebowainie iklie111teH zn.aczinie 
\vzrośnie. o He ma· sie rozU1t11,ieć iJQ.godru 
doP'isze. ieszcze ;pod koll11ec hieżace.1ro- mie 
sia,ca. w najgorszym zaś wvoadku ruch \\~ 
branżv tei rowocmiie siię w ,poc-ząitkach 
luteg-o. '-,.._ .. 

DYSKONTO PRY1WtATNE. ' · 
Nai mvwaitmym ryITTJm dvskootOiw'ym 

nie 0 1dcz111wain:O' w d:niaah ośtaifu.ioh żadinie
.g-o ,prawie rl.llChu. gifó'W!Ilą. ,mzvczma; iflo~<) 
ibvt braik g-otów:kt Jaikkotwiek b:raiK: len 
odczuwa s·ię dość IPOWa0n·ie. st'O!oa: dysikon 
toweł ni·etvlkoi :nie ulie.gfa: '!JW:viJce. ale prze 
ciwn•i1e. pierws:wr.ze<llnv mater.la·~ wekslo-, 
wy zdyskon.tować możina· bvJo fainiej n~ż 
<lotvchcza·s. StO!Pai ta: dila1weksLi 1oi,erwszo
rzędny.ch do•chodzHai do 2 ,i' ,pól 1r>woent wl 
stosunku mi·esieczinvm. _ · ~· 

. Adba1. ' 

ZE ŚWIATOWEGO RYNKU WEŁNIA· 
NEOO. 

Na ośfaftnioh aukcjach w Svdnev. jiak
lmlwiek wvbór wełny bV'ł ni·edostatec21uv. 
ożvwieni·e bvło zm.acz.ne. Liczba kupuJ.ą
cVC'h była oowa?ma. Tentdenc.iai nia rynku 
dość mocna·. obroty 21na.cz.ne. Gtówn V:Tlli 
kuP111iąiCvmi byty Ja'POITT1iai i Ndemcv. Za1pc1-
trzeoowanie Ang-Mi i Amervk1i zmnie.isz' ło 
s!e bair<lm zina.cznie. Frnnc.iai natomiast. 
Włochv i Belg-ja kupcYwiaitv Ho-ści we~ny 
m~nimaline. 

W ·porównaniu z cenami·. które 01bow.Ja, 
zvwa·łY na aiukciach g-rudJnilOvtvoh. ceny 
oboone wtrzvma~y sie ina tvm samym po
ziomi,e. żadnej j.eidJnakiże Z111i:żki nde no'fowa1.. 
no. 1Przeoi:winiie ksz'taHowa·lv sie one z od
citeniem rolroliwi·eik mooniejsz:vm. 

Prnvo.usiicza·Jna Pod:aż iwel1nv w Svtl
nev do koń.ca mar:ca wvniesie okofo 410 
rfvs·ieicv bel. Sezoo wl1niiein sie skoo·czvć w 
po1rowie kwietnia. _ 

W 'ty~dln:iu ibieża.cvm zaofiarowa·n!e 
wetnv w Sydney w.yini:esie ,przV1Duszczail
nie około 40 'fvsięcv bet (ah). . 

Z W:AIRSZAWSKIEGO RYNKU MANU· 
FM<TUROWEGO. 

ex) Normalnie w 'tym czas1e wię!Ksf 
kupcy, w szczególno·śd hurtowniicy, wy
rabiad,ą,cy na s.przedaiż .gotowe ubrania, 

_ przystepu~ą do zakiupów na se:win wiosen 
n.y. Obecnie jednak w Warsza·w:ie wszy-: 
scy powsfrzymll!ją się z zakuipaimi, gdyż 
spodziewają si'e w bliskim czasiie znfżki 
cen. J;ik nas in;fornmią, nadzieje 'te wywo 
tane zosfaly pojawienLem się na rynku 
·w•arszaWS'kim pewnej ilości ffow.arów za 
.grainjcmydi, szczególnie bawefnd'anych, 
~tóre konlkuru1ą pod względem cen z kra-. 
jowiemt W handilu · g<Jitowerni ubrani.ami 
panuje zupe!f1ny zasfój, kfóry potrwa co-: 
najmniej oo 20 hitego r. b. Mimo to jednak 
piod względem ptatnllczym syliu.acja się 
znacznie :poprawHa w stosunku do roku 
Ubiegte1go, gdyż ilość protestów we:ksilo
wiycll jes'f zniGrnma. 

USTANOWIENIE POLSKIEGO lNSPEK 
TORATU KONSUL'ARNEOO W Z.S.S.R. 

ex) Mi1n1isfoir1stwo Spraw Za!granftez
nych ustanowi~o na leryitorjum Z.S.S.R. 
urząP iitlJS'pektbra wl'sOdc:h .P1arowek kon
sularnych z słooz?ilbą w Moiskwie. Jak się 
dowLadiu1euny, na stanowisko to mianowa
ny zo!Stal p. Kazimierz S~korski, do-f ycih
czasowY ki'erov,.milk wvidziału budż.etowe 
go M. S. Z. P. Silkors.ki wyieżdlża do Mo
slkwy w lych diniach. 

ANOLJA PODNIOSLA CENY FRACH· 
TóW KOLEJOWYCH. 

ex) Ws:kutelk sfraf, pooj,esionych prze·z 
angielskie koleje w czasie wwania gene
ra1neigo strajku węglowe,go rząd angielski 
zdec-ydowat podnieść przewozową fary
ię towarowa o 6,5%. Termiin, od które
go p'odiwyrżka Olbowi:ązywać !będzie, nie zo 
sfat jeszcze ustalony, ma to fednak .nasfą-
1Pilć w najbliższym czasi·e. Pr:reciw 'fej pod 
w)llŻCe energicznie protesfają wtaścicieąe 
kopa.Iń węgloiwyc:b, którzy uważają, że Po 
włelllkiich stratac!h, ponfesi1ouyc.h wskutek 
strajku wę.gfo1wego sanacja fioonsowa 
przemysf<u wę;glowe·go w tych warunkac:h 
zostaje im unimno1żJi;wiona. 

NOTOWANIA ZLOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 12 styomia 1927 r. 

Za 100 ztoitycb: Zuryd1 57.50, BerHn 
46.36-46.84, wypfaty· na Warsza·wę, Ka
'towli1ce f Poznań 46.5~46.77. Wiedeń -
cze.ki 78.S.2-79.02, lbanilmotv 78.45-79.45. 
Londyn za 1 funt sz'terl. 43.50. 

Z GIEŁDY LÓDZKIEJ. 
Na i:lzisiejszem zebraniu giełdowem w 

Łodzi zawarto następujące tranzakcje: 

Dolary 8.98 
Funty 43.65 

Waluty: 

Akcie: 
Cukier 3.40 
Ostrowiec 12.!JO 
Starachowice 2.26 
Bank Zachodni 1.60 
Tendencja mocna, obroty znaczne. (ah) 

··~~' 
r:;.y~~·· :· DOLAa W LODZI. ..,„_,.,,-., 

Na wczorajszym rynku prywatnym w 
[adzi w godzinach wieczorowych dolar 
kształtował się po kursie 9,00 w żądaniu 
i 8,99 w płaceniu. Tendencja mocniejsza, 
Obroty średnie. 

OIELDA WARSZAWSKA. 
Warszawa9 12 stycznia (Pat.) 

Notowania oftclalae. 
OotówkL 

Dolary 8.98 - 9.~ - 8.96 
Czeki. 

Belgja 125.43 

Londyn 43. 77 
N. York 9.
Paryż 35.80 
Praga 26.72 
Szwajcaria 173.88 
Wiedeń 127.02 
Włochy 38.20 

P4PII!ltY PAftSTWOft I USW 
ZASTAWNĘ. 

Pożyczka dolarowa 79.
Pożyczka kolejowa 93.50 
Pożyczka konwers. 5-proc. 47.25, 

8-proc. 97.-
4 i pół proc. listy zastawne ziemskie 

zł. 41.-, 40.25, 40.50 
5-proc. obl. Tow. Kred. m. Warszawy 

zł. 47.75, 47.50, ·łf!.75 

AKC~ 
Notowano w zło~d. 

....,ank Dyskontowy 10.
Bank Polski 93.-, 94.
Bank Zj. Ziem. Polskich 1.50 
Bank Handlowy 3.-, 3.10 
Bank Zachodni 1.70, 1.85 
Bank Zarobkowy 6.75, 7.50 

-· Spiess 57.-
P. T. E. 0.13 . .. 
Chodor:.w 108.-, 1 !O.
Częstocice 1.45, 1.35 
Michałów 0.28 

· Firlev 32'.-
Wys~k~ 4.-, 4.20, 4.
N ohel 2.50, 2.55, 2.50 
Fitzner 2.75 
Modrzejów 5.-, 4.75, 4.95 
Ostrowieckie 13.-, 17.-, 16.75 
Pocisk 1.50, 1.60 
Rudzki 1.26, 1.40, 1.35 
Ursus 1.45, 1.55 
Zawiercie 16,-
Borkowski 1.35, 1.32, 1.34 
Soirytus 2.25, 2.40 
Elektr„czność 41.-
Siła i światło 32.-

Czersk 0.42, 0.43, 0.42 . · 
r-„.,sławice 43.-, '.43.50 
Cukier 3.40, 3.70, 3.60 
Łazy 0.18, 0.19 
Węgiel 76.-, 82.-. 8.i>-
Cegielski 1-7.-, .16.75 
Lilpop 18.25, 17.75, ttt.=
Ortwein 0.25 
Parowozy 0.45, 0.62, 0.60 
Rohn i Ziet. 0,70 
Starachowice 2.50, 2.30, 2.35 
Zieleniewski 13.-
Żyrardow 12.-, 13.25, 12.75 ,_ 
Haberbusch 75.-, 77.:il 

„_;. 
·~···!· 

OIELDA ODA~SKA'.. :„,,„-. }' 
Odańsk, 11 sfyicznda (PA Tl. - · .. 

Zamknięcie notowail. kołloowyoh w gal· 
denach gdatl1kich. 

100 .totyoh polskich 67,20-67,85 
100 dolarów 513,06-5U,t6 
or.:ek na Londyn H,OGł/• 

Telegraticsna wypła\a: 
na Berlin 122,847-12!,acss 
na Warssa.wę i1,18-'7,S~ -,..----

OJELDA LONDYJQsKX.. 
Londyn, 12 sfvic·zn.ia (PAT). 

Notowania lcodcowe. 
New-Jork 4,851/, Holandja 1!,1S1/s 
Franofa 12~.22 B~lci• 34,891/, 
Wloohy 113,87 Niemoy 20,441/t 
Sswiioar.f a 2.G, 18 HiHoanfa 30,4.0 
Port•galja 21150 Dania 18,21 
S•weoja 18,161/! Nor\ffg1a 18,95 
Praga 111,87 Hel1ingfor1 111,80 

GIELDA PARYSKA. 
Parvt. 12 sfv<:znia (PAT). 

Notowania końcowe. 
Londyn 122,~4 N. Jork 
Relgja 850,50 • Szwecja 
Hiei;panja 4-61,60 Sswajoarja 
Wloohy 106,90 Rumunja 
Holandja 1007,50 Niemoy 

25,191/2 

813,00 
485,0!> 

18,30 
698,00 

O S T A T N I E W I A D O M O S C J~ 
Pod egidą P. P. s. 

partie socjalistyczne tworzą wspólny front. 
Telegram własny „Kuriera Łódzkiego". 

Warszawa, 12 stycznia, 
Wczoraj odbyła się konferencja przed

stawicieli partyj socjalistycznych PPS, 
Bundu i Niemieckiej Socjal Demokracji. 
Konferencji patronowała PPS. Tematem 
obrad było położenie polityczne. W cza
sie obrad przedstawiciele żydów i Niem
ców wyrażali się za utrzymaniem kursu 
opozycji wobec rządu. żądali oni stworze 
nia jednolitego frontu socjalistycznego wo
bec tendencyj faszystów polskich. · 

Rozpatrywano możliwość wyłonienia 
jednolitego frontu socjalistycznego w cza
sie wyborów oraz poruszano sprawe mniej ' 
szości narodowych, przyczem ugrupowa- '. 
nia socjalistyczne wypowiedziały się u 
kulturalną autonomją narodową. 

Partje te postanowiły odbyć jeszcze na 
rady i rozszerzyć platformę. Nie jest wy. 
kluczone, że w następnej konferencji we2 
mą udział również Białorusini i Ukraińcy .. 

--·::::-· 

Zalo~1zenie 1rat m komisii bu~~etomei leimu. 
Nadwyżka dochodów w r. b.-wyniesie 4 i pól milj. zl 

Tel. wł. „KurJera Łódzkiego", 

Warszawa. 12 s'f ycz.nia. 

Komisja budżetowa, rozpa!frzywszy 
wczoraj budżety wszystkich resortów i 
działów, przystąpiła dziś do rozważania 
!Mlansu Państwo1we1go Pu111duszu Gospo
darczego. 

Pańslwowy Fundusz Go.sp'Odarczy po
wstał z t. zw.pooyiczlki Dilllonowsklej, z 
której część zos:ta.f.a użyła na budowę ko-
1·ei, a część na jnwestycJe goispodarcze 
pod na.zwą „P. S. G.". Komisja budzeto
wa Już w poprzedndm rnku zaiątE!afa 
przedslawie.nfa sobie bifansu 'tego fundu
szu; rząd nie uczynU lego w przedltożo
nym sejmowi preliminarzu hud:żefowym, 
uczy;ni1ł temu jednak zadość na skutek po
tl.owniego zażądania bi1lansu p.rzez komi
sję i złoży.f do rąk przewodniczącego bi
lans Funduszu. jako za.f.ącznlik do budżetu 
mf,nist-erjum skaribu. 

Bifan:s funduszu za 1926 r. '?v'Y'flOSi w 
aktywach i pasywach 94.228.956 zl. W 
aktywach główne pozycje stanowią papie 
ry waffościowe na sumę 24.400.000 Ził., 

raclmne!k Banlku Gosp. Krajowego wyno
szący 69.500.000 zt., a w feii sumie na ra
chunku ści!Śle bu<lowfan;lm 50.203.000 zł. 

Na początku dzisiejszego posiedzenia 
m~nister Czechowicz wy}aśnial ł uz.asad-

niar w przemówieniu pioszczególne cyfry 
'f ego bfilansu. 

Cyfry budżetu. us'takme w l'rzedem 
czy'taniu, są następujące: Pozycje wydaf 
ków administracji państwowej wynoszą _ 
1.966.622.325 zł., oraz dodatJki do przed
s·ięibłorsfw pańsl'wowych 14.841.193 zł. 

SUIJlla wydatków razem wynosi wobec 'fe 
gó 1,981.463.518 Z\t .. 

Dochody na pokrycie tyoh wyd:a'tków 
prenminowane są w wysokości z.rotyich 
1.985.897.303, Tak, że na<lwyiżka dociho~ 

dów nad wydatkami wynosi 4.433.789 zt. 
Wobec uchwalenia wczoraj przez ko· 

mdsję noweH do t. zw. ustawy sanacyjne} 
b. ministra skarbu Zdziecltowskiego ce
lem przywrócenia niektórych wydatków 
w szilmln1clwi1e na pokrycie ich polfrzeba 
Olkoło 3 mfrljony złotych - w01bec feigo 
przewyżka sumy doch<>dów nad sumą wY 
datków wYDOSi około półtora miliona do· 
iycb. 

„ f • • 

' : " ~ ' I 

, . . 

Pamiętajcie o inwalidach 
wojennych! 

f;<·-'' :::„: :• ' .. ~ , . •' ·. . 
. . ' 
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Szkoła Zgromadzenia Hupców m. lodzi 
~Nar·utowicza Nr • . ;68. • 

I 

r. b„ o 
Podaje Szanownym Rodzicom do ~iad~mości, Iż egzaminy, wstępne odbt;dą się w dniach: 15, 16 i 17 stycznia 
godz. 4 po poł. _ 
Podania do klas: A, podwstępnej, wstępnej wyższych. przyjmuje Kanc.~larja Szkoły od d nła dzisiejszego. 

Dyrektor .. 

Antoni ldZkowski. 
,============================-===========• „pą• 

. Pokaz i sprzedaż modeli paryskich i wiedeflskich 
sukien balowych i wizytowych. Najnowsze kreacje karna
wałow.:e. Poka11 i spuedaż odbędzie się .dnia 13 do 15 stycznia 11 W O N K A , jest najlepszy i najtańszy środek do 

Z tlen.e

, m . . . prania, bo nie niszczy, l.ecz bieli 
. i sam pierze bieliznę. -

Żądajcie wszędzie. 
w GRAND · HOTELU. TYLKO 3 DNI. ___ „_ 

'============-====================== WIWWW§k » 
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M.-żczyini Gabinety KosmefYki Lekarskłel. 
~ D·H llAJłJI LEWINSONOWEJ 

clerplący na niemoc Cegielniana 6, m. 3 tel. 43-63. 

Powalna firma ait~nturowa poazu
kuje 

przedstawicielstwa 
płciową. otrsymafą Chor. •k6ry I wlo•ów. Leczenie defektów cary, S1:1ec-
B11 &wrotem koutów Jafoe masałe twany ł ciała. .Masate odtłnesc.aafące. Usu- konkure.ncyfn1ch fabryk branży tek 
przesyłki w wyio- wan!e włosów etektroli11ą. Elektrolb:a, Elektroterapia. •łybaej na J11go•ławje;. Inten1yY-

ODMROŻf ftlf 

kośd 1 zł. (ewtl. Sąlux Godziny pnyjęć od 10-7, Dla panów od 2-41. ny stały obiud całego obszaru S. H • 
.znaczkami poczto- BllW11i111""1:11•m•!lll• 111:1.,.1:11._111, 111111111eiis11rn@lll!s•1111:eili:wem ___ llll_ili.ml,.._mlllmllllll! ____ _., S, •am.ochodem.. PrHltcle d~lkredere 
weml) baspłatnlt> ' niewykluczone, Pierw1:1orzędne refe-
moją ka łątkę o mym !!.l!!!l3EDmlil!il'iB~::B=:ltm:DmmFm~!.'!ii'lme:mi:c:';r:--:" rencie sub: "W. G. 4741" do Radolf 

i::~~:;:::.=~~~; I INSTYTUT „KEV A" PARJS Mo11e, Wien I., Selln1tatte 2.· 

Adres .Patent Jo• ODDZIAŁ w ŁOD"ZI, Cegielniana Nr. 6 m. 3. 
Cluj. KoloS&var (Ru Odmładzanie i konserwacja cery. Usuwanie Poses1·a 
munfa) Postfach 1. 

zmarszczek. Odtłuszczanie podbródka i karku. - Kształtowanie rysów twarzy. Upiększanie twarzy w Lodzi z powodu nagłego wyja-
na bale i wieczorki. zdu wyjątkowo 

'i Wan.zaw•kie Akcyjne · 
Towarzystw.o Poiyczkowe 

Oryginalna maść 
z (kogutkiem) 
„MRO.ZOL" 

leczy i goi ran
ki, powstałe od 
odmrołenfa. ,.·. 

I Przyjm. od 10-8 w., panowie od2-4. tanio do sprzedania. 

Obszerne lokale hallldłowe 
koJDp1etnie urządzone, telefon z 
2 połączeniami bocznemi. 2 kan· 
toty1 'w centrum miasta, na I-em 
piętrze, jasne i suche· ubikacje, 

Do akt. Nr. 2531-26 

OGŁOSZENIE 

Z~łoszenia biuro zleceń ·"Aritus11 

Piotrkowska 90. 

Kursy 

Kosmetyki Praktycznej 
D-ra Marjł Lewinsonowej 

Cegl!einiana 6, m• S, front 1-sze p. 

Muałe. Pielęgnacja twarzy i dała. 
Zapisy uozenic codzleuni~ od H-ll ra-

. no, Kurs trzymieelęcmy. 

Biuro 
kredytowo-i~formacyjne 

. J. SCHRANZ, Lwów, 
Wałowa Ila. 

r:odaje niniejszem dowiadomok! swych 
J P. T. Klij1mtów i wog.óle kół handlo-
1 wo-przemysłowych, te z dniem 1-ym 

stycznia 1927 r, zmieniło .dotychcza
sową swą na11wę na: 

UJ OBSERVER'' 
Biuro kredytowo-informa

cyjnó„handlowe 
Sp. z ogr. odp. 

Lwów,, Wal!owa llo. Tel. 19-06. 

Biuro to już zreorganizowane prowa
dzone będzie w znacznie rozszerzo
nym zakresie :r:e specjalnem uw:r:ględ
n!eniem załatwiania wszelkich spraw 
informacyjnych, 1umiennie i a:z:ybko. 

Osobny d:r:iał lnkasowo·prawny 

na zaetaw ruchomości 

(Lombard Akcyjny) 
Oddział Łódzki 
Zachodnia Nr. 31 

Sprzedają 
apteki i składy 

apteczne. 

są zaraz 
. . do tsprzedardą • . 

l:omornłk pray 
S4dzfe Okręg. w 

· lodzi S.TANISl.A. W 
DULKOWSK+. zam, 
w l.odd, puy ul. 

uwiadamia, że 26. 27 i 28 stycznia 1927 
roku sprzedawane będą prlfu publfoz
ną licytację zaatj!.wy we właściwym cza- ~r. ~J~P f l sie nieprolongowane. Zastawy wymie
nione składają się z wyrobow złotych i' Szkolna 12. 
srebrnyeh, drogich kamieni, pereł. ma- Choroby, włosów, 
asyn do uycia i do . pl~ania i- r6tnych skórne, wen.eryqs
towarów i ubrail, ne i moczopłćiowe:. 

Dotychczas mieściło się od 40 lat 
istniejące przedsiębiorstwo hur
towe. - Lokale nadają się dla 
każdej branży. fabr.ykasji mech . . 

i ~t. p. celów, 

. Gdail11tłef nr, 6 na 
zaead:r:ie art. 1010 ' 
l11t. 'Post. Cyw. o-„ 
glana, .te w dn, 2() 

. etycznła 1927 roku 
od godz. 10 rano w 
ł.odzi, przy. •licy 
Al. I-go Mafa pod · 
Nr, 19 odbędzie 1ię" 
sprzadat prze& li
cytację ruchomoki 
naletącyoh do Abe 
Mansfelda i akła
dających 1łę s me· 
bli, Olilranlonycn na 
l.lll1lt .870 zł. 

Jeśli saetawcy nie opłacą procent6w (niemoc płciowa),łe 
P••ed 20 grlldnia 1927, to pontosi.\ czenłe prom. Roe
kouta 'probierni pań1twowej za cechowa- ntgeiia i I am Pa 
nie prób, . ltwarcowa.Od 12-3 

Do sprzedaży kwalifikują się z111tavy i od 6-9 wiecs. 
za Nr.Nr. 

8496 17496 22499 28639 33094 37019 

9ii: igi i!i ~~g !~ !i~ . ~r.Dut~JewJn 
10101 943 772 29064 34064 '502 Qrdynator Szpi 

237 961 8$1 233 160 517 tala -a.łt'efskle"o 
353 18114 869 238 251 5 Q jTJ. I§ 

541 196 914 463 374. 5~8 dlachoróbskór-
652 769 23029 491 422 609 nych i wene-
815 817 326 535 425 624 rycsnych. 
837 834 371 632 456 707 Plotrtowua u. 

11025 892 411 644 463 825 przyJmufe od 9-11 
~oo 900 936 664 501 855 d • • 
401 19059 992 737 512 874 ~1 po południu 
.685 130 24047 764 558 916 
798 324 216 840 620 942 
943 408 330 879 627 951 

12135 446 353 30281 639 992 
346 512 546 300 692 3 o 
358 517 635 497 701 8 02 
359 895 926 544 858 g~~ 
360 902 983 690 933 071 
361 20190 996 764 .. 9l5 083 
361 408 25022 857 35549 112 
421 4J4 032 888 553 
454 566 187 919 677 3a422 

500 577 228 31273 827 !~ 
896 586 618 307 93:, 

13216 636 678 402 36222 ::~ 

Dr. 

UKUJ 
Kłlł4•kłe1ro tł! 
11 pny Ołó.,,-nel ·; 
.ohorob:y wene· 
ryazne, ak6rne 
l dr6g moaso• 
wych p nyf mu fe 
od 11ods. 12 - 1111 
od 11od1. 61/1-81/1 

Tylko poważni reflektanci 
zechcą poda-ć zgłoszenia do „:Par" 
Poznań, Aleje Marcinkowskiego· 
1 t pod Nr. 53,56. 

Obwieszczenie. 
W imieniu Rzeczypospolitej 

Polskiej. 
W dtiiu 21 m .. grudńię.. 1926 

r. S~d Pokoju dla .spraw o lichwę 
woj. w Łodzi rozpomawszy spra
wę Adama Szubertowicza zamie
szkałego w Radogoszczu, oskar
żonego z artykułu 19 cz. 1 Us
tawy z dnia 2 lipca 1920 r. 

postana:wia: , . 
Oskarżonego Adama . .Szu

bertowicza, lat 32, za pobranie 
w grudniu 1926 r. za węgiel, ce
ny oczywiście nadmiernej ska
zać na zł. sto pięćdziesiąt · grzy
wny z zamianą w razie niemo
żnośr.i zapłacenia na :trzy . tygod
nie aresztu oraz pobrać od ska
zanego zł. piętnaście opłat Są
dowych. 

Za zgodność z oryginałem: 
Sekretarz Sądu 

.lódt. d. 12.LJl r, 
Komorn!k 

I. Dlllkow1t1.· 

Do akt. nr. 1723/26 . . 

Onło'Ien1·n Dom. Nr.2t1/26 r. 
y I ' . Ogłoszenie • 

• . . Komornik przy 
Komornlk pr1y Sądzie Olcr•llow.ym 

ą14dałe Okręgowym w ł.odzl. Leonard 
w ł.odir:I Jan R•:y. Naborowski, u 

Dr. 

Róianer 
337 830 700 . 447 283 
415 21t68 780 515 434 ~~g 
418 1110 26007 714 455 746 

A. 'Salacińakl. 

. mowmki, z:amieez- mleukały ..,. ł.odsi 
kały w ł.odd puy .prsy ul. Piotrkow· 
ulicy Sienkiewlc:r:a .1ka nr. 51, na za. 
Nr. 67, na:r:asadsie sadsłe art. 1030 
art. 1030 U. P. C. U1t. Po1t. Cyw. o
ogłasza, że w dniu l1ł11ua, łe w dulii 
25 stycznia 1927 r. 21 •tycznia 1917 t. 
od g, JO rano wł.o- od gods, 10 rano 
dzi przy ulicy ~ie w Łodzi przy ality 
lon•l pod Nr. 28 Piotrkowskiej 202, 
od b Q d z ł e 1lę odbędzie się spne
aprr:edat • pru- dat przez llcytacłę 
targu publicznego ruchomości, na.Id. -
ruchomości naldl\- cych do Franclllaka 
cyGh · do Ssmula Kubickiego, składA
Herssa Faftlowlcia jących lit z mebli 

· i 1lrładających ilę ounionyeh nuumę 
z mebli, ouacowa- 550 zł, 
nych na sumę 552 ł.ódź, d. 1211.1927 r· 448 190 061 831 464 '(5Q 

14133 2l0 209 862 478 787 
574 2:114 233 917 568 788 
918 23.l 248 991 542 799 

241 646 32444 741 830 ' 
15370 269 992 513 36803 838 

457 
135 27138 514 859 841 

~~ ~~~ 28039 941 975 . 844 
861 21363 056 33094 37019 845 

16017 392 065 304 161 871 
851 078 442 217 921 406 092 470 269 987 
~~ ~!~ 233 539 277 39010 
996 471 27{J 596 382 027 

17233 482 477 856 390 061 

Dr.med11 Z. RAKOWSKI 
Tel. 27-81. 

Sp.ecjalista chorób uszu, nosa, gardła 
i płuc. 

KONSTANTYNOWSKA 9. 
Przyjmuje od U-.2 i 5-7, 

• 

Choroby ak6r
ne, weneryczne 
moczopłciowe 

Leczenie lllllłucz 
nem słońcem 

górski em. 
NARUTOWICZA. 9 
(Dzielna) tel. 28-98. 
Przyfmuje od 8·10, 

NAJUPORtlYWSZY 

llÓL~ŁOWY 
I) USUWA/ 

ORY61NAINY 

.PROSZEK so•'&ift 
OLA ooROS.l'\'(K · n M 
APTtKI ST. HAMBURGA i S~wŁOOZI 
lĄDl\C w APiEMCH i 5Kl l\PTECU.!Vtł1 

. I odS-,8. Brylanty 
Dr Heller złoto •• ,.bro. perły. zęby .z1.„. 

• ne nawet połam(lne oraz 
cbo~c:.:,.,,~ 1 kwity lombardowe 

1-400 i 3-7 
Slenkłewlcza 52 

róg Nawrot 

wg. 1-' 
Ceny lec:salo. 

kupuje i płaci o 50o/0 więcej niż 
wszędzie. 

M Lewan Piotrkowska 41 
• I sklep frontowy 

ał. Komornik. 
ł.6di.dn.21/XII-26 r. L. Naborowski. 
Komornik 

J. R•7mow•kł. 

DR. MED. 

P. ~HA~ 
na ratyf 

N ma!erjały bawełnia-
11 · ne, wełniane, 

powrócił. . Jedwabne 

Południowa 23 M. BORTN~R„ 
Specjalista' · Piotrkowska 114. 

Chorób • k 6 •· · (sklep frontowy) 
ny c h, wene• 
rycznych i mo· 
czopłciowych. 
Leczenie światłem 
(Lampa kwarcowa). 
Puyjmuje 9 do 12 
i ód 5-8 wiecr:. 

Tal. 40-26. 

Sklep spoty-: 
czy ła

dnie urządzony -
(światło) 1prredam 
zara:r;. Gubernator
ska 13, Pawlikow
akL 76$8 

Do 11.kt. Nr.1994-~6 r 

. - ~~łouenie. 
K·omornlk przy 

Sądałe Okruf<1wym 
w . ł.odtl BRON
Sl.A W PINGIEL
SKI. zam1e.ukafy ,.. 
ł.odal, pr~ ul. Po
ładnlowej nr. ao, na 
aasa1hiie art. 10i0 
Ust. Po8ł. Cyw. o~ 
fłłasza, że w dnia 
19 stycznia 1917 r. 
od godz. 10 rano ..- „ 
ł.od1l. prsy ulicy 
Franci11kad11dej 29 
odbędsie się 1prH 
dat p r z e z li
cytację tuchomo~ 
łci. naldl\cych do 
Leona Gołębiow
skiego składaJących 
się z bydła i niero 
l(acizny. ocenio· 
nych na 1umę 750 
zł. 
lódit, d, 11'{, 17 r. 
KOMORNIK 
B. Pinw2•l•ka •• 

Dr. med. 

choroby skórne 
·WłO$ÓW w~ne
ryczne i moczó· 

płciowe. 
Leczenie · świail~m 
(Lampa kwantowa) 
promieniami Roent
gena od 9-2 i.. od 
4-B, 4:-S dla pań 
odd1. poczekalnia. 
Zawadzka nr. t. 

Telefon 25·38' 



1z J<YR.IER .L!lDZ..KC - tzwat_f!K 1~ s!~~l'l.)927 roku. 

Nł•bywaly, podwójny 15 aktowy programl 2 światowe gwiazdy w lednym 
programie. I. 

Nasza znakomi- po· LA NEGRI w najnowszej swat knaetł wedł. powie 
ta rodaczka - ści Michała Ariana 

p. 1.„W szponach kokietki" 
o. 

Dzis . wielka premjera ! NaJpięłtniejszy męt- Ramon Novarro w jednym z najlap
CZ/Zna •wiata - szych swych filmów, 
rozgrywaj,cym się na tle morza, okrętów wojennych i szkoły kadetów 

Orkiestra symfoniczna pod · [kierunkiem 
p. M. Chwata dostosowała najpiękniejsze 

utwory swego nowego repertuaru. 

· · . monkich p. t. 

,,KADET ~ĄRYNARKI'' 
Powyhzy film cieaiy się wuęd&ie najwiękssym 1ukcesam, p9ł!łcnnie jad• 
nak dwóch araydzieł w jednym programie fHt niebywafem dotychczas 

ziawi11tlam. 

QQ Kobiety i poęzji strzel się 
Radzę ci szczerze 

Kobieta kłamie z finezji 
A poezja w dobrej włer1e. 

WALC STRAUSSA 
oo 

Przepiękny dramat erotyczny z życia wiedesiskiaj arystokracji w 10 aktach. 
Wiedeń I Kabarety I Dancingi I 
Balety oraa csaruj,ce produkcie faneczne najgło4niejuych tancerek wiedeóskich 

Ani.ty Berber •• Bel11· s·1r·1s Kipi~c· 1załem życia Wiednia Dziś pierwszy raz w Lod••· 

iłu.wmeZJHWlYM ŚJO>KIOt tdNIERZAJĄmt 

~EUMATYZM 
ANIA;~6lOWYiztłłÓW 
WWRÓ~MY.W3CJ 

I OOLOSZENlA DROBNE. 
PD . JO 110117 a YJ'l'U. '· Dla Po

~ IPa • cnmJ' • 
..,..... Na.JnmteJm odouenl8 

IO~. :I 1„,„„ ............ „ .......... 
Bllll I lllbllllll 
Rwtynowany naucr.y 

ciel udstala lek
cfl w aakrnia oł
mlu kl. Speclalnołć: 

Sprzedam eklap z 
ura:ądseniem. -

Włodsimiereka L. 8, 
doja:ri tramwajem 
Nr. 3. 1404 

to mielece roi-koszy ł rozrywek 

Poszukuje •lt pani 
do 1amodzielne

go pfowadzenla ba· 
feta cuki•rniczego 
z kaucf' do 1000 
Ił, Wiadomość Wól 
c:rańska 21, m. 9, 
od godz 5 do 6 
po poł. 

notrz:ebny subje'kt 
ł' fry.ijenki. Wia
domość Brzezińska 
66, 01kiera. 2464 

MieszkaDle 4-5po 
111 koi w airódmle
ścłu p o s z u k u j ę 
wprost od gospo· 
daru, zapłacę ko
morne sa roki wlę 
cej z góry. Zgłosae 
nla: biuro sleca4 
.Argu1N, Plotrkow
eka 90. 

lillii-•---------•iil matematyka. flayka, łacina polaki. Pray-
D!cazyjnie do spn:e 

dania masz,na 
do uycia · Singera 
w dobrym stania 
sa zł. '80. Koperni
ka 23, skład wó
dek .Marcinkowski. 

notrzebna kucher-
1' ka do piwiarni ł 
dziewczyna. Kiliń
skiego 121. 2462 

Poszukaf• mieazka
nia !ednopokojo

wejfo, potądani po
średnicy i od go
spodarza. - Oferty 
pod .D. D." 2467 

I f ł 11 
Do akt. Nr:t711-26r. 

OGILOSZENIE 
Komornik prsy s-
dale Okr411owym w 
I.oda! ST.DULKO W 
SKI. sam. w Loda!, · 
prr.y ni. Gda.l1sklef 
Nr. ó. na a-uadsie 
art, 1030 U1t. Poił, 
Cyw. ofłaua, te 
w dniu 25 1tycznia 
1927 r. o 10-af rano 
w lodd, pra:y at. 
Al. I Maja Nr. 19 
od b ędzla •I• 1pr1•
dat prses Uc}tacfę 
ruchomołcl nalc.t,
cych do Dawida 
Kaplana ł 1kładaf1t· 
oycb eię a pianina 
kradan1u zejfara o
tomany i uafy o
cenionych na sum, 
14-50 zł. 
ł.6di, d.121!-19:27 r, 
t:amomlk 

DULKOWSKJ. 

POKÓJ 
umeblowany przy 
rod1i11łe s oddziel· 
nam wejściem, og. 
r1ewanie centralAe, 
oświetl. elektr„ u
ływalnołć wlndT
do wynajęcia. Zgła 
szać 11, Piotrkow-
1ka 211, IIl pl,tro. 
front, pomięda-y 3·4 

Dr. 

BI BOS OB 
1ło111r-afn1tale1 

przeprowadsł l . 
siq na ul. Ewan

. atłeck" 16. TeL 
10-26. 

PrsyfmuJ• od S.JO 
do 6.~o. 

O·~~ir;- a ,n1cz 
DgłOil!Dł!. c:!g1e1n•••• ·~· 

K IL - łelo 41•3!o -
omom"' · pra-y S I li t h . ób s,dr:le Oltr,gowym •pec a ' a c or 

w lod·&1 S. DUL- skórnych, wenery• 
Kowsvr cznych I DlOCIO• 

• ~ ' sam, w płciowych. Lecze-
ł.o,dzt, P.rzy utlcy nie szt. słońcem 
Gdaó1kla1 polł nr. 6 wy:łynow'em. 
n~ usad"ine art.~OJO Przyjmuje od 8-10 

. U. . P. c._ oQła- i od . s--s popoł. 
ua, .te w dnia 2l•o 
•tycznia 1927 roka 
od' 'itodt · I O rano 
w ł.odal .. ·przy .1. 
Gdadsldei Nr. 12-
odb~dzl• alt •P~H. 
'd-al,• przn publłca
n!ł licytację r11cho
mołci: nalał!lcych 
do Anastazeg_o Hole 
grebera r 1kładalfł• 
c:rch się z mebli, 
ma~·zyny do szycia 
flrmv Sinfer ł 2-ch 
rowerów. • oce•fo1. 

Dr ••• „ .. 
Choroby ~kórne,we 
neryczn e i płciowe 

_KODlłBDfJJIOWJtl_ 1Z 
Tel. 55-52. · 

1paaabla asybłro a 
dobrr.e · do •fsamł· 
nów dla ak1łernów, 
podług nalnownrch 
programów. - Kun 
kluy 4 mialł,ca,
Ceny pra:y1tępna ul. 
6-go Slarpllła L. H. 
pralnfa 2C63 

wMBIUPBii gim.na ,,rl zfafne 
kursy wieczorowe. 
Kursy fęzvków ob
cyeh. Z-awad•ka 9, 
Il piętro, KaDHla
rfa przyjmuje a-api
sy ' Il& DOW• półro
cze 1akolaa co
da-lennie 7-9. Dy· 
rełiłor J. Radwa4-
skł. 

'

worsy si, . grupa 
d1iacl głuchonie

mych w wieku od 
lat 6-8 w celu na
uczanta mo..,. przes 
nauczycielkę apec
jalistkę, Ż(łoazenia 
SienldewlczaL. 102, · 
m. 5. 2473 

11111111r11d1t 
nng Zakład Tapl-
1111 ~ canko-Deko· 
racjfn'T B-'cl Gaba
łów, Nawrot 8, po
leca w datym wy
borze otomany, ko
aetki, luze1ła. fote
le : oraz przyjmule
my obltalunkl wcho
<;Jzące w aakre1 ta· 
picerst'wa, Przera
biamy otomany, ma
terace i t. p. Uwa
ga: ."-warunki dogod
ne.-Zakład midcl 
1rę ' w tym samym 
lokalu I nie został 
przeniesiony. 6661 

Poszukiwane 

rzyjmuja po4czo-

Małteń1two bez- chy do cerowa-

no sprzedania na- dzietne poszukafe nla. c~mr przyatęp
tychmiast plaa ml•isca dozorśtwa ne. Południowa 40, 

na · Lorencówce, 40 Magistracka 2, Sta·· m. 21. 24:21 
lok. 1zeroki i 90 nłsław Marciniak. prma "Zawór• Sto 
gf4boki. Ceaa :2500 2435 lat'cr.yk, I. Maier 
oraa poazukaje bu- g7oba młoda sym· Piotrkowska 88 zo
fatowcj. - Wiado- patyczna. ch,baa. stała zlikwidowana. 
mołć restauracla ul, do pracy, pouaku · iió;-~k;ję-ioóo-;t 
Piotrkowska 1 l6. je posady do gos- P na I namer hi
=------2-4_2_2 podaratwa mnial1n poteki. Ofe:ty do 

Do 1praadanła r.a- fo lab do eamotne- admialetracii .Kur
raz dom rogowy. go. Zgło1n11ła pod jera ł.6dzkiego"111b 

WladomoAć na miej .Ekonomiczna". „1000". 
1cu. Bnezlń1ka 79. fiir-;lig-;-;t;;pa7'i;.: 1::..,-a-co-w~ni-· a--h.-f-tó_w_ 
~-----76_6_1 ka a d o b r e ·m i artystycznych M. 

OkazyJnie do iprze- świadectwami pra• So1!ńskleJ, - 6-go 
dania łanio ldaa- gnie obj-ć po1ad• Sierpnia 22, lawa 

ka. 2 krze1ełka i bony. - Oferty do oficyna, posiada ar· 
t li k Wł d adminiwtracfi .Kar-• o c.te • a o- fy1tycznia wykona-
mość Piotrkowska jera lódzkiego" nb ne cbaetld, maka-
163 II i łr 5 .Bona". 2472 • p ę o m. i ty. poduszki, firan-
_____ 7_64"'!'1 l • ( f J łrl, kapy, etc. Przy! 

Hocłoł parowy i ru~ lal I ml1nt111 muje 1ukni• do .haf 
ry żelazna sprza- tu, dtatam, apltka-

dam, ' Gda4ska 80 · Do . wynaJęcia po- · ci11i oraa ledwabne 
portjar wikate. ' lt6j dla pani z frendzla do cbu1tek 

utrzymaniem l ab i 1ukien. Ceny kon 
· •: be1:. Slenklawleza karencyjne, 

J111•1 I IJHI, 34. Llpió.aka. 2437 

Stancja dla a pa
Zaotlarowane. n!enak lub 2-ch 

Poszukał• aię ku- chłopców, pomoc 
' w naukach. mogĄ 

charr.a- goepoda- być lekc1' e mur.ykł. 
ra:a do samodział-. - d • Opieka tro1kliwa. 
nago prowa Hnia Wiadomość Rad-
kasyna przy fa~ry- waóska 19 m. 30 
ce na . pi:.o•fnc~t w · do godz. 10.30 ra-
ołtoUcacli todz1. 

110 
lab 3_ 4 p • 

Wymagane. kau- · P 
efa 1.500 zł. Oferty 
pisać pod: "Klub 
sp~rtowy" do Ad-

. ministracli "Kurje· 
• ra". · 
. wotrzebny akwlzy. 

P tor obeanany w 
w branży e);spedy-

. cfjno-zwózkowej, 
Oferty 1ab "B' • do 
admlnłstracii .,.Kur• 
jera ł.ódskicgo". 

2405 

Pokój amahlowany 
z usługą lub bn 

- 1t'ejkie wpro1t 
z• s~bodów, I p., 
front do od1tąpie
nia. Ulica Przejazd 
I. 46. m. 26. ' 

lra-yjmę panów aa 
mles1kanla. An

draela' 60 m. 22. 

Oddam w dzieda
wę koncesję na 

handel wł.n i wódek 
Zgierz. Oferty .B. 
K. • w adm, "Kur
iera ł.ódzklejlo". 

IHOH CD!a~olo) 
" Na1mdua 
zabawka ruchowa 
dla miodziety. Na• 
łladownlctwn za• 
strzetone. Zast•p· 
•v mogą •i• zgło· 
aić do roZlprzeda
sy i przyjmowania 
zamówień, I na 
wszelkie w zakre1 
tokar!twa z drzewa 
wchodząćych przed 
młotów, - wodług 
wzorów. Ceny naf
nltsze. Wvtwórnia: 
BydgoszczZdunv 20 
II p. Sp. Ceglalskf. 

NAD PROGRAMa 

Kano~a1i ~o uanu małień~kino 
Od dziś pierws;iy seans od godz. 4-ej do 5-ei w sobotę i nie

dzielę od 1-ej do '2-ej od 50 gr. Ostatni seans o 10-ej w. 

aka11rerka Ol1aew-
1łta, pra:yJmaJ• 

umówienia, i udzie 
la porad. dla nlaza
mołnych a1ttp1tw.o 
Plotrkow1ka L. 118, 
m. 9. 7575 

Hapelasze pr1:era
blam tanio i gu1-

townie według nal· 
nowatych turnali, 
fa1on I praca 3 zł. 
Ul. Kilisi1klago 133 
}ewa oficvna II p . 

Zakopane 
pok61 do wynaJ~· 
cłana:2oiob.z utr:i:y 
maniem, piękny, sło 
neczny. Cena przy
siępna, 5 min!lt od 
poczty, Ulica 1Co-
6cieliska 39. Wrób-

lew1łca. 

100 złotych na-
1trody otrr.y

ma ten - .kto mi 
wskate, fdzie znaj
duje •ł• pie• mól 
wilk, wabisię .Rex'.' 
który aaain-ł w dn. 
24 grudnia 1926 r, 
Wladomo~ć: al. Ce
gielniana 144. m. 1. 

11tr11011111e. 

Ghceu ,aybko ł dob 
ne wyfjć um'* 

lab 1łę otenlć? Na
pllZ do Młęd:ryna
rodowafo biura ko
Jarunła m1.łtaó.1hr 
„Matrymonium• w 
Waru•wle, ul. No
wogroda-ka 36. Ści-
1ła dy1krec!a u
pewniona. Wyb6r 
olbra:ymłl 

Baml,taj że przysz
łe powodzellłe 

Twofe zależy prze
dewszy&tkiem od do
brego ożenienia się 
lub zamążwyjścia. 
Jetell więc nie masz 
odpowiednich i;na
jomości, udaj si• z 
całern zaufaniem do 
"MatrymonjumN w 
Warszawie ul. No
wogrodzka 36. Ści
sła dyskrecja aapelb 
Diona. Wybór ow
rzyml. 6349. 

·-::------; ~ ~ 

I .'~„ -;- :· j :: .. ' ·~. 
' . 

IHałlDDI dlłllllłJ 

Jakób Pacanow1ki, · 
Nowomiel ska 16, 

zgubił kwit na zł, 40 
wydany w Elek
trowni ł.ód1kfej. 
Mouek Chll Kor
~ pen, Zduń1ka
W ola. :r:~ublł ksi11iż
kę woj1kow,, wr
dan11i w P. K. U. 
w Sieradza. 2460 

Frydrych Cych, .ia
młeszkały w Pia

skowej Górze. zgu
bił leeitymaci• na 
zwolnienie od op· 
łat rogatkowych -
wydaną w WoJe
wódstwie Łódzkim. 

2463 

Stanieław Płyta, ul. 
Gdasiska :27. zgu

bił k1h1tkę woltko
wą, wydam, w P.K. 
U. w Łodzi. 2471 

Maria Marclnkow-
1'1 1ka, Drewnow
skil 95, zgubiła kar
tę od paszportu -
wydanll w fabryce 
1. K. Poznasiskiego. 

Jsljan Jamrych -
o,bowa 7, zfu

blł ksillłeczk, Ka
'?! Chorrch, 1412 

1Bawri-J11i•C Przy. 
był, Złota 4 -

zgubił l•gltymację 
•apomogowll Nr. 
6732 wydan, '*' lo
dzi. 7621 

Mendel W •iniar
łen zg•blł ktłl\• 

:tecsk, Kasy Cho· 
rych Nr, 150-570, 
wydaną ' w ł.odzl. 

Helena Kly1, Od;:' 
1łta 4, zgubił& 

książkę Kuy Gho• 
rycih. wyduą w 
ł.od1i. 

l ucfa Lewlk. Ogro· 
łl dowa 40, sgubiła 
kartę od pauporta, 
wydaną w fabryae 
I. K. Po11naAsklego. 

24U9 

ltanlsła Y Kraemion 
Il lra, Stefana Nr. 5, 
zfubil matrykuł,, 
wydan, w Pań1tw 
S1:kole Handlowej, 
K1i9.ły Młyn U. ' 

- - ' • ' " • ~~~ r • • • ' . ~ .. 

Zawiadomienie. 
Zakład Pofograticzny i Pracownia Portr1td11 
,,ZJednoczo~ych Fotografów'• 

·Łódź, ul. Narutowicza 13 
tel. 25-00 

(daw. Dzielna) 

Nłnlejazym komunikujemy Sz. Pabllcznoścł, Iż chcąc 
uprzyatępnlć ogółowi fotografowanie się tenio ł dobr•e 

w znanej firmie 

ceny zniżone: 
12 Fotografji m. biust 

6 Pocztówek retusz. cała figura 
6 Fotografji gabinetowych 

" .t Foto-Portret duży . 40 x 50 cm.· 
z natury cała figura 

UWA.GĄ1 

Zł. 2.-
3.„ to.-

H 

'' IO.-
nrch na sumę 900 pray!muja od g. 9 
zł. -1 I od 6-8, dla 
tód.t. dn. 7.I,27 r. 

Komornik 

I. l>•lko.wltl. 

pań od. 4-5. 
Dla niezamożnych 

ceny lee :r:nlc:z:e. 

n Do 1przadania 
ff, domek miHakal
ny 1 lokal, nada;,. 
cy aię na ślmarnię. 
stolarnię i t. p„ pra:y 
przystanka tramwa
jowym. Lokale po
wytsz!' wolne. Wla
domołć w admini
stracfi niniej1aego 
pisma, 2415 

Potrzebni intalig~ii
tni ł uczciwi spr.a 

dawcv z niewielką 
kaucf ~. Kllióskiego 
141, m. 9, od 9-12 
rano. 2474 

P
rzyjmę na miesz

kanie samotne 
panie do wspólnego 
pokofu. 010.ba sa
motna. Wiadomoś4! 
ul. Radwaó1ka nr.35 
m. 16, od gods. 6-ej 

ginęła suczka fox-
terjarka wabi eit 

się Nora. Odprowa
ddć sa nagrodą , - · 
Piotrkow1ka L. 164, 
dozorca wskate. 

Niepogoda nie robi różnicy w zdięciacll. 
Zakład czynny bez przerwy od 9Mej do. 7 
Al'entów firma nasza nie wyayła 

wie cz. 

~~---__........~-·-----------....,.--------· -'----· ... ""~~~ ..,.. ... -----------~----------------------·----

· 1cowe 

P. K. O. 
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. ·CENA. PPFt-.l iMERATY: Cl!NY OOLOS!l!1': Ocłoszeat. amfeJscowe o 50 proc. droW 
Konto cze• · W tódzl · . - nfedz. doCł. 11ilstr. mleslęa:nle d. 4..2ó Pne«ł tekstem 40 lrOa&J' a włeru milimetr. I łam.. (Itrom 4 ~) Zauanlczne 0 lOO ·oroc. lłrołeł. 

. . · W tekjcle «ł • • • • I · • • 4 • Kałd1 nowa DOdwJ"tka- obowl•zaJe nQSłtlt W ,..„,... ..,_ 
t1ll . robotników • · • . • • aro Za tekstem „ · ... = I • f • enla do m11any cen bez llJ)r:iednteiro zawtadomleola. 
Na prowlneJ '~- • ł70 Neltrołort • : ~- = --· :·· ·: ~ I : ~ • • „ Za termłnon druk odoszd. komunłtat6w ł oftlt ......,....,. 

. • ·• • Komunikab 30 • • • • I • . • ;, • nie odpowiada. _ 
ZarraDtc• . . • • • .10.so Zw'VCZU1e . I • ., • · • • I • • IO łam6w Arbtub. nadeslaae bea oatac.aenła lioeorutam. a..-.. • • 
Od ł 'do :. • · - . Drobne IO u „ pas:mtfwaldl otm:Y I li'• • wyraa - młmułelsze ocło- bet:Ołatne. • · nosze~ e ' uoma • • • "" szenie $0 rr. ~tosrenłt! nl'cłeslln uo dz. 1 wfec.'!s. o „ ume llrotel. RetoobłSw m1'wao lltmdi łat I eClnuconycfi ,,.._. .... _..., 

· ..ICarier l6dzki"' i ..ł.ódakłe Eo'ho Wieczorna" ł~ca-ni• z odnoazenłem do domu zł. 6.90 miesięcznie. 

Redaktor NacselnJ': Odbiio „we _...., lkllbntl Ili. Zawadaka lik. I. Wydawca: Jan Stypułkowski. 
Oz „. „, h a-'ł. . •' J " ~ • ...-M > t•wa -Dmka.rsto.Wirdaw•h • ... I „ ... 


